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BIAŁA PODLASKA 
ZASŁUGUJE NA ROZWÓJ

Tyl-
ko u nas! O pierwszym 
roku kadencji, realizowa-
nych inwestycjach, krytyce 
i ciekawych inicjatywach 
mieszkańców rozmawiamy 
z prezydentem Michałem 
Litwiniukiem.

 

Śmierć pod lokomotywą

25-letni Marcin K., 
zupełnie ignorując 
opuszczone zapory 
i sygnalizację, wjechał 
samochodem na tory 
pod nadjeżdżającą loko-
motywę. 

13 milionów na Warszawską 
i Koncertową

Prezydent Michał Litwiniuk 
wraz z skarbnik Martą Mirończuk podpisali w Lu-
belskim Urzędzie Wojewódzkim umowę na dofi nan-
sowanie dwóch ważnych inwestycji drogowych.

Wygraj z „Podlasianinem”!
* Upominki od Mikołaja
* bilety na Poparzonych Kawą Trzy
* bilety na spektakl „W Krainie Oz”
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Policja ustala, kim jest mężczyzna, w wieku 25-35 
lat, którego zwłoki znaleziono w pustostanie przy ul. Brzeskiej. Nie wiado-
mo, jak umarł, czy ktoś mu w tym nie pomógł, ani jak się znalazł w zamknię-
tym na cztery spusty, opuszczonym budynku. Trup mógł tam leżeć nawet 
kilka miesięcy. Na dodatek ktoś nadal regularnie włamuje się przez piwnicę 
do tego domu...

BIAŁA PODLASKA

Wracamy z nowym tytułem!

W OPUSZCZONYM
DOMU

TAJEMNICZE
ZWŁOKI

AZS-AWF 
wreszcie 
liderem 
pierwszej ligi

Podopieczni trenera Dmi-
trija Tichona musieli sporo 
się namęczyć, by odnieść 
kolejne zwycięstwo. A że 
pierwszą porażkę poniósł 
Czuwaj, wreszcie zasiedli 
w fotelu lidera.  str. 29

Nasi parlamentarzyści 
w ławach poselskich

Świeżo wybrani posłowie z naszego 
regionu otrzymali zaświadczenia o wyborze na 
posła oraz złożyli ślubowanie. Co z ich dotychcza-
sowymi obowiązkami?

Moje audycje niosą cząstkę 
mnie

Rozmowa z po-
chodzącym z Białej Pod-
laskiej Mateuszem To-
maszukiem, który kocha 
pracę w radio i realizuje 
tę pasję pracując w ogól-
nopolskich rozgłośniach.
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mieszkańców rozmawiamy 
z prezydentem Michałem 
Litwiniukiem.

Śmierć pod lokomotywą
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Z pocho-
dzącym z Białej Pod-
laskiej Mateuszem 
Tomaszukiem, który 
kocha pracę w radio 
i realizuje tę pasję 
pracując w ogól-
nopolskich rozgło-
śniach, rozmawia 
Justyna Dragan.

Już za kilka dni poprowadzisz 
galę z  okazji 100-lecia II Li-
ceum Ogólnokształcącego 
im. Emilii Plater. Jak odebra-
łeś tę propozycję?

– To wielki zaszczyt! Kiedy 
dostałem propozycję współ-
prowadzenia gali uświetnia-
jącej 100-lecie Platerki za-
cząłem wizualizować sobie 
to całe wydarzenie. Miałem 
okazję być konferansjerem 
i prowadzić wiele eventów, 
wydarzeń kulturalnych. Kiedy 
jednak masz za zadanie po-
prowadzić uroczystość, która 
wieńczy 100 lat istnienia li-
ceum, do którego chodziłeś, 
w głowie zapala się lampka, że 
w ten sposób i ja będę mógł 
zapisać się na kartach historii 
mojej szkoły.

Współpraca z  miastem i  byłą 
szkołą nie rozpoczęła się te-
raz...

– Od jakiegoś czasu jestem 
ambasadorem Platerki. Mia-
łem już kilkukrotnie okazję 

opowiadać licealistom o kuli-
sach mojej pracy w radiu, ale 
również o moich podróżach 
na Bliski Wschód i do Duba-
ju. To niesamowite uczucie po 
tylu latach znaleźć się po tej 
drugiej stronie sali lekcyjnej, 
w której pisałeś sprawdziany 
i spędzałeś tyle czasu. Będąc 
ambasadorem Platerki, mogę 
być kimś, kto bezpośrednio 
motywuje do tego, by wierzyć 
we własne marzenia, by się nie 
poddawać.

To tu wszystko się zaczęło, 
prawda?

– Biała Podlaska to mia-

sto mojego dzieciństwa, doj-
rzewania. To tutaj stawiałem 
swoje pierwsze kroki radiowe. 
Najpierw nadając ze swojego 
domu w internetowych roz-
głośniach. Później w interne-
towym radiu BIAŁA FM.

A jak przerodziło się to w coś 
głębszego?

– Właściwie moja miłość 
do radia narodziła się niespo-
dziewanie. W gimnazjum słu-
chałem rozgłośni komercyj-
nych i wcale nie ciągnęło mnie 
w stronę radia. Jako kilkuletni 
chłopak interesowałem się te-
lewizją i pociągami. Zamiast 

grać na komputerze czy w pił-
kę wolałem układać ramówkę 
swojej własnej telewizji, którą 
stworzyłem w swojej głowie. 
Pamiętam, że miałem już ka-
merę internetową i nagrywa-
łem swoje własne programy. 
Nikt tego oczywiście nie oglą-
dał, bo YouTube jeszcze nie 
istniał. Zresztą stały dostęp 
do internetu mieli nieliczni, 
bo koszty były bardzo wyso-
kie, a połączenie się z interne-
tem przez modem na kilka mi-
nut było dla każdego wielkim 
świętem.

Masz na swoim koncie współ-
pracę z  niewielkimi rozgło-
śniami, ale obecnie można się 
usłyszeć w  Czwórce i  Trójce. 
Jak tam trafiłeś?

– Najpierw wygrałem ca-
sting na prowadzącego pasma 
weekendowe między 10.00 
a 14.00 w nieistniejącej już 
Planecie FM, ale to nie była 
moja bajka. Bardzo mi brako-
wało swobody w dobieraniu 
utworów, w stylu wypowie-
dzi na antenie. Jednak była to 
moja pierwsza praca w radiu, 
za którą otrzymywałem wy-
nagrodzenie. Trwało to rok. 
Potem próbowałem się dostać 
do ukochanej Trójki. Nie udało 
się.

Wróciłem do Radia Kam-
pus. Współprowadziłem piąt-
kowe wydanie „Popapranka” 
z Jankiem Kruczkowskim. 
Przejście z Radia Kampus do 
Czwórki zaproponowała mi 
ówczesna szefowa Radia Kam-
pus, Iwona Kostka-Kwiatkow-

ska, która wygrała konkurs 
i została naczelną Programu 
Czwartego Polskiego Radia.

W międzyczasie wysłałem 
swoje CV do Trójki. Na odpo-
wiedź czekałem wiele lat, aż 
tu niespodziewanie na prze-
łomie czerwca i lipca 2017 
roku, gdy byłem w Gdyni, za-
dzwonił do mnie Piotr Metz, 
dyrektor Muzyczny w Trójce. 
Zaniemówiłem, ale stało się 
to faktem. Zacząłem prowa-
dzić rotacyjnie nocną audycję 
w Trójce, „Dziką kartę”. Do-
datkowo w wakacje 2018 roku 
prowadziłem wtorkowe wy-
dania audycji „Magazynek”. To 
było w popołudniowym pri-
me-time, między 15.00 a 16.00. 
Zmieniałem się na stanowisku 
z Anną Gacek i Wojciechem 
Mannem, którzy prowadzili 
„W Tonacji Trójki”.

Wkładasz dużo pracy w przy-
gotowanie się do audycji. 
Można cię spotkać na festi-
walach muzycznych. Sporo 
podróżujesz szukając inspi-
racji. W  jakich sposób ukła-
dasz playlisty?

– Kwestia doboru utworów 
jest bardzo trudna do wytłu-
maczenia. Wpływa na to wiele 
czynników, chociażby nastrój, 
podróże, myśli czy życiowe 
sytuacje. To wszystko sprawia, 
że każda moja audycja niesie 
za sobą cząstkę mnie. Jestem 
pewny, że słuchacze nie za-
wsze są w stanie rozszyfrować 
pewne rzeczy, ale my słucha-
my siebie nawzajem.

Moje audycje niosą cząstkę mnie

Mateusz Tomaszuk kocha pracę w rozgłośni. Gdy siada przed mikrofo-
nem, czuje, że robi to, co kocha

Za 
nami XIII Centrum 
Dialogu, organizowane 
przez bialski klub Rota-
ry. Spotkanie zorgani-
zowane 26 października 
było okazją do rozmów 
o skutkach transforma-
cji.

Centrum Dialogu to wyda-
rzenie, które idealnie wpisuje 
się w idee promowane przez 
organizatora tego wydarzenia. 
– Działalność w klubie Rotary 
to służba na rzecz osób, które 
potrzebują pomocy. Pomaga-
my ludziom chorym, pokrzyw-
dzonym przez los, źle sytu-
owanym. Ale naszym celem 
jest także szerzenie pokoju na 
świecie. Podstawą Centrum 
Dialogu jest spokojna rozmo-
wa o ważnych, nurtujących 

sprawach. A przybliżają nam 
je eksperci, osoby zasłużone, 

z tytułami, specjaliści z róż-
nych dziedzin – mówi Małgo-

rzata Nikolska, prezydent klu-
bu Rotary Biała Podlaska.

I tych rzeczywiście nie za-
brakło. Wśród prelegentów 
znaleźli się m.in. Katarzyna 
Kłosińska – językoznawca, 
prowadząca własną audycję 
w radiowej Trójce, oraz An-
drzej Friszke – historyk z Pol-
skiej Akademii Nauk. Oprócz 
naukowców nie zabrakło też 
działaczy. Do Białej Podlaskiej 
zawitał m.in. Zbigniew Janas, 
znany działacz opozycji i Soli-
darności, poseł kilku kadencji.

Spotkanie poprowadził od 
lat związany z bialskim klu-
bem Rotary Wawrzyniec Ko-
narski, który jest rektorem 
Akademii Finansów i Biznesu 
Vistula w Warszawie. – Trzeba 
rozmawiać. To, z czym mamy 
teraz coraz częściej do czy-
nienia, to mowa nienawiści, 
coraz bardziej rozprzestrze-
niający się hejt. Nasze centra 

dialogu dlatego są tak orygi-
nalne, bo specjaliści, którzy tu 
przyjeżdżają, są gwarantem, 
że dyskusja będzie się odby-
wała na dobrym poziomie. Ży-
jemy bowiem w czasach, gdzie 
łatwo kogoś skrytykować, 
a trudniej się bronić – mówi 
Konarski.

Spotkanie jest otwarte dla 
mieszkańców miasta i regionu, 
i oprócz przygotowanych pre-
lekcji i dyskusji było także oka-
zją do podpisania umowy mię-
dzy rektorem Wawrzyńcem 
Konarskim a Anną Chwałek, 
prezes Stowarzyszenia Wspól-
ny Świat. Ma ona pomóc obu 
stronom w realizacji wzajem-
nych celów i misji poprzez wy-
mianę wiedzy i doświadczeń.

Justyna Dragan

Więcej w materiale wideo na 
www.podlasianin.com.pl

Dialog wciąż jest potrzebny

Gości podczas XIII Centrum Dialogu przywitali Małgorzata Nikolska i 
Janusz Matusiak z klubu Rotary

Treści zawarte w tygodniku „Podlasia-
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O pierwszym roku ka-
dencji, realizowanych 
inwestycjach, krytyce, 
ciekawych inicjaty-
wach mieszkańców, 
z prezydentem Mi-
chałem Litwiniukiem 
rozmawia Justyna 
Dragan.

Mija pierwszy rok pańskiej 
prezydenckiej kadencji. Od 
czego zacznie pan podsumo-
wanie?

– To wyjątkowy czas roz-
woju Białej Podlaskiej. Nigdy 
wcześniej nie realizowaliśmy 
inwestycji na taką skalę – ich 
łączna wartość przekracza 100 
mln zł. Uzyskaliśmy też rekor-
dowe dotacje zewnętrzne. Je-
steśmy również w  przededniu 
historycznego powrotu dużego 
garnizonu wojska na teren by-
łego lotniska. Szczęśliwie upo-
raliśmy się z  kukułczymi jajami 
inwestycyjnymi z  poprzedniej 
kadencji – dokończyliśmy fatal-
nie przygotowaną pod wzglę-
dem projektowym budowę am-
fiteatru oraz stawiliśmy czoła  
pozostawionemu chaosowi na 
stadionie.

W takim razie które z inwesty-
cji uznaje pan za najważniej-
sze?

–  Na co dzień widzimy, że 
przełamana została niemoc in-
westycyjna a Biała Podlaska sta-
ła się placem budowy. To m.in. 
warta 26 mln zł przebudowa ze-
społu zamkowo-parkowego Ra-
dziwiłłów obejmująca muzeum, 
amfiteatr, bramę koszarską, 
wieżyczkę wschodnią, w  której 
spoczywały szczątki św. Joze-
fata Kuncewicza, odtworzenie 
układu fortyfikacyjnego i  dro-
gowego. To także budowa ul. 
Koncertowej, przy czym zakres 
tej inwestycji poszerzyłem o tak 
potrzebne w  przebiegu drogi 
wojewódzkiej rondo na ul. Wi-
toroskiej. Właśnie rozpoczyna-
my budowę rond turbinowych 
na skrzyżowaniach obwodnicy 
z  ulicami: Terebelska i  Al. Soli-
darności.

Wybudowaliśmy nowe 
chodniki i  ścieżki rowerowe 
na ul. Brzeskiej i  Terebelskiej, 
w tej chwili robimy to na ul. Ja-
nowskiej. Budujemy układ do-
jazdowy do tunelu pod torami. 
Stosunkowo niedużą inwesty-
cją, ale dającą wiele satysfak-
cji z  pozyskania maksymalne-
go dofinansowania ze środków 
MSWiA jest bezpieczne inte-
raktywne przejście dla pieszych 
na ul. Sidorskiej przy Szkole 
Podstawowej nr 5. W  tym roku 
przeprowadziliśmy także in-
westycje i  remonty w  szkołach 
na kwotę 2 mln zł. Rozpoczę-
liśmy również prace związane 
z budową stadionu, w tej chwili 
wpinamy odwodnienie w  ma-
gistralę w  ul. Akademickiej. 
Rozstrzygamy przetargi na 
murawę i  parking, a  wkrótce 
przeprojektujemy stadion, do-
stosowując go do potrzeb na-
szego miasta, z  trybunami na 
ok. 1200 osób. Ministerstwo 

Sportu i  Turystyki utrzymało 
nam też dotację w wysokości 10 
mln zł. Wprowadziliśmy, pomi-
niętą w  pozostawionym przez 
mojego poprzednika projekcie 
budżetu, budowę dróg lokal-
nych. Dzięki temu z  nowych 
nawierzchni mogą się cieszyć 
mieszkańcy ulic: Tańskiego, Wi-
tosa, Karłowicza i Głowackiego. 
Najświeższą informacją jest po-
zyskanie przez nas prawie 13 
mln zł dotacji z Funduszu Dróg 
Samorządowych na kolejny etap 
przebudowy ul. Warszawskiej 
i wspomnianą ul. Koncertową. 

To pewnie jedna z  lepszych 
wiadomości.

– Uważam tę rekordową do-
tację za jeden z  największych 
sukcesów pierwszego roku pre-
zydentury. To istotne wsparcie 
dla naszego miasta. Pamiętajmy 
jednak, że aby móc wykorzy-
stywać skutecznie środki ze-
wnętrzne, musimy mieć moż-
liwość zapewnienia wkładu 
własnego. To właśnie m.in. na 
takie cele składamy się jako 
mieszkańcy, płacąc podatki lub 
bilansując koszty za gospodaro-
wanie odpadów. Na tym polega 
mądre gospodarowanie budże-
tem, gdy dbamy, by posiadać 
swoje zasoby i  rozumiemy, że 

pieniądze nie spadają z nieba.

Ważnym celem prezydentury 
jest zapewne budowa dróg...

– Tak, ponieważ nie da 
się zapewnić rozwoju miasta 
i  komfortu życia mieszkańców 
bez sprawnego układu drogo-
wego. Powołany przeze mnie 
Zespół ds. Planu Budowy Dróg 
zakończył właśnie prace i wśród 
najważniejszych celów są ulice: 
Warszawska, Armii Krajowej, 
Sidorska i Podmiejska oraz sze-
reg dróg osiedlowych. Obieca-
łem to mieszkańcom w kampa-
nii wyborczej. Nie wszystko da 
się zrobić od razu, ale właśnie 
przedstawiamy racjonalny plan 
działania.

 W mieście dużo mówi się o po-
wrocie wojska do Białej.

– To wielka satysfakcja, bo roz-
mowy z tym związane rozpoczą-
łem prawie rok temu, na samym 
początku kadencji, z gen. Jarosła-
wem Gromadzińskim, dowódcą 
18. Dywizji Zmechanizowanej oraz 
Ministerstwem Obrony Narodowej 
i jego agendami Agencją Mienia 
Wojskowego i Rejonowym Zarzą-
dem Infrastruktury. Podczas ostat-
niej sesji Rady Miasta pan generał 
osobiście poinformował radnych, 
że w przyszłym roku na terenach 

byłego lotniska zacznie się formo-
wanie nowego garnizonu w ramach 
wzmacniania wschodniej flanki 
NATO: powstaną pasy taktyczne 
do ćwiczeń czołgowych, obiekty 
garażowe, strzelnice i duża kuba-
tura koszarowa, których budowa 
zacznie się już za kilka miesięcy. 
To 2000 żołnierzy oraz ich rodzi-
ny, liczne miejsca pracy dla miesz-
kańców naszego miasta. Wreszcie 
mamy konkretne rozwiązanie dla 
tego obszaru, na którym przecież 
mój poprzednik obiecywał już re-
cykling samolotów, później chiń-
skie inwestycje czy fabrykę dże-
mów. 

Z tworzeniem garnizonu wią-
że się też nadzieja na budowę 
obwodnicy wschodniej w prze-
dłużeniu Al. Solidarności.

– Tak. Już 15 lutego tego 
roku, po konsultacjach z  pa-
nem generałem, wystosowa-
łem pismo do Ministra Obrony 
Narodowej z prośbą o wpisanie 
tej inwestycji do wykazu dróg 
o  znaczeniu obronnym. Ob-
wodnica wschodnia skróci czas 
przejazdu, zwiększy bezpie-
czeństwo, a  przede wszystkim 
skomunikuje tereny wojskowe. 
To jest przykład tego, jak może 
rozwijać się miasto, gdy reali-
zuje się konkretny, rzeczowy 
projekt.

Miasto nie żyje jednak samym 
inwestycjami. W jakich obsza-
rach rozwijało się jeszcze mia-
sto w tym roku?

– Mijający rok obfitował na 
przykład w  wydarzenia kultu-
ralne ciepło przyjęte przez bial-
czan. Mieliśmy rekordową fre-
kwencję zarówno podczas Dni 
Białej Podlaskiej i  koncertów 
Kombii, Dawida Kwiatkowskiego 
i Andrzeja Rybińskiego, jak i na 
seansach kina letniego, gdzie 
zapewniliśmy najnowszy reper-
tuar. Dużą popularnością cie-
szyły się jak zwykle letnie kon-
certy z nowym repertuarem na 
placu Wolności. No i niezwykle 
entuzjastycznie przyjęty przez 
2600 widzów koncert „Wiedeń 
moich marzeń”. Bialczanie byli 
nim zachwyceni i  gorąco przy-
jęli artystów z Fundacji „Orfeo”, 
których udało mi się przekonać, 
aby właśnie w Białej Podlaskiej, 
z  okazji Dni Patrona Miasta, 
zrealizowali premierę tego wi-
dowiska.

Fundację założyli przyja-
ciele Bogusława Kaczyńskiego. 
Zaplanowaliśmy już wspólnie 
na 2020 rok kolejne wydarzenia 
na tak wysokim artystycznym 
poziomie. To wspaniała współ-
praca i będę ją kontynuował, bo 
Biała Podlaska zasługuje na naj-
wyższą jakość. I  potrzebuje jej, 
o  czym też świadczyło wspa-
niałe przyjęcie I  Festiwalu Mu-

zyki Kameralnej i  Organowej. 
Trzy koncerty, jakie odbyły się 
w maju i czerwcu, podczas któ-
rych gościliśmy najwybitniej-
szych muzyków polskich i świa-
towych, były nadzwyczajnym 
przeżyciem. Ja odczytuję to jako 
potrzeby bialczan i będę się za-
wsze starał, by do tych ocze-
kiwań dopasowana była nasza 
kulturalna oferta. Kładziemy też 
duży nacisk na rozwój oświa-
ty. Poza wspomnianymi inwe-
stycjami i  remontami to także 
imponująca wielkość środków 
unijnych pozyskiwanych przez 
nasze szkoły. Wszystkie reali-
zowane projekty mają łączną 
wartość 3,5 mln zł i  tylko we 
wrześniu rozpoczęliśmy cztery 
nowe programy. Kolejne ruszą 
w 2020 roku.

Wielu mieszkańców krytycznie 
podeszło do przyjętych uchwa-
łą Rady Miasta podwyżek opłat 
za śmieci. Czym były spowodo-
wane?

–  Odpowiedzialne rządze-
nie to także trud podejmowania 
niepopularnych, ale koniecz-
nych dla rozwoju miasta decyzji. 
Nigdy podwyżki nie spotykały 
się ze społecznym aplauzem, 
choć to właśnie dzięki wspól-
nemu wysiłkowi finansowemu 
mieszkańców możemy zadbać 
o rozwój miasta, nie tylko w ob-
szarze inwestycji. Jest to szcze-
gólnie istotne w  sytuacji, gdy 
obecne działania rządu posta-
wiły samorządy pod finansową 
ścianą. Obniżka podatku do-
chodowego oraz przerzucanie 
na samorząd kolejnych kosztów 
funkcjonowania oświaty powo-
dują dodatkowe wielomiliono-
we obciążenie budżetu miasta. 
Nawet wywodzący się z  PiS 
burmistrz i  Rada Miasta Toma-
szowa Lubelskiego, żeby zbilan-
sować budżet, zaproponowali 
zmniejszenie wymiaru pracy w 
jednostkach organizacyjnych 
samorządu do ¾ wymiaru pra-
cy. W  tej sytuacji jesteśmy 
zmuszeni, podobnie jak setki 
samorządów w  kraju, zbilanso-
wać koszty zagospodarowania 
odpadów, który to obowiązek 
zresztą nakłada na nas ustawa.

Ostatnia podwyżka opłat 
za odbiór śmieci miała miejsce 
w  2015 roku, a  niektóre koszty 
wzrosły od tego czasu nawet 
o  300 proc. Wśród nich jest 
ustalana przez rząd tzw. opłata 
marszałkowska za tonę śmieci 
na składowisku – ze 120 zł wzro-
sła do 270 zł. Koszty energii 
są większe o  50 proc., do tego 
dochodzą koszty ubezpiecze-
nia czy ustawowy wzrost płac. 
Pogłębiający się w  ten spo-
sób deficyt w  budżecie mia-

Rozmowa tygodnia

Biała Podlaska zasługuje na rozwój
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sta w tym roku sięga 3,4 mln 
zł, a w przyszłym roku, przy 
braku naszej reakcji, wyniósł-
by już ok. 4,5 mln zł. A tyle 
wynosi na przykład koszt bu-
dowy kilku dróg osiedlowych 
o długości ok. 4 km. Wzorem 
coraz większej ilości samorzą-
dów zaproponowaliśmy zmia-
nę metody naliczania opłat za 
odbiór śmieci – od ilości zu-
żytej wody w gospodarstwie 
domowym. Dzięki niej każdy 
z mieszkańców będzie ob-
jęty systemem i będzie miał 
wpływ na wysokość opłaty. 
Przy obecnej metodzie na-
liczania od osoby, pomimo 
licznych kontroli od wielu 
lat, do tej pory kilka tysięcy 
osób uchylało się od płacenia. 
Przyjmując średnie zużycie 3 
m sześc. wody na osobę w cią-
gu miesiąca, opłata za 1 osobę 
wyniosłaby 15,6 zł. Dla porów-
nania kilka przykładów z wo-
jewództwa lubelskiego przy 
metodzie naliczania od oso-
by: W Międzyrzecu Podlaskim 
i Świdniku jest to 17 zł, w Lu-
bartowie – 18 zł, w Dęblinie – 
20 zł, w Lublinie 21zł w gospo-
darstwie wielorodzinnym lub 
45 zł za osobę w zabudowie 
jednorodzinnej.

Opozycja mocno to skrytyko-
wała.

– Szybko zapomniała, że 
pierwszym roku kadencji pre-
zydenta Dariusza Stefaniuka, 
gdy za gospodarkę odpadami 
odpowiadał zastępca Adam 
Chodziński, Rada Miasta pod 
przewodnictwem Dariusza Li-
twiniuka podniosła ceny śmie-
ci od 60 do 150 proc. Wówczas 
Adam Chodziński nazywał to 
odpowiedzialnością za bu-
dżet, a dziś uprawia populizm 
i manipuluje opinią publiczną, 
gdy mowa o wprowadzonej 
niedawno zmianie metody na-
liczania opłaty za gospodaro-
wanie śmieciami.

Jak generalnie ocenia pan 
działania opozycji?

– Spełniając swoją obiet-
nicę wyborczą, odebrałem 
desantowi z Warszawy, Trój-
miasta czy Poznania miejsca 
w radach nadzorczych i kie-
rownictwie miejskich spół-
ek. Ci ludzie zarządzali nimi 
często przez telefon, a kiedy 
przyjeżdżali do Białej, z na-
szych pieniędzy opłacane 
były ich hotele. To środowi-

sko nie pogodziło się z utratą 
wpływów w Białej Podlaskiej 
i możliwości rozdawania swo-
ich stanowisk kolegom z in-
nym miast i ze Zjednoczonej 
Prawicy.

Ale to panu Zjednoczona Pra-
wica zarzuca, że w  spółkach 
zatrudnione zostały osoby 
z  pana środowiska oraz dał 
im wysokie pensje.

– Różnica jest taka, że pre-
zesami spółek nie są już osoby 
z prawomocnymi wyrokami. 
Nie ma etatów fikcyjnych dla 
osób pracujących w powiąza-
nych ze Zjednoczoną Prawicą 
mediach i portalach interne-
towych. Tych, które dziś tak 
zaciekle mnie atakują, a ko-
mentarze obniżające ich wia-
rygodność usuwają i blokują 
komentujących. W spółkach 
pracują dziś osoby z doświad-
czeniem, przede wszystkim 
bialczanie. Mają pensje na 
tym samym poziomie, jakie za 
rządów Dariusza Stefaniuka 
otrzymywały osoby niezwią-
zane z Białą Podlaską. Nie 
zwiększyła się liczba stano-
wisk, a powołanie wicepreze-
sa w spółce WOD-KAN odbyło 
się kosztem redukcji etatu dy-
rektorskiego. Na przykład te-
raz obsługę prawną prowadzi 
kancelaria z Białej Podlaskiej, 
a nie z Trójmiasta. Bo do tej 
pory setki tysięcy złotych od-
pływały do kancelarii związa-
nej z senatorem Biereckim.

Obnażyłem marną jakość 
wcześniejszego zarządza-
nia miastem, czego przykła-
dem było choćby kupno przez 
spółkę MZK luksusowego za 
prawie 200 tys. zł busa dla 

VIP-ów zlecone przez po-
przedniego prezydenta. Do-
dam, że spółka wnioskowała 
wtedy o zakup pojazdu mogą-
cego przewozić osoby z nie-
pełnosprawnością. Opozycja 
zakrzykuje teraz uchybienia. 
Wie o nich doskonale, więc 
odwraca od nich uwagę. Po-
szukuję oszczędności. Zli-
kwidowałem administracyjne 
etaty w straży miejskiej, zre-
zygnowałem z zatrudniania 
służbowego kierowcy. Śro-
dowisko bialskich działaczy 
Zjednoczonej Prawicy po do-
świadczeniach swoich rządów 
może czuć się zawiedzione, że 
da się pracować skuteczniej, 
nie zamykać na innych i włą-
czać do współpracy szerokie 
środowiska, a przede wszyst-
kim dużo inwestować.

Nadal dojeżdża pan do pracy 
rowerem?

– Tak, nie zrezygnowałem 
ze zdrowych przyzwycza-
jeń, a dodatkowo mam spo-
rą satysfakcję, gdy słyszę od 
mieszkańców, że daję im do-
bry przykład.

Są jednak środowiska, które 
pana krytykują, na przykład 
opozycyjne media.

– Ubolewam, że jest wśród 
nich jeden z najstarszych ty-
godników, który dziś zamie-
nił się w propagandową tubę 
Zjednoczonej Prawicy. W kry-
tyce króluje jednak „lokalna” 
gazeta wydawana przez spół-
kę, we władzach której zasia-
da senator Grzegorz Bierecki, 
który po mojej wygranej utra-
cił wpływy w mieście. Pan se-
nator i jego ludzie wiele obie-

cywali miastu, ale nic z tego 
nie zostało zrealizowane. 
Gdzie na przykład jest obieca-
ny przez nich odrodzony PKS 
czy odbudowany pałac? Już 
w zeszłorocznej kampanii sąd 
obnażył kłamstwa działaczy 
bialskiej Zjednoczonej Pra-
wicy, która wciąż pokazuje, 
że nie potrafi uszanować de-
mokratycznego wyboru. Bial-
czanie rok temu dali wyraźny 
sygnał, że mają dość spado-
chroniarzy i ich kłamstw. Nie 
mogąc się pogodzić z porażką, 
manipulują i skłócają, zamiast 
wziąć się do konstruktywnej 
współpracy na rzecz miasta 
w czasie tak trudnym dla sa-
morządów. Kto by się spodzie-
wał, że samorządy znajdą się 
w takich kleszczach, musząc 
płacić za wyborcze obietnice 
rządu i jego decyzje? To mia-
sto poradziło sobie ze straj-
kiem nauczycieli czy podwój-
nym rocznikiem. Podołaliśmy 
dzięki naszej wyłącznie pracy. 
Ale dalej ponosimy koszty, po-
wiedzmy to jasno: to sprytny 
zabieg, że rząd obiecuje i na-
stępnie zmusza prezydentów, 
burmistrzów i wójtów do re-
alizacji tych obietnic, nie gwa-
rantując im pieniędzy na ich 
realizację. Kolejne samorządy 

głowią się, jak spiąć budżety, 
muszą wprowadzać podwyżki, 
a niezadowolenie społeczne 
spada na barki prezydentów, 
burmistrzów czy wójtów.

Czy to nie zahamuje inwesty-
cyjnej ofensywy w Białej Pod-
laskiej? 

– Nie pozwolę na to. To 
dlatego zdecydowany jestem 
podejmować trudne, ale odpo-
wiedzialne decyzje. Tego wy-
maga dobro naszego miasta, 
które zasługuje na to, by się 
rozwijać.

Rozwój miasta to jednak nie 
tylko inwestycje. To również 
ludzie. Często powtarza pan 
słowo „współpraca”. Miesz-
kańcy chętnie współpracują 
z Urzędem Miasta? 

–  Coraz chętniej i coraz 
częściej zgłaszają swoje po-
mysły, a ja się bardzo cieszę 
i z otwartością do tego pod-
chodzę. Uważam za kolejny 
istotny sukces ostatniego roku 
„odmrożenie” urzędu. To nie 
jest moje sformułowanie, ta-
kie określenie usłyszałem od 
jednej z organizacji. Dla mnie 
zarówno osoby prywatne, jak 
i instytucje czy stowarzyszenia 
są bardzo ważnym partnerem, 
który powinien współpraco-
wać przy tym, co dzieje się 
w mieście, współdecydować, 

jakie ono ma być. To jest bar-
dzo cenna aktywizacja spo-
łeczna. Proszę zauważyć, że 
w tym roku wiele świetnych 
wydarzeń to efekt współdzia-
łania: jazz czy joga w parku 
Radziwiłłowskim, wspólne 
sprzątanie miasta - to wspar-
te przez nas inicjatywy osób 
prywatnych, Międzynarodowy 
Festiwal Dawnych Gier i Zabaw 
z zaangażowaniem tak wieku 
osób, stowarzyszeń, a przede 
wszystkim AWF, otwarcie ko-
lejnego klubu seniora z PCK - 
to jedynie przykłady. Miałem 
przyjemność objąć honoro-
wym patronatem kilkadziesiąt 
społecznych inicjatyw. I tych 
działań będzie coraz więcej, 
będą różnorodne, bo bialcza-
nie chcą dialogu i chcą razem 
tworzyć swoje miasto. Widzi-
my wszyscy uwolnioną energię 
mieszkańców miasta.

Często rozmawia pan z nimi, 
proszę więc zdradzić, za co 
pana krytykują, a za co chwa-
lą?

–  Nie zaskoczę, gdy po-
wiem, że najwięcej krytycz-
nych uwag dotyczyło pod-
wyżek opłat za śmieci, choć 
muszę przyznać, że coraz 
więcej osób dostrzega, że je-

steśmy w identycznej sytuacji 
jak pozostałe samorządy, któ-
re często musiały zapropo-
nować opłaty wyższe niż my 
to zrobiliśmy w Białej Podla-
skiej. Mieszkańcy doceniają 
natomiast otwartość – ja rze-
czywiście bardzo cenię so-
bie bezpośredni kontakt oraz 
współpracę nawet z najmniej-
szymi środowiskami i nie uni-
kam rozmów, także na trudne 
tematy. Rozmowy z miesz-
kańcami są generalnie źró-
dłem wielu dobrych pomysłów 
i ciekawych rozwiązań.

Czego mogę życzyć z  okazji 
tej pierwszej rocznicy?

– To był dla mnie i moich 
współpracowników wyjątkowo 
pracowity rok, za co bardzo 
im dziękuję i dlatego życzył-
bym sobie utrzymania naszej 
mobilizacji. Dotyczy to tak-
że współpracy z Radą Miasta. 
Życzę sobie, by polityka rządu 
oszczędziła finanse publiczne 
a totalna opozycja odpowie-
działa na moją wyciągniętą do 
współpracy dłoń. Mieszkań-
com życzę, by w przyszłym 
roku też znajdowali czas na 
tak liczne wspólne uczestnic-
two w wydarzeniach kultural-
nych i sportowych w naszym 
mieście. Niech to będzie ko-
lejny dobry rok dla Białej Pod-
laskiej.

Prezydent Michał Litwiniuk nie unika rozmów z mieszkańcami miasta, 
nawet na ulicy 

dokończenie ze str. 3

Wielki-
mi krokami zbliża się jubi-
leusz II LO im. Emilii Plater. 
Kiedyś żeńskie liceum, dziś 
jedna z najlepszych szkół 
w mieście w najbliższy 
weekend świętować będzie 
100-lecie istnienia.

Jubileusz to wspaniała okazja, 
aby w uroczystej atmosferze przy-
pomnieć historię placówki, spotkać 
pracowników szkoły, absolwentów 
i wspomnieć tych, którzy odeszli. 
100-lecie szkoły rozpocznie się już 
w piątek (22 listopada) o godz. 10 
uroczystą akademią. W godz. 14-18 
rejestrowani będą uczestnicy, przy 
kawie i herbacie będzie można po-
rozmawiać w salach oraz spotkać 
się z nauczycielami. 

Następnego dnia, a więc 23 
listopada w godz. 9-14, w budyn-
ku szkoły czynne będzie biuro 
rejestracji absolwentów. O godz. 
10 odbędzie się msza w kościele 
św. Antoniego, a o godz. 15 kon-
cert „Absolwenci-Absolwentom” 
w auli AWF przy ul. Akademic-
kiej 2. Wstęp bezpłatny, ale obo-
wiązuje wcześniejsza rejestra-
cja w biurze rejestracyjnym lub 
w sekretariacie szkoły. 

Ważną częścią wydarzenia bę-
dzie bal absolwentów, który roz-
pocznie się 23 listopada o godz. 19. 
Szczegółowy plan znajdziecie pań-
stwo na stronie internetowej II LO 
www.lo.platerka.pl. W najbliższym 
numerze rozpoczniemy publikację 
cyklu artykułów związanych z hi-
storią szkoły. Zachęcamy do śle-
dzenia kolejnych wydań. (jd)

Wielkie świętowanie w Platerce

Przygotowaniami do jubileuszu 
kieruje dyrektor Przemysław 
Olesiejuk
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Pierwszy rok prezydentury był rekordowym pod względem inwestycji
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Na sesji 
Rady Miasta 30 paździer-
nika głosami wszystkich 
radnych przeszła uchwała 
o przekazania terenu lotni-
ska na potrzeby wojska. – Już 
w przyszłym roku rozpocz-
nie się formowanie garnizo-
nu dla około dwóch tysięcy 
żołnierzy. Powstaną tu m.in. 
budynki koszarowe, strzel-
nica – podkreśla prezydent 
Michał Litwiniuk. 

Na sesję przybył gen. Jarosław 
Gromadziński z Siedlec, który opo-
wiedział o planach utworzenia tu 
garnizonu. Wspomniał o tym, że 
rok temu minister Mariusz Błasz-
czak polecił mu „wzmocnienie ścia-
ny wschodniej”.

– Mój sztab przeprowadził do-
kładną analizę wszystkich terenów 
należących do Skarbu Państwa, 
Ministerstwa Obrony Narodowej 
oraz Lasów Państwowych, od Łom-
ży po Bieszczady. Teren po daw-
nym lotnisku w Białej Podlaskiej 
po scaleniu zajmie 606 hektarów, 
co zabezpiecza powstanie dużej 
jednostki wraz z obiektem szkole-
niowym. Podjęliśmy decyzję o po-
wstaniu tu garnizonu wojskowego 
wraz z infrastrukturą bojową. Biała 
Podlaska będzie częścią brygady 
warszawskiej, która jest podbryga-
dą pancerną i stacjonuje w Warsza-
wie-Wesoła – zapowiedział Groma-
dziński.

Plany są mocno zaawansowane. 
Trzeba wybudować około sześciu 
budynków koszarowych, garaże, 
infrastrukturę naprawczą, halę, 
strzelnicę. Biała Podlaska będzie 
ważnym obiektem szkoleniowym 
dla 18. dywizji. Dlatego prace bu-
dowlane mają ruszyć w przyszłym 
roku. Żołnierze będą „przerzuceni 
z innych jednostek” oraz zrekruto-
wani na miejscu. – Będą tu młodzi 
ludzie. Rodziny, które tu przybędą, 
wniosą swój wkład. Wspaniałe mia-
sto, wspaniała historia. Biała Pod-
laska zasługuje na to, by być jedną 
z większych jednostek w regionie 
– zauważył generał.

Wraz z wojskiem przyjdzie tu 

żandarmeria, która ma współpra-
cować z policją. Radni mogli zada-
wać pytania dowódcy, a skorzystał 
z tego m.in. radny Stanisław Ni-
kołajczuk (Zjednoczona Prawica), 
dopytując, kiedy dokładnie w Bia-
łej Podlaskiej stacjonować będzie 
wojsko. W odpowiedzi usłyszał, że 
już w przyszłym roku mają powstać 
dwa pododdziały. Prowadzone są 
też rozmowy na temat wynajęcia 
lokali już istniejących, w tym hote-
lu, by żołnierze mogli być tam za-
kwaterowani.

Miasto ma za zadanie wyłą-
czyć z planu zagospodarowania 
przestrzennego teren lotniska, a to 
pozwoli na rozpoczęcie wszelkich 
inwestycji budowlanych. – Muszę 
wybudować domy dla dwóch tysię-
cy ludzi, drogi wewnątrz, dociągnąć 
wodę, prąd. To trwa, kosztuje, ale 
środki mamy zabezpieczone. Pew-
ne jest jednak, że pierwsi żołnierze 
przybędą tu w przyszłym roku – za-
pewnia Gromadziński.

– Cieszymy się, że wojsko wra-
ca do Białej Podlaskiej. Wiemy, że 
dyskusje trwały od kilku lat i dziś 
się one kończą. Czy Wojsko Polskie 
poprzez możliwości w MON będzie 
wspierało miasto w skomuniko-
waniu lotniska z drogą krajową nr 
2? – spytał Adam Chodziński, szef 
klubu Zjednoczonej Prawicy i wi-
ceprezydent miasta w poprzedniej 
kadencji.

– Jest propozycja budowy wia-
duktu od strony alei Solidarności – 
odpowiedział generał.

Czy aby nie powiedział za dużo? 
W poprzedniej kadencji miasto 
mocno lansowało rozwój podstre-
fy Specjalnej Strefy Ekonomicznej 
na lotnisku. Hucznie zapowiada-
no ściągnięcie inwestorów m.in. 
z Chin. W końcu nic z obiecanek nie 
wyszło, bowiem żaden zagraniczny 
inwestor nie chciał ulokować swo-
jego biznesu w Białej Podlaskiej. Je-
dyną fi rmą, która zainwestowała na 
lotnisku, jest bialski Ed-Wood.

Justyna Dragan

W przyszłym roku wojsko 
wróci na lotnisko?

Generał Jarosław Gromadziński 
opowiedział o planach zwią-
zanych z powrotem wojska na 
bialskie lotnisko

Świetna wiadomość 
dla mieszkańców 
Białej Podlaskiej. 7 
listopada prezydent 
Michał Litwiniuk wraz 
z skarbnik Martą 
Mirończuk podpisali 
w Lubelskim Urzędzie 
Wojewódzkim umowę 
na dofinansowanie 
z Funduszu Dróg Sa-
morządowych dwóch 
ważnych inwestycji 
drogowych.

Wsparcie otrzymane z Fun-
duszu Dróg Samorządowych 
wynosi 12,7 mln zł i zostanie 
przeznaczone na przebudowę 
ul. Warszawskiej oraz budo-
wę ul. Koncertowej. – To jedna 

z największych kwot dofinan-
sowania w województwie lubel-
skim. Biała Podlaska otrzymuje 
kolejne dofinansowania dzięki 
bardzo dobrze przygotowanym 
i wysoko ocenianym projektom, 
przygotowywanym przez ze-
spół kierowany przez naczel-
nika wydziału rozwoju miasta 
Michała Romanowskiego – pod-
kreśla Gabriela Kuc-Stefaniuk, 

rzecznik prezydenta miasta.
 Co dokładnie zostanie wyko-

nane na wspomnianych odcin-
kach? Jeśli chodzi o Warszawską, 
przebudowa dotyczy 1031 me-
trów drogi (wjazd do centrum 
miasta od strony zachodniej). Po 
przebudowie będzie miała dwa 
pasy ruchu po 3,5 m szerokości, 
z wydzielonymi lewoskrętami. – 
W ramach inwestycji po stronie 

południowej zostanie wykona-
ny dwukierunkowy ciąg pieszo-
-rowerowy szerokości 3,5 m, 
w większości odsunięty od jezdni 
(łącznie około 650 m, w tym przy 
jezdni 160 m); chodnik szeroko-
ści 2 m i dwukierunkowa ścieżka 
rowerowa szerokości 2 m, odsu-
nięte od jezdni, o długości oko-
ło 381 m. A po stronie północnej 
chodnik o długości 866 m. Po 
każdej stronie drogi powstanie 
zatoka autobusowa z peronami. 
Dodatkowo powstanie kanali-
zacja deszczowa, oświetlenie, 
zjazdy na posesje oraz przebu-
dowane zostaną cztery skrzyżo-
wania z drogami gminnymi wraz 
z przebudową sieci uzbrojenia 
terenu. Przejścia dla pieszych 
zostaną wyposażone w wyspy 
dzielące – wylicza Gabriela Kuc-
-Stefaniuk.

Rozpoczęcie budowy plano-
wane jest jeszcze w tym roku, 
a zakończenie we wrześniu 
2020 r. Szacunkowa wartość 
inwestycji wynosi 14 mln zł. Ze 
Funduszu Dróg Samorządo-
wych miasto otrzyma na ten cel 

ponad 8,3 mln zł.
Ul. Koncertowa zostanie 

wyremontowana na odcinku 
między Witoroską a Daleką. 
Część prac już zostało wyko-
nanych. – W ramach zadania 
przebudowane zostały skrzyżo-
wania z Witoroską, Gromadzką 
po stronie południowej i Bocz-
ną po stronie północnej oraz 
skrzyżowanie z Chłodną. Wy-
konano już łącznik Koncerto-
wej z Daleką. Modernizowany 
odcinek drogi ma długość 710 
m, a jezdnia szerokość dwa razy 
po 3,5 m. Wzdłuż południowej 
strony wykonany jest chodnik 
i dwie zatoki komunikacji miej-
skiej z peronami, a od strony 
północnej zostanie oddana do 
użytku dwukierunkowa ścieżka 
rowerowa – dodaje rzecznik.

W ramach zadania wybu-
dowano również 168 metrów 
ulicy Gromadzkiej oraz 90 me-
trów ulicy Bocznej (o szerokości 
jezdni 2x2,5 m), z chodnikiem 
po stronie wschodniej.

Justyna Dragan

13 milionów na Warszawską i Koncertową

Umowa została podpisana 7 listopada w Urzędzie Wojewódzkim w 
Lublinie

r e k l a m a

 Będą pozytywne skutki
Michał Litwiniuk, prezydent Białej Podlaskiej: – Je-
stem dumny, że nasza współpraca będzie miała tak 
istotne dla Białej Podlaskiej skutki. Już w przyszłym 
roku rozpocznie się formowanie garnizonu dla około 
2000 żołnierzy, powstaną tu m.in. budynki koszaro-
we, strzelnica. Ewenementem w tej części kraju bę-
dzie pas taktyczny. Jak wpłynie to na rynek lokalny? 
Już po roku obecności wojska będą widoczne pozy-
tywne dla miasta zmiany koniunktury.

Justyna Dragan

Justyna Dragan

BIAŁA PODLASKA
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Przed 
nami długo wyczekiwany 
remont ulicy Podmiejskiej. 
Będzie nie tylko szerzej, ale 
przede wszystkim bezpiecz-
niej. To jedna z inwestycji za-
planowanych na przyszły rok. 
Obecnie trwa opracowywanie 
budżetu na 2020 rok.

– Trwają prace projektowe 
uwzględniające drogę i dojazd do 
szkoły. Przebudowana zostanie cała 
ulica Podmiejska. Rozpoczęcie in-
westycji planujemy w 2020 roku – 
poinformował na jednej z ostatnich 
konferencji wiceprezydent Maciej 
Buczyński.

Warto dodać, że oprócz samej 
Podmiejskiej wykonany zostanie do-
jazd do Niepublicznej Szkoły Pod-
stawowej Ananasek. O realizację tej 
inwestycji walczyli mieszkańcy w ra-
mach Budżetu Obywatelskiego, ale 

niestety projekt zebrał zbyt mało gło-
sów. Władze miasta dostrzegają jed-
nak potrzebę realizacji dojazdu, bo-
wiem codziennie do szkoły dojeżdża 
tam wielu rodziców z dziećmi, a wa-
runki są naprawdę kiepskie. Ulica jest 
niezwykle wąska, z trudem mijają się 
tam dwa auta osobowe, nie mówiąc 
o większych samochodach.

Już nie raz mieszkańcy myśle-
li, że realizacja inwestycji jest blisko. 
W poprzedniej kadencji rozpoczęto 
przygotowania, ale skończyło się na 
obietnicach i obowiązkowym przesu-
nięciu ogrodzeń na poczet budowy 
przyszłej drogi. Mieszkańcy zrobili 
swoje, a władze miasta – nie.

– To wąska i dość niebezpiecz-
na droga. Osiedle jest duże, pełno 
młodych ludzi, rodziny spacerują po-
boczem. Przydałyby się szersza dro-
ga i chodnik – słyszymy od jednego 
z mieszkańców Podmiejskiej.

Justyna Dragan

Będzie remont Podmiejskiej

Wydeptane pobocza świadczą o tym, że chodzi tędy bardzo dużo 
osób, a chodnika nie ma

fo
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Policja ustala, kim jest 
mężczyzna, w wie-
ku 25-35 lat, które-
go zwłoki znaleziono 
w pustostanie przy ul. 
Brzeskiej. Nie wiadomo, 
jak umarł, czy ktoś mu 
w tym nie pomógł, ani 
jak się znalazł w za-
mkniętym na cztery 
spusty, opuszczonym 
budynku. Trup mógł 
tam leżeć nawet kilka 
miesięcy. Na dodatek 
ktoś nadal regularnie 
włamuje się przez piw-
nicę do tego domu...

Ciało znajdowało się 
w opuszczonym budynku przy 
ul. Brzeskiej. Na przerażają-
ce znalezisko natrafi ła w środę 
16 października kobieta, która 
pustostan i teren przyległej do 
niego działki – na prośbę właści-
cieli – dogląda od kilkunastu lat. 
Tyle że do środka murowanego 
budynku, położonego w okolicy 
ruchliwej ulicy i głównego skrzy-
żowania, nie wchodziła od roku. 
Tym razem postanowiła zajrzeć. 
I do dziś tego żałuje, z powodu 
makabrycznego odkrycia. 

Buchnął straszny smród
– Zazwyczaj, przechodząc 

tamtędy, przy okazji tylko zer-
kałam z ulicy, czy wszystko 
w porządku. Przecież to środek 
miasta, obok jest skrzyżowanie. 
W lipcu wracałam z kościoła, to 
jeszcze pamiętam, że trwała bu-
dowa tej ścieżki rowerowej. Nie 
wchodziłam na podwórko, zaj-
rzałam tylko przez bramę. Drzwi 
były zamknięte. Popatrzyłam 
jeszcze na ogrodzenie, czy nie 

zostało naruszone przez ciężki 
sprzęt. Nic wtedy nie wzbudziło 
moich podejrzeń, więc i nie było 
po co wchodzić na podwórko 
– opowiadała nam kobieta dwa 
dni po ujawnieniu w pustostanie 
zwłok.

Kiedy znów tam zajrzała po 
trzech miesiącach, w październi-
ku, postanowiła tym razem wejść 
na podwórko. Ku jej zaskoczeniu 
zamek w drzwiach wejściowych 
był przekręcony, a drzwi tylko 
zastawione kamieniem. – Od razu 
wydało mi się to podejrzane, bo 

dobrze pamiętam, że zamknęłam 
dom na klucz. Wewnątrz drzwi 
na korytarzu też były otwarte. 
Po wejściu do środka poczułam 
nieprzyjemny zapach. Weszłam 
na górę, na piętro, otworzyłam 
drzwi do pokoju i wtedy buchnął 
straszny smród. Zobaczyłam, że 
coś leży na ziemi, przyrzucone 
jakąś szmatą. Ciała nie widzia-
łam, przestraszyłam się i szybko 
stamtąd wyszłam. Wezwaliśmy 
policję i to oni z prokuratorem 
zaczęli przeszukiwać dom – opo-
wiada bialczanka.

To dla mnie szok!
Ciało mężczyzny było już 

w znacznym stopniu rozkładu. – 
To, co tam zobaczyłam, było dla 
mnie szokiem – wyznaje kobieta, 
oprowadzając nas po działce wo-
kół domu. – Nigdy nie widziałam, 
żeby ktoś tutaj się kręcił. Ludzie 
mówili, że w okolicy, w jednym 
z pustych domów przy alei Jana 
Pawła II pomieszkują osoby bez-
domne, ale tu nikt nie zaglądał. 
Tylko jakiś czas temu ktoś ukradł 
bramę od strony ulicy Piotra 
Skargi. No i naznosili na działkę 
jakichś śmieci, butelek, starych 
butów. Ludzie po prostu zrobili 
sobie z tego miejsca śmietnisko...

Sprawą zajęła się policja. 
– Dyżurny Komendy Miejskiej 
Policji w Białej Podlaskiej po-
wiadomiony został o ujawnieniu 
w opuszczonym budynku miesz-
kalnym ciała nieznanego męż-
czyzny. Czynności wykonywane 
były pod nadzorem prokuratora. 
Udział w nich brał również bie-
gły z zakresu medycyny sądowej 
Sądu Okręgowego w Lublinie. 
Decyzją prokuratora ciało zosta-
ło zabezpieczone do dalszych ba-
dań. Wstępnie wykluczono udział 
osób trzecich. Funkcjonariusze 
ustalają personalia mężczyzny 

oraz okoliczności zdarzenia – in-
formuje Barbara Salczyńska-Pyr-
chla, rzecznik prasowy Komendy 
Miejskiej Policji w Białej Podla-
skiej.

Kto tu jeszcze przychodzi?
Według rysopisu podanego 

przez kryminalnych, mężczyzna 
mógł być w wieku 25-35 lat, oko-
ło 175-180 cm wzrostu, szczupłej 
budowy ciała, z pełnym uzę-
bieniem. Ubrany był w czarne 
spodnie dresowe marki Domyos, 
ciemnoszarą bluzkę z krótkim 
rękawem oraz czarne wsuwane 
pantofl e. 

Kobieta opiekująca się do-
mem, w którym znaleziono zwło-
ki, opowiada, że od feralnej środy 
regularnie przychodzi na pose-
sję przy Brzeskiej. I ku swojemu 
zdziwieniu kilka razy zauważyła, 
że... właz do piwnicy był otwar-
ty. – Nie wiem, kto tu przycho-
dzi, kto to otwiera. Dla mnie to 
bardzo podejrzane. To chyba 
musi być ta osoba, która wie, co 
tutaj się wydarzyło. No bo nikt 
inny czegoś takiego by nie robił, 
wiedząc, że tu trup leżał – uważa 
kobieta. 

Monika Pawluk

Tajemnicze zwłoki
w opuszczonym domu

Zwłoki znajdowały się w pokoju na pierwszym piętrze (okno z lewej 
strony)
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Kilka dni po znalezieniu zwłok ktoś regularnie otwierał właz do piwni-
cy... Czy ta osoba wie coś więcej o tajemniczej śmierci w tym budynku 
młodego mężczyzny?

Od strony ulicy Piotra Skargi jakiś czas temu ktoś ukradł bramę 

OD REDAKCJI Po mie-
sięcznej przerwie nasz 
zespół redakcyjny wraca 
do Waszych mieszkań, 
fi rm i instytucji. Za po-
średnictwem tygodnika 
o nowej nazwie „Podlasia-
nin”. Przekazywać w nim 
będziemy informacje tak, 
jak w „Podlasiaku”, w spo-
sób jak najbardziej inte-
resujący i obiektywny, by 
każdy nasz czytelnik jako 
pierwszy wiedział o tym, 
co się w naszym regionie 
wydarzyło lub co ma się 
wydarzyć.

Dlaczego pod nową nazwą? 
Jak już pisaliśmy, właściciele 
„Słowa Podlasia”, nie mogąc się 
pogodzić z naszą obecnością 
na prasowym rynku, zareje-
strowali w Urzędzie Patento-
wym RP znak towarowy „Pod-
lasiak”, mimo że to my pierwsi 
uzyskaliśmy w Sądzie Okręgo-
wym w Lublinie prawa do wy-
dawaniu tytułu prasowego o tej 
nazwie. Po kilku miesiącach 
„Słowo” wniosło przeciwko na-
szemu wydawnictwu pozew, 
w którym zarzuca naruszanie 
prawa do znaku towarowego. 
Mało tego, w pozwie był wnio-
sek o udzielenie zabezpiecze-
nia w wysokości 5 tys. zł (!) za 
każdy dzień. A że Sąd Apelacyj-

ny w Lublinie poparł to zabez-
pieczenie, zostaliśmy zmusze-
ni do zawieszenia wydawania 
„Podlasiaka”.

Wszystko to dzieje się 
w czasie, gdy od kilku miesięcy 
przed Kolegium ds. Spornych 
Urzędu Patentowego rozpatry-
wany jest nasz wniosek o unie-
ważnienie prawa ochronnego 
na znak towarowy „Podlasiak”. 
Zarzucamy bowiem Grupie 
Wydawniczej Słowo Sp. z o.o. 
w Warszawie działanie w złej 
wierze przy rejestracji tego 
znaku. Zgłoszenie nastąpiło 
bowiem 14 lutego 2018 r., a więc 
12 dni po tym, jak ujawniliśmy 
zamiar wydawania tygodnika 
„Podlasiak” i zapraszaliśmy do 

współpracy. I ponad miesiąc po 
tym, jak uzyskaliśmy w sądzie 
(5 stycznia 2018 r.) wspomnia-
ne prawo do tytułu, bez które-
go wydawanie tygodnika jest 
niemożliwe!

Podczas ostatniej rozprawy 
w Kolegium ds. Spornych UP, 
w piątek 15 listopada, zeznawał 
redaktor naczelny „Słowa Pod-
lasia” Piotr Pyrkosz. Powiedział 
m.in., że w chwili rejestracji 
znaku towarowego „Podla-
siak” nic nie wiedział o tym, że 
ma się ukazać tygodnik o tej 
właśnie nazwie. Dowiedział 
się o tym rzekomo dopiero na 
przełomie lutego i marca 2018 
r. A to nieprawda. Jeszcze na 
tym samym posiedzeniu Ko-

legium nasz prawnik pokazał 
dowód, że Pyrkosz na zebra-
niu dziennikarskim 14 lutego 
zdradził swoją wiedzę o tytu-
le „Podlasiak”. Zresztą trudno, 
żeby nie wiedział, skoro od 2 
lutego kolportowaliśmy ulotki 
o nowym tytule.

Następne posiedzenie Kole-
gium ds. Spornych wyznaczono 
na 31 stycznia. Swoje zeznania 
ma jeszcze składać m.in. Piotr 
Skerczyński, wydawca „Słowa”. 
Być może już tego dnia zapad-
nie końcowe postanowienie 
w sprawie praw do marki „Pod-
lasiak”. Póki co witamy jako 
nowy tytuł – „Podlasianin”.

Redakcja

Wracamy z nowym tytułem!

BIAŁA PODLASKA
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Wy-
chodząc naprzeciw 
oczekiwaniom naszych 
klientów pragniemy 
poinformować, że na-
sze Centrum Artykułów 
Dziecięcych dołączyło 
do sieci sklepów Osiem 
Gwiazdek – profesjonal-
nych sklepów oferują-
cych w sprzedaży foteliki 
samochodowe.

Z okazji otwarcia w Białej 
Podlaskiej sklepu partnerskie-
go Osiem Gwiazdek oferujemy 
MEGA RABATY na wszystkie 
foteliki samochodowe oraz ak-
cesoria do fotelików.

Sklep partnerski Osiem 
Gwiazdek zostanie otwarty już 
29 listopada. Jednak warto zaj-
rzeć do naszego Centrum rów-
nież 30 listopada. Każdy, kto 

w tych dniach dokona u nas 
zakupu fotelika, otrzyma kupon 
(na podstawie paragonu), któ-
ry weźmie udział w losowaniu 
atrakcyjnych nagród.

Naszym Klientom oferuje-
my profesjonalną pomoc przy 
odpowiednim doborze i sprze-
daży najlepszych fotelików sa-
mochodowych dla dzieci.

Zachęcamy do polubienia 
naszej strony na Facebooku: fa-
cebook.com/wiktoria.artykuly. 
Bądź na bieżąco z promocjami 
i rabatami!

Serdecznie zapraszamy 
do siedziby naszego Centrum 
Wiktoria Artykuły Dziecięce 
przy ul. Warszawskiej 105-109, 
111 w Białej Podlaskiej. W dniu 
otwarcia (piątek 29 listopada) 
sklep czynny będzie w godzi-
nach 9.00-19.00, a w sobotę 30 
listopada w godzinach 9.00-
15.00. (mp)

17 listopada obchodzo-
ny jest Światowy Dzień 
Wcześniaka. Maluchy 
urodzone przed termi-
nem oraz ich rodziny 
świętowały także w Bia-
łej Podlaskiej. W tym 
roku na świat przyszło 
214 wcześniaków.

Już po raz szósty w Wojewódz-
kim Szpitalu Specjalistycznym ob-
chodzono Światowy Dzień Wcze-
śniaka. Riad Haidar, ordynator 
oddziału neonatologii, a także szef 
sztabu WOŚP w Białej Podlaskiej, 
podkreśla, że to ważny dzień dla 
dzieci urodzonych przed terminem 
oraz dla ich rodziców.

– To święto małych wojow-
ników, walczących ostro o każdą 
godzinę i każdy centymetr w in-
kubatorze. Gdyby nie nasza praca, 
posiadanie wysokiej jakości sprzę-
tu i rozwój medycyny, to wielu 
z nich nie byłoby tu dzisiaj. W me-
dycynie nigdy nie ma gwarancji, ale 
zapewniamy, że gdy trafi ają do nas 
pacjenci, to zapewniam, że niczego 
im nie zabraknie. Odsetek porażeń 
mózgowych maleje z roku na rok, 
wcześniaki rodzą się praktycznie 
bez szwanku – podkreśla Haidar.

I potwierdzają to rodzice. Có-
reczki Agaty i Albina Juszczuków 
przyszły na świat 26 marca. Mie-
siąc spędziły w inkubatorze, gdzie 
nabierały sił. – Lekarze otoczyli 
nas opieką, a sprzęt pozwolił wró-
cić do domu bardzo szybko. Potem 
wszystko było dobrze, Zosia i Zuzia 
nie miały żadnych powikłań – cie-

szą się rodzice 8-miesięcznych 
dziś dziewczynek.

Rocznie na świat przychodzi 
około 10-12 proc. wcześniaków. 
Jak informuje rzecznik bialskie-
go szpitala Magdalena Us, w 2019 

roku (14 listopada) urodziło się ich 
214: 92 dziewczynki i 122 chłopców. 
98 dzieci ważyło poniżej 2500 g. – 
W tym roku na świat przyszło 28 
par bliźniąt. Najmniejsze wagowo 
dziecko ważyło 480 g, przyszło na 

świat w 22. tygodniu ciąży – dodaje.
Prezydent Michał Litwiniuk, 

który na wydarzenie przybył z ro-
dziną, podkreśla ogromną rolę od-
działu dla ratowania życia i zdro-
wia malutkich istot. – Wspólnie 
świętowanie Dnia Wcześniaka jest 
doskonałą okazją, by podziękować 
całemu oddziałowi neonatologii 
i niezastąpionemu ordynatorowi 
Riadowi Haidarowi za realizowa-
ną od wielu lat misję. Dla każdego 

z wcześniaków w Białej Podlaskiej 
przygotowana jest specjalistyczna 
opieka fachowców, którzy zdobyli 
przez lata trudne do przecenienia 
doświadczenie – zauważa Litwi-
niuk.

Justyna Dragan

Więcej zdjęć na 
www.podlasianin.com.pl

Mali wojownicy mieli swoje święto

Zosia i Zuzia mają dziś po 8 miesięcy i są zdrowie, ale rodzice wspomi-
nają poród, pobyt w inkubatorach i dochodzenie do sił
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Lena, Laura i Nina urodziły się w grudniu 2015 roku, a rodzice drżeli o 
ich los. Dziś to wesołe i rezolutne dziewczynki pełne energii

29-30 listopada 
przyjdź na
otwarcie sklepu 
Osiem Gwiazdek

r e k l a m at e k s t  s p o n s o r o w a n y

BIAŁA PODLASKA

Atrakcji dla dzieci nie brakowało, zapewniły je animatorki z Bialskiego 
Centrum Kultury

Justyna Dragan

BIAŁA PODLASKA
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Na tę wiadomość 
mieszkańcy czekali 
bardzo długo. Po wiel-
kich perturbacjach 
związanych z budową 
stadionu, magistrat 
poinformował, że prace 
przy stadionie wreszcie 
ruszyły. Zaczęły się od 
budowy potrzebnych 
przyłączy.

Opracowywany przez kilka 
miesięcy wraz ze środowiskami 
piłkarskimi plan budowy stadio-
nu, oparty o potrzeby lokalnego 
środowiska piłkarskiego, powoli 
zostaje wdrażany. – Pierwszym 
etapem inwestycji będzie budo-
wa sieci i przyłącza kanalizacji 
deszczowej, sanitarnej i wodo-
ciągowej przy ul. Artyleryjskiej 
i ul. Akademickiej na terenie mia-
sta. Prace te związane są z budo-
wą murawy boiska – informowała 
pod koniec października Gabriela 
Kuc-Stefaniuk.

To dobra wiadomość dla ki-
biców. Nic dziwnego, że byli już 
mocno zniecierpliwieni brakiem 
stadionu i koniecznością jeż-
dżenia za swoją drużyną na me-
cze do Piszczaca czy na boisko 
przy PSW. Swoje emocje wyrażali 
m.in. wywieszając na trybunach 
podczas meczów transparenty. 

– Stadion mógłby być mniejszy, 
byleby powstał – mówili.

I rzeczywiście plan jest prze-
projektowywany. W ogłosze-
niu przetargowym widniał za-
kres prac, które mają zostać 
wykonane. To m.in. wymiana 
gruntu, wykonanie warstw pod 
nawierzchnię i wykonanie na-
wierzchni trawiastej boiska wraz 
z ułożeniem siatki przeciw kre-
tom, balustrady z profi li ze stali 
nierdzewnej szczotkowanej, do-
stawa i montaż piłkochwytów, 
wykonanie odwodnienia i nawod-
nienia płyty boiska, wykonanie 
ogrzewania (orurowanie) płyty 
boiska. Przetarg obejmuje także 
m.in. roboty zabezpieczające przy 
trybunie zachodniej, wykonanie 
przyłącza kablowego oraz linii 
kablowej oświetlenia boiska, do-
stawę i montaż słupów i stojaków 
lamp, oświetlenie boiska i inwen-
taryzację geodezyjną.

Pewne jest, że utrzymana zo-
stanie dotacja z Ministerstwa 
Sportu i Turystyki, która wynosi 
10 mln zł. Jednak wobec zmiany 
koncepcji i ponownego oszaco-
wania kosztów, dostosowanych do 
potrzeb miasta, kwota ta pokry-
je teraz aż 40 proc. wartości całej 
inwestycji, a nie, jak planowano za 
Dariusza Stefaniuka, zaledwie 25 
proc. wartości robót.

O postępach prac będziemy in-
formować na bieżąco. Jak informu-
je MZK, ul. Akademicka na odcinku 
od Artyleryjskiej do Pięknej będzie 
zamknięta jeszcze do 9 grudnia.

Justyna Dragan

Ruszyła budowa 
stadionu.
Na początek 
przyłącza

To będą 
wyjątkowe i magiczne Mikołaj-
ki. 6 grudnia Bialskie Centrum 
Kultury przygotowało wyjątko-
wy spektakl. Zaproszenie kie-
rowane jest do całych rodzin.

O godz. 18 w sali widowiskowo-
-konferencyjnej przy ul. Brzeskiej 41 

odbędzie się premiera spektaklu „W 
Krainie Oz”. To widowisko taneczno-
-wokalne, które okraszone będzie 
spotkaniem ze świętym Mikołajem, 
pokazem lodowych baniek, anima-
cjami oraz słodkim upominkiem. Bilet 
wstępu kosztuje 10 zł.

Dla naszych czytelników mamy 
jednak specjalną niespodziankę. Do 
wygrania jest bilet dla całej rodziny na 

widowisko „W Krainie Oz”. Wystarczy 
odpowiedzieć na pytanie: Z jakiego 
kraju pochodzi św. Mikołaj? Odpowie-
dzi wypisane czytelnie na dołączonym 
obok kuponie wraz z dwoma znacz-
kami (z aktualnego i poprzedniego 
numeru) należy dostarczyć do naszej 
redakcji (ul. Narutowicza 32/5, Bia-
ła Podlaska) lub zostawić w skrzynce 
zlokalizowanej na terenie miasta do 29 
listopada. Wyniki ogłosimy w wydaniu 
„Podlasianina”, które trafi  do Państwa 
3 grudnia. (jd)

Mikołajki w niezwykłej krainie
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W 
niedzielę 7 grudnia w sali 
widowiskowej BCK o godz. 
17 wystąpi zespół Poparzeni 
Kawą Trzy. Grupa powstała 
w 2005 roku a założyli ją 
dziennikarze Radia RMF FM 
i Radia Zet: Roman Osica, 
Krzysztof Zasada, Wojciech 
Jagielski, Mariusz Gier-
szewski, Piotrek Sławiński, 
Marian Hilla i Jacek Kret.

Wydanie pierwszej płyty w 2011 
roku zbiegło się ze spektakularnym 
sukcesem na „Festiwalu Top Tren-
dy” w Sopocie, gdzie zespół zdobył 
Nagrodę Dziennikarzy, a miesiąc 
później zwyciężył na ogólnopol-
skim festiwalu „Przebojem na ante-
nę”. Od tej chwili „Poparzeni Kawą 
Trzy” goszczą na największych pol-
skich scenach festiwalowych takich 
jak „Przystanek Woodstock 2012” 
zarejestrowany na DVD, Ostróda 
Reggae Festiwal, „Czad festiwal”, 
„Finały WOŚP” w Polsce i za grani-
cą, „Lato Dwójki i Radia Zet”, a mi-
liony bawią się przed telewizorami 
w rytm „Kawałka do tańca”. Teksty 
do wszystkich utworów pisze Ra-
fał Bryndal, zaś muzykę, określaną 
jako miks ska/rocka i miejskiego 
folku, komponują sami Poparzeni. 
W kwietniu miała premierę kolejna 

płyta zatytułowana „Zakochaj się 
we mnie”, a w ślad za nią videoclip 
do singla o tym samym tytule.

Rezerwacja i sprzedaż biletów 
na występ w Punkcie Informacji 
Kulturalnej BCK, ul. Warszawska 11, 
tel. 83 341 67 18 lub elektronicznie 
na www.bck24.pl.

Bialskie Centrum Kultury przy-
gotowało mikołajkową niespo-
dziankę dla naszych Czytelników. 
Do rozdania mamy dwa bilety na 
występ zespołu Poparzeni Kawą 
Trzy. Wystarczy dostarczyć do sie-
dziby naszej redakcji dwa kupony, 
które wydrukujemy w aktualnym 
i przyszłotygodniowym wydaniu 
„Podlasianina”. mp)

Zanim 
św. Mikołaj zapuka do drzwi 
grzecznych dzieci, można 
wziąć udział w konkursie 
zorganizowanym przez 
tygodnik „Podlasianin”. Do 
wygania super zabawki dla 
maluchów i starszaków. 
Sprawdźcie co zrobić, by 
wygrać.

Wspólnie ze sklepem Wikto-
ria, w którym znajdziecie Państwo 
zabawki i akcesoria, ogłaszamy 
konkurs „6 nagród na 6 grudnia” 
a kierujemy go dla naszych naj-
młodszych czytelników. Do wygra-
nia są gry zręcznościowe, eduka-
cyjne i wspierające kreatywność. 
To idealna propozycja dla całych 
rodzin na zimowe popołudnia.

Co zrobić, aby wygrać jedną 
z gier? Wystarczy zebrać 2 kupo-
ny, które publikujemy w aktualnym 
i kolejnym wydaniu naszego tygo-
dnika, przykleić na załączonej kar-
cie i dostarczyć do naszej redakcji 
(ul. Narutowicza 32/5, 21-500 Bia-

ła Podlaska) do 29 listopada. Wyni-
ki ogłosimy 3 grudnia.

Nie czekajcie zbyt długo, tyl-

ko już dziś włączcie się do naszej 
zabawy. Prezenty od św. Mikołaja 
czekają właśnie na Was! (jd)

Moc upominków
od Mikołaja
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................................................................
imię i nazwisko

...............................................................
adres

...............................................................
tel. kontaktowy                                wiek

...........................
podpis

KUPON  NR 1

Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych 
osobowych podczas udziału w konkursie. 

Oświadczam, że zapoznałem się z informacją w 
sprawie RODO na str. 2 „Podlasianina”.

 

................................................................
odpowiedź

................................................................
imię i nazwisko

...............................................................
adres

...............................................................
tel. kontaktowy                                wiek

...........................
podpis

KUPON  

...........................

Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych 
osobowych podczas udziału w konkursie. 

Oświadczam, że zapoznałem się z informacją w 
sprawie RODO na str. 2 „Podlasianina”.

 

................................................................
imię i nazwisko

...............................................................
adres

...............................................................
tel. kontaktowy                                wiek

...........................
podpis

KUPON 1

Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych 
osobowych podczas udziału w konkursie. 

Oświadczam, że zapoznałem się z informacją w 
sprawie RODO na str. 2 „Podlasianina”.

 

Poparzeni Kawą Trzy 
zagrają w Białej

Justyna Dragan

BIAŁA PODLASKA
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Niemiecki region 
Oberhavel przekazał 
Szpitalowi Powiato-
wemu w Międzyrzecu 
Podlaskim karetkę za 
symboliczne euro. Am-
bulans trafi ł do mię-
dzyrzeckiej placówki 
w połowie paździer-
nika. Jest to prezent 
z okazji obchodzonego 
w tym roku 15-lecia 
współpracy Powiatu 
Bialskiego z samorzą-
dem Oberhavel.

To już dziewiąty samochód, 
który nasi zachodni sąsiedzi 
przekazali jednostkom z Powiatu 
Bialskiego. Większość z nich sta-
nowiły wozy bojowe dla Ochot-
niczych Straży Pożarnych.

Współpraca z niemieckim 
regionem Oberhavel rozpoczęła 

się w 1999 r., w ramach Stowa-
rzyszenia Powiatów i Gmin Nad-
bużańskich, a w 2009 r. została 
zawiązana już ofi cjalnie. W ten 
sposób obu samorządom udało 
się zrealizować wiele projek-
tów. – Staramy się wzajemnie 
wspierać. Dzięki temu istnieje 
program wymiany młodzieży. 
Pojazd, który przekazujemy, to 
jest klasyczna karetka z pełnym 
wyposażeniem, wyspecjalizo-
wana do udzielania pierwszej 

pomocy. Wyposażenie zostało 
w pełni zachowane, a niektóre 
rzeczy zmodernizowane. Jako 
okręg możemy kupić taki sprzęt 
i później za symboliczne euro 
przekazać potrzebującej gminie. 
Cieszę się, że we wrześniu udało 
się przekonać radnych mojego 
okręgu, żeby można było polskiej 
stronie sprezentować za symbo-
liczne euro tę karetkę – mówi 
Ludgear Weskamp, starosta re-
gionu Oberhavel.

Przekazany szpitalowi mer-
cedes warty jest około 7 tys. euro. 
– Karetka jest w bardzo dobrym 
stanie. Stary ambulans szpitala 
praktycznie trzy razy w miesiącu 
jest w warsztacie. Mam nadzie-
ję, że ten mercedes będzie przez 
długie lata służył przede wszyst-
kim naszym pacjentom, którzy 
bardzo często są przewożeni do 
różnych placówek na badania. 
Tymi pojazdami odbywa się tak-
że transport krwi z Lublina. Stąd 
samochód jest potrzebny. Pla-
nujemy w przyszłorocznym bu-
dżecie kupić jeszcze jedną nową 
karetkę, która będzie przypisana 
do Zakładu Opiekuńczo-Leczni-
czego w Łózkach. Tam powstaje 
duża placówka na 90 łóżek i też 
potrzebny jest taki samochód – 
podkreśla starosta bialski Ma-
riusz Filipiuk.

Zadowolenia z nowego am-
bulansu nie kryje dyrekcja szpi-
tala. – Obecnie mamy dwie ka-
retki, jedna ma 15, druga 14 lat. 
Zakup takiego sprzętu jest kosz-
towny, a nie załapaliśmy się na 
program rządowy doposażenia 
w karetki. Dzięki panu staroście, 
którego dosłownie męczyłem, 
żeby nas wspomógł, dzisiaj je-

steśmy świadkami przekazania 
karetki, która będzie długo słu-
żyła dla dobra pacjentów – mówi 
Wiesław Zaniewicz, dyrektor 
SPZOZ w Międzyrzecku Podla-
skim.

 W ramach partnerstwa z re-
gionem Oberhavel w najbliższym 
czasie do międzyrzeckiego szpi-
tala przekazane zostaną jeszcze 
nowoczesne łóżka. Współpra-
ca odbywa się także w innych 
dziedzinach, takich jak edukacja. 
Wkrótce np. wyposażona zosta-
nie pracownia w Zespole Szkół 
w Małaszewiczach. – Ta współ-
praca ma bardzo duży wymiar. 
Największą jej wartością jest to, 
że uczniowie z naszych szkół 
mogą wyjeżdżać do Niemiec, do 
powiatu Oberhavel, bo inwesto-
wanie w młodzież jest najlepszą 
inwestycją – stwierdza starosta 
Filipiuk.

Powiat Bialski chce z kolei 
wspomóc, w ramach współpracy 
partnerskiej, region Samborski 
na Ukrainie. Do naszych wschod-
nich sąsiadów trafi  samochód, 
który zasili jedną z tamtejszych 
jednostek OSP.

Monika Pawluk

Karetka w prezencie od przyjaciół z Niemiec

Karetka warta 7 tys. euro została przekazana szpitalowi za symboliczne 
1 euro
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Święto niepodległości to 
wyjątkowa karta w na-
rodowym kalendarzu. 
Napawa nas radością 
i wdzięcznością wobec 
przodków, którzy nie 
szczędzili starań ani 
daniny krwi w walce 
o wymarzoną wolność. 
W bialskiej gminie li-
stopadowe święto miało 
efektowną oprawę.

9 listopada w Klubie Kul-
tury w Perkowicach zorga-
nizowana została uroczysta 
wieczornica, przygotowana 
przez zespól śpiewaczy Kali-

na i Gminny Ośrodek Kultury. 
Uczestniczyło w niej pięciu 
wykonawców: wspomniana 
Kalina z Perkowic, Macierz 
z Ortela Królewskiego, Lew-
kowianie z Dokudowa, Sitni-
czanie z Sitnika oraz Kaczeńce 
z Czosnówki. Przed kilkudzie-
sięcioosobowym audytorium 
przedstawili oni 20 pieśni 
patriotycznych, od powstań-
czych przez legionowe i par-
tyzanckie, do wojskowych.

10 listopada świętowano 
w Sworach gminne obchody 
rocznicy odzyskania przez 
Polskę niepodległości. Pod 
pomnikiem w centrum Swór, 
upamiętniającym 10-lecie 
odzyskania wolności, przed-
stawiciele władz samorządo-

wych i organizacji społecz-
nych złożyli wieńce i kwiaty. 
Harcerze i strażacy pełnili 
wartę honorową, zapłonęły 
też znicze. Dalsza część uro-
czystości kontynuowana była 
w Szkole Podstawowej, gdzie 
w hali sportowej odbyła się 
okolicznościowa akademia 
przygotowana przez zespoły 
GOK.

Natomiast 11 listopada 
w Ciciborze Dużym mia-
ły miejsce pierwsze Gmin-
ne Prezentacje Pieśni Pa-
triotycznych w wykonaniu 
uczniów z dziesięciu szkół 
podstawowych, zespołu wo-
kalnego Zorza i grupy tanecz-
nej Jagódki. (g)

Patriotyczne obchody Święta Niepodległości

Pod pomnikiem w Sworach przedstawiciele władz samorządowych i 
organizacji społecznych złożyli wieńce
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W Przedszkolu Samorzą-
dowym w Rakowiskach 
uroczyście świętowano 
Gminny Dzień Edukacji. 
Była to okazja, by nagro-
dzić wyróżniających się 
nauczycieli.

Uroczystość przygoto-
wana przez załogę Przed-
szkola Samorządowego zgro-
madziła wyjątkowo liczne 
grono uczestników. Znaleźli 
się wśród nich: przedstawi-
ciele władz samorządowych, 
duchowieństwa, dyrektorów 
szkół gminnych, rodziców 
i uczniów. O szczególnej roli 
nauczycieli w procesie eduko-
wania młodego pokolenia mó-
wił w swym wystąpieniu wójt 
gminy Wiesław Panasiuk.

– Jestem wdzięczny 
wszystkim zebranym tu na-
uczycielom za codzienną 
pracę, poświęcenie i serce 
wkładane każdego dnia w wy-

chowanie młodych pokoleń. 
Zawód nauczyciela wymaga 
nie tylko wiedzy i umiejętno-
ści, ale i wytrwałości w zmaga-
niu się z codziennymi proble-

mami. Kształtujecie dziecięce 
osobowości, wskazujecie dro-
gę, którą kroczą, która ma ich 
zaprowadzić na szczyty ich 
możliwości i marzeń. Prze-
ciętny nauczyciel mówi, dobry 
wyjaśnia, lepszy demonstru-
je, wspaniały inspiruje. Życzę, 
abyście zawsze byli inspiracją 
dla młodych pokoleń, potrafili 
przekazać wiedzę najlepiej jak 
potraficie, podejmowali traf-
ne decyzje i mieli satysfakcję 
z wykonywanej pracy. Drodzy 
pedagodzy, życzę wam wie-
le zdrowia i sił w działalności 
społecznej. Realizujcie swoje 
marzenia i pasje życiowe z po-
żytkiem dla całego społeczeń-
stwa gminnego – mówił wójt 
Panasiuk.  

Wyrazem uznania są na-
grody przyznane piątce wy-
różniających się w pracy 
nauczycieli. W tym roku otrzy-

mali je: Emilia Kisielewska 
– dyrektor SP w Ortelu Ksią-
żęcym Pierwszym, Beata We-
reszko – nauczycielka edukacji 
wczesnoszkolnej w SP w Cici-
borze Dużym, Ewa Gala – na-
uczycielka geografii, biologii 
i przyrody w SP w Hrudzie, 
Elżbieta Ceniuk – nauczyciel-
ka historii, muzyki, plastyki 
i pedagog szkolny w SP w Wo-
skrzenicach Dużych, Ewa Ni-
tek – nauczycielka edukacji 
wczesnoszkolnej w SP w Sła-
wacinku Starym. Program ar-
tystyczny przygotowały dzieci 
pod kierunkiem: Karoliny Mal-
czuk, Magdaleny Lewickiej, 
Katarzyny Mazurek, Edyty 
Paszkowskiej, Urszuli Czajki 
i Doroty Omelaniuk.

Istvan Grabowski

Pedagodzy docenieni w Rakowiskach

Podczas uroczystości zostało docenionych pięciu pedagogów z bialskiej 
gminy 
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Marcin K. miał zaledwie 25 
lat. Przed nim było jeszcze 
całe życie. Przerwane zo-
stało niespodziewanie, gdy 
na przejeździe kolejowym 
pod Białą Podlaską męż-
czyzna, zupełnie ignorując 
opuszczone zapory i sy-
gnalizację, wjechał samo-
chodem pod nadjeżdżającą 
lokomotywę. 

Do tragedii doszło w poniedzia-
łek 4 listopada około godz. 20.40 na 
przejeździe kolejowym w miejscowo-
ści Styrzyniec przy ul. Mostowej. – Ze 
wstępnych ustaleń wynika, że kierują-
cy samochodem osobowym volkswa-
gen golf 25-letni mieszkaniec gminy 
Międzyrzec Podlaski, omijając opusz-
czone półzapory, wjechał na przejazd 
kolejowy wprost pod nadjeżdżającą 
lokomotywę. W wyniku zdarzenia 
25-latek poniósł śmierć na miejscu. W 
chwili wypadku maszynista był trzeź-
wy, potwierdziło to przeprowadzone 
przez policjantów badanie – mówi 
Barbara Salczyńska-Pyrchla, rzecznik 
prasowy Komendy Miejskiej Policji 
w Białej Podlaskiej.

Wypadek miał miejsce na trasie 
kolejowej Łuków-Terespol, na odcinku 
pomiędzy Sokulami a Białą Podlaską. 
Elektrowóz jechał w kierunku Białej. 

Samochód pojawił się na torach tak 
nagle, że maszynista nie był w stanie 
wyhamować rozpędzonej lokomoty-
wy. Po zderzeniu auto jeszcze przez 
około dwieście metrów było wleczone 
po szynach przez elektrowóz. Już po 
wypadku na środku przejazdu widocz-
ny był ślad kół w miejscu, w którym lo-
komotywa zgarnęła volkswagena.

– Boże, taki młody człowiek! Może 
w tym ulewnym deszczu nie zauwa-
żył, że szlaban się opuszcza? Może coś 
zawiodło? – mówiła nam jedna z ko-
biet, która tak jak wielu okolicznych 
mieszkańców pojawiła się na miejscu 
tragedii.

Szczegółowe okoliczności dra-
matycznego wypadku wyjaśniają po-
licjanci pod nadzorem Prokuratury 
Rejonowej. Wstępnie wykluczono, aby 
do zdarzenia mogła się przyczynić na 

przykład awaria któregoś z urządzeń 
na przejeździe. – Przyczyny zdarzenia 
wyjaśni specjalna komisja. Przejazd 
jest wyposażony w automatyczne pół-
rogatki i sygnalizację świetlno-dźwię-
kową. W momencie zdarzenia urzą-
dzenia były sprawne – informuje Karol 
Jakubowski z zespołu prasowego PKP 
Polskie Linie Kolejowe SA.

Ofi ara wypadku to Marcin K. z Do-
łhy. Uczynny, pełen energii i humoru, 
po prostu dobry człowiek – tak opisują 
go znajomi, którym trudno uwierzyć, 
że nie ma go już wśród nich.

Przejazd w Styrzyńcu, na którym 
doszło do wypadku, położony jest 
w środku lasu. Żeby się do niego do-
stać, trzeba przemierzyć leśną gęstwi-
nę sporym odcinkiem gruntowej drogi. 
Miejsce jest oznakowane i oświetlone. 
25-latek od przejazdu w Styrzyńcu 

miał około 10 kilometrów drogi do 
domu. Teoretycznie więc miejsce to 
powinien dobrze znać, będąc miesz-
kańcem sąsiedniej miejscowości.

Co mogło zatem się stać tego tra-
gicznego wieczoru? Jak ustaliliśmy, 
Marcin K. na swoim profi lu na jed-
nym z portali społecznościowych, na 
kilkanaście godzin przed wypadkiem, 
zamieścił niepokojący wpis, że ludzie 
mu w czymś przeszkodzili. Pod tym 
krótkim tekstem już po jego śmierci 
znajomi zwracają uwagę, że o swoich 

zamiarach Marcin K. miał informować 
wcześniej właśnie poprzez portal spo-
łecznościowy. Padają sugestie, że mógł 
to być krok samobójczy. – „Pisałeś, po-
trzebowałeś pomocy... Ale dlaczego aż 
do tego się posunąłeś” – brzmi jeden 
z wpisów.

Po wypadku przez trzy godziny 
ruch pociągów na trasie był wstrzy-
many. Pasażerom pociągów zapew-
niono komunikację zastępczą.

Monika Pawluk

Śmierć pod lokomotywą

Samochód tak nagle pojawił się na torach, że maszynista nie był w sta-
nie wyhamować rozpędzonej lokomotywy
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O tym, 
że bilety uprawniające do 
poruszania się komunikacją 
miejską były jednymi z naj-
tańszych w regionie, mó-
wiło się od dawna. Dlatego 
władze spółki zdecydowały 
o wprowadzeniu regulacji. 
Podrożeją bilety okresowe.

Na ostatniej sesji radni zdecy-
dowali o zmianie stawek biletów 
imiennych wieloprzejazdowych. Na 
przykład te 30-dniowe podrożeją 
o 16 zł, a 90-dniowe o 70 zł. Pod-
czas sesji Rady Miasta w dniu 30 
października prezes MZK Krzysz-
tof Trochimiuk zwrócił uwagę na 
sytuację fi nansową spółki. Przy-
pomniał, że ubiegły rok spółka za-
mknęła ze stratą ponad 600 tys. zł, 
a w tym roku prognozowana strata 
sięgnie 1,1 mln zł.

Jak dokładnie kształtować się 
będą ceny? Przede wszystkim za-
znaczyć trzeba, że wprowadzo-
ne zostały dwie strefy i co za tym 
idzie - ustalono stosowny cennik. 
W strefi e obejmującej miasto (S1) 
bilet 30-dniowy kosztować będzie 
38 zł (ulgowy) i 76 zł (normalny). 
Takie same ceny obowiązywać 
będą w strefi e S2, obejmującej te-
ren gminy. Dla pasażerów, którzy 
zdecydują się na połączenie S1 i S2, 
ceny wynosić będą 90 zł za normal-
ny bilet i 45 zł za ulgowy. W górę 
pójdą także bilety 90-dniowe. Na 
strefę S1 kosztować będą kolejno 
95 i 190 zł za ulgowy i normalny, 

podobnie w przypadku strefy S2. 
W przypadku pasażerów, którzy 
zechcą mieć bilet na obie strefy 
ceny zostaną na poziomie 115 i 230 
zł. Dla posiadaczy kart Dużej Ro-
dziny bilety w strefi e S1 i S2 koszto-
wać będą po 130 zł, a w przypadku 
połączenia stref - 160 zł.

Radni Zjednoczonej Prawicy 
podczas sesji wypominali prezy-
dentowi jego zapowiedzi z kampa-
nii wyborczej o wprowadzeniu bez-
płatnej komunikacji dla uczniów. 
Wyrazili też obawę, że niektórzy, 
korzystający z komunikacji miej-
skiej okazjonalnie, posiadający bi-
lety okresowe kupione w korzyst-
nej cenie, zrezygnują z nich.

– Część ludzi wypadnie z sys-
temu, bo nie będzie się opłacało 
wykupować biletów, gdy ktoś nie 
jeździ zbyt często. Rozmawiałem 
z osobami, które korzystają z bi-

letów 90-dniowych i nie jest to 
dobrze odbierane ile ma on teraz 
kosztować, bo jednorazowo będzie 
to duży koszt – uważa Sławomir 
Potocki. – Rozumiem, że braku-
je środków i są jakieś przyczyny 
podwyżek. Ale nie fundujmy ich 
tak dużych – zaapelował Dariusz 
Litwiniuk.

Na uwagi radnych odpowie-
dział prezes MZK oraz przewodni-
czący rady. – Na pewno będziemy 
dążyli do wprowadzenia bezpłat-
nej komunikacji dla uczniów, jeżeli 
sytuacja fi nansowa spółki będzie 
na to pozwalała. Na mapie Polski 
jest takich miast jest coraz więcej. 
Miejmy świadomość, że ta pod-
wyżka nie wyczerpuje straty MZK 
– zauważył Bogusław Broniewicz 
(Biała Samorządowa).

Justyna Dragan

Jednorazowe bez zmian, 
więcej za bilety okresowe

Podwyżki cen biletów zostaną wprowadzone od 1 stycznia 2020 r. 
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Spotkanie dla 
przedsiębiorców

W ra-
mach Światowego Tygodnia 
Przedsiębiorczości w Urzędzie 
Miasta 22 listopada o godz. 10 
w sali 238 odbędzie się spo-
tkanie informacyjne pod ha-
słem „Otwieraj i rozwijaj biznes 
w Białej Podlaskiej”. Po przywi-
taniu gości rozpocznie się pre-
lekcja dotycząca instrumentów 
podatkowych. Potem uczestni-
cy dowiedzą się o rozpoczyna-
niu działalności gospodarczej 
w Białej Podlaskiej i wsparciu, 
jakie można uzyskać od miasta. 
To dobra informacja dla przed-
siębiorców, którzy postawią na 
innowacyjne rozwiązania czy 
start-upy. Będzie też o działa-
niach Lubelskiej Agencji Wspie-
rania Przedsiębiorczości oraz 
ofercie Wojewódzkiego Urzędu 
Pracy w Lublinie. Gościem spo-
tkania będzie Adam Abramo-
wicz, Rzecznik Małych i Śred-
nich Przedsiębiorców. Zapisy 
do 19 listopada pod nr. tel. 83 
341 68 41, 83 341 69 71 lub mailo-
wo: bc@bialapodlaska.pl. Wstęp 
bezpłatny.

Konferencja 
onkologiczna

W o j e -
wódzki Szpital Specjalistyczny za-
prasza na konferencję onkologiczną 
pod hasłem „Postępy w leczeniu 
nowotworów w ostatnim ćwierć-
wieczu”. Odbędzie się ona 29 listo-
pada, początek o godz. 10.30. Mowa 
będzie m.in. o nowotworach płuc 
i piersi. Patronat nad wydarzeniem 
objął marszałek województwa lubel-
skiego.

Kto zostanie 
dyrektorem szpitala?

D w ó c h 
kandydatów stanęło do konkursu na 
dyrektora Wojewódzkiego Szpitala 
Specjalistycznego. To obecnie pełniący 
obowiązki dyrektora Adam Chodziński, 
były wiceprezydent miasta, wcześniej 
kanclerz Państwowej Szkoły Wyższej, 
oraz Karol Sudewicz, dyrektor Europej-
skiego Centrum Kształcenia i Wycho-
wania OHP w Roskoszy. Obaj są miej-
skimi radnymi z ramienia Zjednoczonej 
Prawicy.

Konkurs został ogłoszony po tym, 
jak Dariusz Oleński zrezygnował po 15 
latach pełnienia tej funkcji. Wyniki kon-
kursu mają być znane 19 listopada. (jd)

Karol SudewiczAdam Chodzińśki

KRÓTKO Z MIASTA

mach Światowego Tygodnia 
BIAŁA PODLASKA BIAŁA PODLASKA
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 Złe zachowania kierowców na przejazdach
Karol Jakubowski, biuro prasowe PKP PLK SA: – 

Aby ograniczyć liczbę zdarzeń na przejazdach, PKP 
Polskie Linie Kolejowe SA od 2005 roku prowadzą 
kampanię społeczną „Bezpieczny przejazd – Szlaban 
na ryzyko!”, w której apelują o przestrzegania zasad 
bezpieczeństwa i zachowanie szczególnej ostrożno-
ści na skrzyżowaniach torów z drogami. Głównym 
celem jest ograniczanie niebezpiecznych zdarzeń na 
przejazdach. Statystyki pokazują, że 99 proc. wszyst-
kich zdarzeń na przejazdach wynika z niewłaściwych 
decyzji kierowców. Najczęstszymi błędami są: ignorowanie znaku „stop” oraz 
czerwonych świateł nakazujących bezwzględne zatrzymanie się, wjazdy pod 
opadające rogatki, omijanie slalomem półrogatek i zbyt szybka jazda powodu-
jąca taranowanie zapór. PKP Polskie Linie Kolejowe SA oznakowały do czerwca 
2018 r. żółtymi naklejkami 14 tysięcy przejazdów kolejowo-drogowych w ca-
łej Polsce. Na każdej umieszczonej na słupku rogatki lub wewnętrznej stronie 
krzyża św. Andrzeja są trzy podstawowe dane: indywidualny numer identyfi ka-
cyjny przejazdu kolejowo-drogowego, numer alarmowy 112, numery awaryjne. 
Wykorzystanie informacji z naklejki zwiększa możliwość zapobiegania niebez-
piecznym sytuacjom na przejazdach kolejowo-drogowych. 

GMINA BIAŁA PODLASKAGMINA BIAŁA PODLASKAGMINA BIAŁA PODLASKAGMINA BIAŁA PODLASKA
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Podczas ostatniej sesji 
Rady Miasta rozgorza-
ła spora dyskusja na 
temat nowych sta-
wek opłaty za śmieci. 
Zmienić się ma sposób 
naliczania opłat, kry-
terium będzie ilość 
zużywanej w gospo-
darstwie wody. - Jeśli 
chcemy dalej rozwijać 
miasto, musimy zbi-
lansować wydatki - 
mówi prezydent Mi-
chał Litwiniuk.

Nowa propozycja opłat za 
śmieci została przedstawiona rad-
nym na sesji 30 października. Wy-
nosi ona 5,20 zł za metr sześcien-
ny zużytej wody, co przy średnim 
wykorzystaniu 3 m sześc. daje 
niecałe 16 zł miesięcznie za osobę. 
Przewidziane są zniżki dla dużych 
rodzin, możliwość zamontowania 
podlicznika (w przypadku posiada-
czy ogródków, które w sezonie są 
często podlewane).

– Taka kwota pozwoliłaby zbi-
lansować system, choć kosztów 
fi rm obsługujących system nie je-
steśmy w stanie do końca przewi-
dzieć. W tym roku dziura wynie-
sie 3,4 mln zł, w przyszłym nawet 
4,5 mln, jeżeli nie przyjmiemy tej 
uchwały. Czy stać nas na to? Czy 
chcemy rozwijać miasto i zgłaszać 
kolejne chodniki i drogi do budo-
wy? – pytał na sesji prezydent Li-
twiniuk.

Chodziński: To poważna 
decyzja

Radni Zjednoczonej Prawicy 
przyjęli tę propozycję z oburze-
niem. Początkowo w ich imie-
niu przewodniczący klubu Adam 

Chodziński wnioskował o zdjęcie 
punktu z porządku obrad. – Było 
mało czasu, by zapoznać się do-
kładnie z materiałami na sesję. 
A są to poważne decyzje. Uwa-
żamy, że takie działania powinny 
być poprzedzone szerokimi kon-
sultacjami społecznymi – mówił 
Chodziński. – Stawka wzrasta 
prawie o 100 procent i ja się z tą 
podwyżką nie zgadzam. Wydaje 
mi się, że jest to zbyt duże ob-
ciążenie dla mieszkańców. Zga-
dzam się jednak z tym, że system 
należy uszczelnić. Część miesz-
kańców bowiem ucieka od opłat. 

Mógłbym zgodzić się na przeli-
czenie opłaty na metr sześcien-
ny wody, ale nie za taką stawkę 
– dodał podczas sesji.

Projekt uchwały poparli nato-
miast radni Koalicji Obywatelskiej 
i Białej Samorządowej, uchwała 
przeszła zatem głosami 12 za, 11 
przeciw (Zjednoczona Prawica). 
W trakcie sesji głos zabrał m.in. 
Jerzy Adamski, prezes spółdzielni 
Zgoda oraz mieszkaniec Robert Za-
bielski, którzy sugerowali stopnio-
we wprowadzanie podwyżek.

Nie wszyscy płacą
Ostatnia podwyżka opłat za 

śmieci miała miejsce w 2015 r., nie-
długo po przejęciu władzy przez 
Dariusza Stefaniuka. Obowiązujące 
przez zmianą stawki, a więc 8 zł za 
odpady niesegregowane i 5 zł za 
segregowane, były jednymi z naj-

niższych w kraju. Zorientowano się 
jednak, że system się nie bilanso-
wał. Dlatego głosami radnych PO 
i PiS wprowadzono nowe stawki, 
które wyniosły 8 zł za odpady se-
gregowane oraz 20 zł za niesegre-
gowane w przypadku mieszkańców 
zabudowy jednorodzinnej i 12 zł 
w zabudowie wielorodzinnej. 

Jednak kwotę tę i tak trudno 
jest egzekwować z oczekiwaną do-
kładnością. Według danych UM, na 
ponad 56 tys. mieszkańców miasta 
złożonych zostało jedynie 49 tys. 
deklaracji śmieciowych. Ta dziu-
ra nie pozwala pokryć wszystkich 
kosztów lub nawet lekko zbliżyć 
miasta do stanu, by system się bi-
lansował. Stąd pomysł, by gospo-
darstwa domowe płaciły według 
zużycia wody.

Polityka rządu wymusza 
zmiany

Kolejne zmiany były koniecz-
ne, bo jak argumentowały władze 
miasta, decyzje rządu wpływają 
na coraz większe koszty pono-
szone przez samorządy. To cho-
ciażby wzrost kosztów za energię 
elektryczną czy wyższa płaca mi-
nimalna. W samym tylko obsza-
rze gospodarki odpadami wzrasta 
tzw. opłata marszałkowska a więc 
opłata za tonę składowanych śmie-
ci. W tym roku wynosi 170 zł, a w 
przyszłym wywinduje aż do 270 zł 
(przypomnijmy, że w 2014 r. wyno-
siła 119 zł).

Polityki rządu podnoszącego 
koszty funkcjonowania samorzą-
dów bronił na sesji radny Dariusz 
Litwiniuk (Zjednoczona Prawica). 
– To najlepszy rząd od 1989 roku, 
rząd, który uruchomił programy 
socjalne. Ten rząd daje panu dwa 
rozwiązania, albo weźmie się pan 
do ciężkiej pracy i poszuka sys-
temowych rozwiązań, albo nie 
będzie pan robił nic i zafunduje 
ludziom podwyżki – mówił, zwra-
cając się do prezydenta miasta. Ten 
w odpowiedzi zwrócił uwagę na 
nietaktowną wypowiedź radnego.

Okazuje się, że nie tylko Bia-
ła Podlaska musiała zmierzyć się 
z podwyżkami serwowanymi przez 
rząd PiS. Dla przykładu w Zamo-
ściu, gdzie rządzi prezydent popie-
rany przez obóz rządzący, ceny za 
śmieci także poszły w górę. Ich ini-
cjatorem był sam prezydent, który 
zaproponował, by za osobę miesz-
kańcy płacili 20 zł. Nie zgodzili się 
na to radni i stanęło na 16 zł/os.

Do tematu będziemy wracać.

Justyna Dragan

Opłata za śmieci w górę

- Trzeba się zastanowić czy pod-
wyżka jest konieczna. Ja uwa-
żam, że tak. Tylko jak zostanie to 
wykonane? Czy metodą szokową, 
czy według naszych obliczeń ok. 
14 zł za osobę? Czy nie należało 
w poprzednich latach podnosić 
opłaty? Trzeba zwrócić uwagę na 
zasobność portfeli mieszkańców 
- mówił na sesji Jerzy Adamski, 
prezes BSM Zgoda.
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Ekipa 
portalu Slubwbialej.pl za-
prasza 24 listopada na naj-
większe wydarzenie ślubne 
w regionie. Będzie można 
wygrać atrakcyjne nagrody 
i zapoznać się z ofertą wielu 
fi rm, zebranych w jednym 
miejscu.

– Wielka Gala Ślubna daje zu-
pełnie inne możliwości niż przeglą-
danie stron internetowych. Można 
na przykład skonfrontować katalo-
gowe zdjęcie sukni ślubnej z rze-
czywistością – zobaczyć, jak ona 
leży na modelce, dotknąć materia-
łu, spróbować tortu weselnego czy 
innych wypieków. Niewątpliwym 
plusem jest możliwość poznania 
i rozmowy z ludźmi, którym powie-
rzycie organizację waszego ślubu – 
zachęcają organizatorzy.

Te wszystkie elementy zebra-

ne będą dla przyszłych par mło-
dych w jednym miejscu, co pozwoli 
przede wszystkim na oszczędność 
czasu. W programie m.in. pokazy 
mody ślubnej oraz pokaz kreacji dla 
mam pary młodej, pokazy garnitu-
rów, koncerty, możliwość wygrania 
cennych nagród, a także podpisa-
nia umów ze szczególnym rabatem 
dostępnym tylko na gali ślubnej. 
Łącznie znajdzie się tam 50 stoisk 
z branży ślubnej.

Gala rozpocznie się o godz. 11 
i potrwa do godz. 18. Bilet wstępu 
kosztować będzie 10 zł.

Justyna Dragan

Gala Ślubna
z nagrodami

fo
t.

 o
rg

an
iz

at
or

zy

r e k l a m a

 Rosną koszty, musimy reagować
Michał Litwiniuk, prezydent miasta: – W spo-

sób niezależny od nas rosną koszty funkcjonowa-
nia samorządów, co powoduje istotne ubytki w do-
chodach. W skali roku mogą one skutkować nawet 
20-milionową dziurą w budżecie miasta. W tych 
okolicznościach, gdy chcemy dalej rozwijać mia-
sto, musimy starać się zbilansować pewne grupy 
wydatków. Takimi są koszty gospodarki odpadami. 
Od czasu, gdy rada miasta ostatnio podnosiła o 60 
i 150 procent opłaty za odpady segregowane i niesegregowane, istotnie 
wzrosła ustalana przez Radę Ministrów opłata środowiskowa za tonę 
śmieci na wysypisku z 120 zł za tonę do 270 zł za tonę w przyszłym roku. 
To także wzrost cen za energię o nawet 50 procent. Naszą wspólną od-
powiedzialnością jest zbilansowanie systemu.

BIAŁA PODLASKA

Justyna Dragan

Justyna Dragan

BIAŁA PODLASKA
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Setki bialczan wzięły 
udział w Narodowym 
Święcie Niepodległości. 
Rozpoczęło je nabożeń-
stwo w kościele Narodze-
nia NMP przy ul. Brzeskiej.

Mszę koncelebrowali probosz-
czowie bialskich parafi i, a wzięły 
w niej udział władze miasta, gminy, 
delegacje szkół i zakładów pracy, 
a także przedstawiciele Sejmu i sa-
morządu województwa lubelskie-
go. W homilii ks. Marian Daniluk 
mówił o tym, jak Polacy odebrali 
odzyskanie wolności i jak ważny 
to był dzień dla rodaków. – Jeste-
śmy podobni do Boga, bo jesteśmy 
wolni. Polak nie sługa, nie zna, co 
to upadek, żyje wolnością, bez niej 
usycha. Jeżeli służymy obcym, to 
zawsze nazywane jest to zdradą. 
Wiemy, co to służba, i umiemy na-
zwać, co to zdrada – powiedział 

duchowny.
Po mszy uczestnicy nabożeń-

stwa przeszli w pochodzie na plac 
Wolności, gdzie odbyły się główne 
uroczystości. Prezydent Michał Li-
twiniuk przypomniał, że nie zawsze 
Polacy mogli świętować uroczyście 
odzyskanie niepodległości.

– W okresie drugiej wojny 

światowej nie dane nam było świę-
tować, tak jak kilkadziesiąt lat po 
niej. To nie znaczy, że Polacy o tej 
dacie zapomnieli. Krzewiono ją 
w środowiskach patriotycznych, 
przywrócona została w okresie fe-
stiwalu Solidarności. W 1980 i 1981 
roku można było to święto ponow-
nie obchodzić. W 1989 roku, po 

zmianach społeczno-ustrojowych, 
przywrócono ważność tego dnia, 
ustanawiając Narodowym Świę-
tem Niepodległości – mówił do 
bialczan. Podkreślił także zasługi 
takich postaci, jak Wincenty Witos, 
Roman Dmowski czy Ignacy Da-
szewski.

Po złożeniu kwiatów przy po-

mniku Orła Wolności przyszedł 
czas na część artystyczną. Wystą-
pił przed bialczanami m.in. Zespół 
Pieśni i Tańca Podlasie.

Justyna Dragan

Więcej zdjęć na
www.podlasianin.com.pl

Z dumą o wolności

Prezydent Michał Litwiniuk mówił o znaczeniu wolności i osobach, 
które się do jej odzyskania przysłużyły
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Jak zawsze podczas takich uroczystości nie zawiodła bialska młodzież

Czym jest 
patriotyzm? Jak się obecnie 
przejawia? Spostrzeżenia 
na ten temat konfrontowali 
uczestnicy debaty społecz-
nej zorganizowanej z okazji 
Narodowego Święta Nie-
podległości.

To jedna z szeregu inicjatyw zre-
alizowanych w Terespolu w ramach 
obchodów 101. rocznicy odzyskania 
przez Polskę niepodległości. – To 
święto żyje, jest mocno zakorzenio-
ne w naszej świadomości. W inicja-
tywy zorganizowane z okazji rocz-
nicy zaangażowało się mnóstwo 
mieszkańców, a także stowarzysze-
nia, grupy formalne i nieformalne. 
Święto ma radosne oblicze, nie-
mniej nie istnieje ono bez oddania 
hołdu tym, którzy polegli w obronie 
naszej ojczyzny – mówi Anna Pie-
trusik, dyrektor Miejskiego Ośrodka 

Kultury w Terespolu.
W ramach obchodów w sobotę 

9 listopada w hali sportowej Miej-
skiego Ośrodka Kultury odbył się 

I Otwarty Turniej Tenisa Ziemne-
go z Okazji Święta Niepodległości, 
za którego organizacją stoi Szkół-
ka Tenisa Ziemnego. W niedzie-
lę ponad 20 osób z Lublina, Białej 
Podlaskiej, Międzyrzeca Podlaskie-
go i Terespola wzięło udział we 
współorganizowanym przez Klub 
Szachowy MOK Debiut Otwar-
tym Turnieju Szachowym. „Znajdź 
Skarb Niepodległości” to gra tere-
nowa związana z historią miasta, 
którą dla uczestników obchodów 
przygotował terespolski szczep 
skautów Royal Rangers.

Dzisiejszemu rozumieniu pa-
triotyzmu poświęcona była deba-
ta społeczna, której inicjatorem 
było Terespolskie Studio Filmowe. 
W rozmowie, oprócz mieszkańców, 
wzięli udział socjolog dr Dawid 
Błaszczak oraz regionalista Łu-
kasz Węda, prezes Stowarzyszenia 
Rozwoju Miejscowości Studzianka.
Nową inicjatywą, zorganizowaną w 
ramach obchodów święta, była Po-

tańcówka w stylu lat 20. i 30. ubie-
głego wieku, która przypomniała 
radosne oblicze tego wydarzenia.

Trzeciego dnia odbyły się ofi -
cjalne uroczystości, które rozpo-
częły się mszą za ojczyznę, apelem 
poległych i złożeniem wieńców 
przez delegacje pod Pomnikiem 
Niepodległości i Nieznanego Żoł-
nierza. Kilka minut później blisko 
sto osób wystartowało w I Biegu 
Niepodległości, na którego trasie 
przystankami były cmentarze pra-
wosławny i katolicki, gdzie upa-
miętniono znaczące dla historii Te-
respola osoby. Trasę zabezpieczała 
jednostka OSP Terespol. Metą była 
zabytkowa Prochownia, gdzie 
przygotowano dalsze uroczystości. 
Otwarto wystawę „Droga do Wol-
ności”, przygotowaną przez Koło 
Miłośników Fortyfi kacji i Historii, 
a pieśni patriotyczne zaśpiewał Ze-
spół Śpiewaczy Echo Polesia.

Sylwia Bujak

Patriotyzm nabiera nowego znaczenia

Uczestnicy biegu upamiętnili żołnierzy poległych podczas walk z Niem-
cami 16 września 1939 roku. Zapalono także znicze na pomniku Feliksa 
Skulimowskiego, pierwszego burmistrza Terespola, wybranego tuż po 
odzyskaniu niepodległości
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Mieszkańcy miasta wspól-
nie świętowali 101. rocz-
nicę odzyskania niepodle-
głości. Wręczone zostały 
także nagrody burmistrza 
„Międzyrzecki Orlik 2019”.

Uroczystości rozpoczęły się 
mszą w kościele pw. św Apo-
stołów Piotra i Pawła w inten-
cji ojczyzny, następnie zgodnie 
z tradycją przy pomniku Boha-
terów Miasta delegacje złożyły 
wieńce. – Ten dzień przepełnia 
nasze serca radością. To zwykli 
ludzie walczyli o niepodległość, 
nie trzeba było ich do tego na-
mawiać. I cieszyliśmy się tą wol-
nością aż do 1939 r. Dzisiaj też 
musimy być czujni. Bo niejedno-
krotnie to nie bombardowanie 
oznacza utratę wolności. Nie 
możemy oddawać w ręce innych 
suwerenności i naszego życia, 

bo podzielą, rozdrapią, bo są 
silniejsi. My wprawdzie nie trzy-
maliśmy broni w rękach, ale jak 
się okazuje, pióro jest czasem 
groźniejsze niż armata – mówił 
Zbigniew Kot, burmistrz Mię-

dzyrzeca Podlaskiego. 
Pod pomnikiem zapalony zo-

stał ogień niepodległości, który 
na centralne obchody święta 
niepodległości przywieziony zo-
stał do Polski z Kostiuchnówki 

na Ukrainie sztafetą rowerową, 
zorganizowaną przez Związek 
Harcerstwa Polskiego. W Ko-
stiuchnówce na Wołyniu znajdu-
je się polski cmentarz wojenny, 
na którym spoczywają legioniści 
polegli podczas bitwy stoczo-
nej tam na początku lipca 1916 r. 
Brały w niej udział trzy brygady 
Legionów Polskich pod dowódz-
twem Józefa Piłsudskiego. Ogień 
został przekazany międzyrzec-
kim harcerzom. – Jest to bardzo 
ważny cmentarz, naznaczony 
krwią, która odkupiła naszą wol-
ność. Nawiązując do przedwo-
jennej tradycji sztafety, harcerze 
podjęli inicjatywę przewiezie-
nia tego ognia do Polski. Dzięki 
temu płonie dzisiaj na licznych 
uroczystościach, w miejscach 
pamięci narodowych w całym 
kraju – wyjaśnił Andrzej No-
wak, komendant Konnej Straży 
Ochrony Przyrody i Tradycji.

Jak co roku z okazji świę-

ta niepodległości burmistrz 
wręczył honorowe statuetki. 
W tym roku nagrodę Orlik 2019 
przyznano: Szkole Muzycznej 
I stopnia im. Karola Kurpiń-
skiego w Międzyrzecu Podla-
skim za edukację artystyczną 
i rozpowszechnianie kultury 
muzycznej, Międzyszkolnemu 
Uczniowskiemu Klubowi Sza-
chowemu Gambit za rozwijanie 
umiejętności szachowych dzieci 
i młodzieży, a także Klubowi Red 
Lion za wkład w rozwój kultury 
fizycznej mieszkańców i pro-
mocję aktywnego stylu życia. 
Następnie wszyscy udali się na 
cmentarz, gdzie odczytano Apel 
Poległych przy zbiorowej mo-
gile obrońców miasta z 1918 r. 
W trackie uroczystości wystąpi-
ła młodzież z Miejskiego Chóru 
pod kierownictwem Cezarego 
Wocha.

Monika Pawluk

Orliki wręczone w rocznicę niepodległości

Burmistrz wręczył statuetki Orlik 2019 przedstawicielom instytucji 
promujących sport i kulturę
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MIĘDZYRZEC PODLASKIMIĘDZYRZEC PODLASKI

TERESPOL

BIAŁA PODLASKA

Sylwia Bujak

Justyna Dragan
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Świeżo 
wybrani posłowie 
z naszego regionu 
otrzymali zaświad-
czenia o wyborze na 
posła oraz złożyli ślu-
bowanie. Co z ich do-
tychczasowymi obo-
wiązkami? Kto będzie 
nowym wicemarszał-
kiem i kto poprowadzi 
oddział neonatologii?

Świeżo wybrani posłowie 
z naszego regionu otrzymali 
zaświadczenia o wyborze i 13 
listopada złożyli ślubowanie. 
Przypomnijmy, że Białą Pod-
laską i Powiat Bialski repre-
zentować będą: debiutujący 
w gmachu przy Wiejskiej Riad 
Haidar, ordynator oddziału 
neonatologii Wojewódzkiego 
Szpitala Specjalistycznego, do 
niedawna radny Sejmiku Wo-
jewództwa Lubelskiego, i były 
już wicemarszałek Dariusz Ste-
faniuk, a także Marcin Duszek 
z Międzyrzeca Podlaskiego, 
który zdążył się już zapoznać 
z funkcjonowaniem Sejmu, bo 

posłem był pięć lat, od 2014 
roku (ostatni rok kadencji, gdy 
wszedł na miejsce Jerzego Ręb-
ka, który został burmistrzem 
Radzynia Podlaskiego, oraz całą 
poprzednią kadencję).

Przypomnijmy, że najwięk-
szą liczbę głosów spośród po-
słów z naszego regionu zdobył 
Riad Haidar, który jako kandy-
dat bezpartyjny startował z li-
sty Koalicji Obywatelskiej. Głos 
oddało na niego prawie 21,5 
tysięcy wyborców. Na Duszka – 
16 tysięcy, a na Stefaniuka – 15 
tysięcy osób. Haidar wciąż jest 
ordynatorem bialskiej neonato-

logii, bo jak mówił w kampanii, 
nie zamierza odejść od małych 
pacjentów. W Sejmie chce za-
jąć się tematyką zdrowia, m.in. 
skróceniem kolejek do specjali-
stów i ułatwieniem dostępu do 
leków ratujących życie w przy-
padku chorób nowotworowych.

Dariusz Stefaniuk, były rad-
ny miejski oraz prezydent Bia-
łej Podlaskiej, przed wyborami 
parlamentarnymi pełnił funkcję 
wicemarszałka województwa 
lubelskiego. Został powołany 
po tym, jak przegrał wybory sa-
morządowe. Mieszkańcy Białej 
Podlaskiej pokazali mu czer-

woną kartkę, ale drugą szansę 
na zaistnienie w samorządzie 
dostał od partii. PiS mianowało 
go w listopadzie na wicemar-
szałka województwa. Od po-
czątku sprawował bezpośredni 
nadzór merytoryczny nad pra-
cą departamentu cyfryzacji, 
departamentu polityki regio-
nalnej, biura rzecznika fundu-
szy europejskich, biura geo-
dezji oraz przyporządkowanej 
mu jednostki organizacyjnej. 
Już w styczniu jego zakres obo-
wiązków został okrojony, bo 
biuro rzecznika funduszy unij-
nych przekazane innej osobie. 

Od marca do końca kadencji 
pozostawiono mu do nadzoru 
tylko typowo „miękkie” dzia-
ły, a więc proste w obsłudze: 
departament promocji, sportu 
i turystyki oraz departament 
kultury, edukacji i dziedzictwa 
narodowego.

Z funkcji wicemarszałka Ste-
faniuk musiał zrezygnować, bo 
jak tłumaczy rzecznik Urzędu 
Wojewódzkiego w Lublinie Re-
migiusz Małecki, członkostwa 
w Zarządzie Województwa nie 
można łączyć z członkostwem 
w organie innej jednostki sa-
morządu terytorialnego oraz 
z zatrudnieniem w administra-
cji rządowej, a także z manda-
tem posła i senatora. – Utrata 
członkostwa w Zarządzie Wo-
jewództwa następuje w dniu 
wyboru lub zatrudnienia. Wy-
niki wyborów zostały ogłoszo-
ne w Dzienniku Ustaw 15 paź-
dziernika 2019 r. i z tym dniem 
ustał stosunek pracy – tłuma-
czy Małecki.

Biała Podlaska straciła za-
tem „swojego” wicemarszałka, 
ale zyskała posła, który jako 
były prezydent miasta zna 
jego potrzeby i można przy-
puszczać, że będzie się starał 
o wsparcie na Wiejskiej.

Justyna Dragan

Nasi parlamentarzyści
w ławach poselskich

Riad Haidar rozpoczął już swoją 
przygodę w ławach poselskich 
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Dla Marcina Duszka to już trzecia 
kadencja w Sejmie
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Dariusz Stefaniuk musiał zrezy-
gnować z funkcji wicemarszałka, 
by zostać posłem
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Ru-
szyła akcja rejestracji 
wolontariuszy do 28. fi-
nału Wielkiej Orkiestry 
Świątecznej Pomocy. 
Pierwszy raz w historii 
bialskich zbiórek sztab 
będzie się mieścił w bu-
dynku Urzędu Miasta.

6 listopada ogłoszo-
ne zostało oficjalnie miej-
sce, gdzie zgłaszać się mogą 
chętni wolontariusze. Tym 
razem będzie to hol główny 
na parterze Urzędu Miasta. 
W minionych latach sztab 
miał swoją siedzibę w Bial-

skim Centrum Kultury, a w 
ostatnim czasie przeniesio-
no ją do Domowego Szpitala. 
Teraz sztab orkiestry zaprosił 
do współpracy prezydent Mi-
chał Litwiniuk.

– Jestem zaszczycony, że 
sztab przyjął moje zaprosze-
nie. To już 28. finał, podczas 
którego mieszkańcy zaanga-
żują się w zbieranie pieniędzy 
dla potrzebujących. To cenne 
tym bardziej, że bialski szpital 
przez tyle lat funkcjonowa-
nia tej szlachetnej akcji cha-
rytatywnej zyskał rekordowe 
wsparcie, a oddział neonato-
logii nosi imię Wielkiej Or-
kiestry Świątecznej Pomocy – 
mówi bialski prezydent.

Szefem sztabu po raz ko-
lejny został ordynator bial-
skiej neonatologii Riad Haidar, 
poseł na Sejm RP po ostatnich 
wyborach parlamentarnych. 
Podczas konferencji przypo-
mniał, że najbliższa zbiórka 
prowadzona będzie na sprzęt 
medycyny zabiegowej wieku 
dziecięcego. – Finał odbędzie 
się 12 stycznia. Lokalizacja 
sztabu w Urzędzie Miasta to 
dobre rozwiązanie dla wo-

lontariuszy i osób uczestni-
czących w finale, bo będzie 
blisko placu Wolności, będzie 
ciepło. Wolontariusze będą 
mieli się gdzie ogrzać i chwi-
lę odpocząć – cieszy się szef 
sztabu. – Mam nadzieję, że 
nasi mieszkańcy po raz ko-
lejny udowodnią, że są hojni. 
Sprzęt, który trafia do Białej 
Podlaskiej, sprawia, że wszy-
scy możemy z niego korzy-
stać – dodaje.

Wolontariusze mogą wy-
pełnić zgłoszenia w każdą 
środę i czwartek w godzinach 
15-17. Wejście od strony placu 
Wolności. Pierwsi chętni już 
dołączyli do grona wolonta-
riuszy, wśród prezydent Mi-
chał Litwiniuk. Przypomnij-
my, że rok temu było ponad 
500 wolontariuszy.

Justyna Dragan

Sztab WOŚP tym razem w magistracie

Wolontariusze i szef sztabu podczas najbliższego fi nału stacjonować 
będą w Urzędzie Miasta
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Kto 
choć raz odwiedził Ro-
dzinny Ogród Działkowy 
Drzewiarz, wie, że dział-
ki mają tu ludzie, którzy 
potrafi ą zadbać o to piękne 
miejsce. Niedawno wspól-
nymi siłami rozpoczęli 
budowę domu działkow-
ca. Liczą na przychylność 
różnych środowisk, by już 
niebawem mieć miejsce do 
spotkań w swoim gronie. 

ROD Drzewiarz mieści się 
przy ul. Bocznej i nie należy do 
największych ogrodów w mie-
ście. Ale działkowcy są tu moc-
no zdeterminowani, by powstał 
długo wyczekiwany dom dział-
kowca, a więc miejsce, gdzie 
np. można będzie zorganizo-
wać okolicznościowe święto 
dla działkowców, zaprosić go-
ści czy po prostu we wspólnym 
gronie pogrillować w sezonie 
letnim.

Najpierw była składka, po-
tem projekt i prace ruszyły. 
W ubiegłym roku rozpoczęły 
się pierwsze przymiarki, a już 
teraz powstały fundamen-
ty, które zostały zaizolowa-
ne. W październiku kupione 

z dużym rabatem pustaki mają 
zostać wykorzystane do po-
stawienia budynku do stropu. 
Ze względu na pogodę prace 
poczekają do wiosny. – Polski 
Związek Działkowców obie-
cał nam dotację. Mamy jeszcze 
swoje pieniądze, a resztę zbie-
rzemy. Chcielibyśmy postawić 
budynek, nakryć go i powoli 
wykańczać w środku – planuje 
Zbigniew Bartoszewski, prezes 
ROD Drzewiarz.

Już teraz mogli liczyć na 
spore wsparcie od takich firm 
jak Hydroexpress z Lubli-
na, PHUP Merkury i Max-Bud 
z Białej Podlaskiej, dzięki któ-
rym korzystnie kupiono ma-
teriały budowlane. Natomiast 
władzom miasta działkowcy 
dziękują za sfinansowanie prac 
związanych z udrożnieniem 
rowu przy ROD Kolejarz, Drze-
wiarz i Jarzynka od ulicy Pod-
łącznej w stronę Krzny.

Dla działkowców jest to 
ważne miejsce i dlatego wspól-
nie dbają o jego wygląd. Elżbie-
ta Siwko ma tu działkę od 1976 
roku, i jest to dla niej sposób 
na aktywne spędzanie wolnego 
czasu. Jeszcze w październi-
ku dbała o swój kawałek ziele-
ni i roślinność znajdującą się 
w tym miejscu. – Chciałabym, 
aby powstał dom działkowca, bo 
potrzebne jest nam takie miej-
sce. Do tej pory spotykaliśmy się 

pod gołym niebem, ale z pogodą 
może być różnie – zauważa.

Każdy, kto chciałby wes-
przeć ROD Drzewiarz w pra-
cach związanych z powsta-
niem domu działkowca, może 
skontaktować się z prezesem 
Zbigniewem Bartoszewskim 
i omówić formę pomocy. Kon-
takt telefoniczny pod numerem 
608 534 197.

Justyna Dragan

Powstaje dom działkowca, jest pełna mobilizacja

Dom działkowca w ROD Drzewiarz powstaje dzięki zaangażowaniu 
działkowców oraz wsparciu wielu fi rm i instytucji
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Pani Elżbieta ma swoją działkę w sąsiedztwie powstającego domu 
działkowca. Mocno kibicuje, by jak najszybciej powstał, i angażuje się 
we wszelkie prace

Uroczysta inaugura-
cja roku akademic-
kiego w Państwowej 
Szkole Wyższej od-
była się 16 paździer-
nika. To wyjątkowy 
dzień, bo oprócz 
Dnia Papieskie-
go jest to okazja to 
świętowania jubile-
uszu 20-lecia istnie-
nia uczelni.

To był niezwykle podnio-
sły dzień w Państwowej Szko-
le Wyższej im. Papieża Jana 
Pawła II. – Mimo niżu demo-
graficznego mamy dobry na-
bór, przyjęliśmy ponad 900 
studentów. Uruchamiamy 
nowe kierunki: studia jedno-
lite na pedagogice i drugiego 
stopnia na filologii angiel-
skiej. Wychodzimy naprzeciw 
oczekiwaniom rynku pracy 
i będziemy kształcili zgod-
nie z tymi oczekiwaniami. 
W tym roku studenci naj-
chętniej wybierali kierunki 
praktyczne, związane z fi-
nansami i rachunkowością, 
bezpieczeństwo narodowe, 
pielęgniarstwo – mówi rek-
tor Jerzy Nitychoruk. Doda-
je, że władze uczelni wciąż 
myślą o powiększeniu bazy 
lokalowej pod kątem zwięk-
szającej się liczby studentów 
spoza Białej Podlaskiej: – Bazę 
uczelni mamy świetną, ale za-
wsze można coś poprawić. 
Chcemy wybudować nowy 

akademik, który zapewni 
miejsce dla ponad setki stu-
dentów. Dobrze jest mieć ich 
blisko uczelni.

A studenci dobrze wiedzą, 
że PSW jest dobrym wybo-
rem. Często podkreślają wy-
sokie miejsce w rankingach 

uczelni wyższych, przygoto-
wywanych przez „Perspekty-
wy”. – Wybór kierunków, na 
których można realizować 
swoje ambicje, jest duży, ka-
dra wykładająca na uczelni 
sprawdza się w tym, co robi, 
a zajęcia to nie tylko teoria, 

ale i praktyka. Do tego można 
działać w kołach naukowych, 
w samorządzie studenckim, 
jeździć na promocję uczelni 
– podkreśla Martyna Licho-
czewska, studentka pierw-
szego roku studiów magister-
skich na kierunku ekonomia.

Bartosz Siłakowicz, 
przedstawiciel samorządu 
PSW, także nie żałuje decy-
zji o podjęciu tu studiów na 
kierunku mechanika i budo-
wa maszyn. – Zdobyta tutaj 
wiedza pozwoli rozwijać się 
w przyszłości, a zawiązane 
przyjaźnie mogą być takimi, 
które przetrwają całe życie. 
Studia to także czas na rozwi-
janie swoich pasji – zauważa. 
Życzy też powodzenia stu-
dentom pierwszego roku.

Podczas inauguracji było 
wiele podniosłych momen-
tów. Uhonorowani zostali 
m.in. zasłużeni pracownicy 
dydaktyczni, a medale wrę-
czyła Małgorzata Bogusz, 
dyrektor delegatury Urzędu 

Wojewódzkiego w Lublinie. 
Ważnym momentem było 
przekazanie tytułu honoris 
causa Uniwersytetu w Pe-
czu na Węgrzech dla śp. prof. 
Józefa Bergiera. Uczelnie te 
współpracują ze sobą od lat. 
W imieniu męża tytuł ode-
brała żona Barbara. – Przez te 
20 lat dał przykład, jak można 
się rozwijać, bo będąc pra-
cownikiem PSW, zdobył tytuł 
profesora zwyczajnego. Ta 
uczelnia zasługuje na rozwój 
– powiedziała po odebraniu 
wyróżnienia.

I uczelnia rzeczywiście 
myśli o rozwoju. Pracownicy 
podnoszą swoje kwalifikacje, 
a liczba studentów oscyluje 
wokół trzech tysięcy. Od kil-
ku lat PSW jest na szczycie 
rankingu „Perspektyw” w ka-
tegorii państwowych szkół 
zawodowych. W tym toku 
świętuje 20-lecie istnienia.

Justyna Dragan

Ponad 900 nowych studentów w PSW

Odznaczenia dla nauczycieli akademickich wręczyła Małgorzata Bogusz 
z delegatury Urzędu Wojewódzkiego 
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Tytuł honoris causa dla śp. Józefa Bergiera wręczono jego żonie, która 
nie kryła wzruszenia. Władzom i pracownikom uczelni życzyła rozwoju 
i kontynuowania wizji męża

Ślubowanie to ważny moment inauguracji roku akademickiego

BIAŁA PODLASKA
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15www.podlasianin.com.pl 19 - 25 LISTOPADA 2019 R.  BIAŁA PODLASKA

Ponad 200 osób bawiło 
się podczas Ogólnopol-
skiego Dnia Osoby Star-
szej, zorganizowanego 
przez bialski oddział 
Polskiego Związku Eme-
rytów, Rencistów i In-
walidów. Była muzyka, 
poezja i pyszne jedzenie.

Seniorzy zebrali się w sali wi-
dowiskowo-konferencyjnej 13 li-
stopada. A tam czekało na nich 
sporo atrakcji: występy muzyczne 
utalentowanych seniorów, popisy 
literackie oraz poczęstunek. Ważna 
była jednak integracja, możliwość 
bycia ze sobą, wymiany doświad-
czeń i aktywne spędzenie wolnego 
czasu.

Takich form jest w mieście 
coraz więcej. – Od początku roku 
przygotowaliśmy osobom starszym 

wiele wydarzeń, tak aby ludzie się 
integrowali. Staramy się, by każda 
impreza wyłaniała aktywność in-
nych osób. W maju zorganizowali-
śmy „M jak Moniuszko”, bo chcie-
liśmy, by w naszych wydarzeniach 
brały udział nie tylko osoby starsze 
– przypomina Maria Skonieczna, 
prezes bialskiego oddziału PZERiL.

W imprezie wzięło udział ponad 

200 osób. Ale w kołach związko-
wych w Białej Podlaskiej i powiecie 
bialskim, m.in. w Kodniu, Rokitnie, 
Łomazach i Konstantynowie, sku-
pionych jest obecnie 933 seniorów. 
Nacisk kładziony jest na profi laktykę 
zdrowotną. W spotkaniu z bialski-
mi seniorami po raz pierwszy wziął 
udział nowo wybrany prezes zarządu 
okręgu w Lublinie Henryk Bondzal.

Prezydent Michał Litwiniuk 
podkreślił ogromną rolę seniorów 
w nauczaniu młodych ludzi patrio-
tyzmu. – Według relacji nauczy-
cieli, dzieci bardzo często lekcje 
historii zawdzięczają swoim dziad-
kom. A więc włączenie się mło-
dzieży w obchody 11 listopada na 
placu Wolności to wasza ogromna 
zasługa. Serce rośnie patrząc na to 

– mówił do uczestników.
Przed nami kolejne, ciekawe 

wydarzenia organizowane przez 
bialskich seniorach. Będziemy 
o nich informować na bieżąco.

Justyna Dragan

Więcej zdjęć na
www.podlasianin.com.pl

Seniorzy chcą być aktywni

Młodzież z Ekonomika współpracuje z seniorami. Uczennice z nauczy-
cielką obecne były także podczas spotkania w ubiegłym tygodniu 
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Bialscy seniorzy mają wiele talentów, m.in. literacki

To wy-
jątkowa zbiórka, bo za-
inicjowana przez miesz-
kańców. Każdy może 
się włączyć i przekazać 
na przykład materiały 
szkolne lub produkty 
kosmetyczne na potrzeby 
świetlicy Dziupla.

Inicjatorką akcji jest Domi-
nika Makarewicz, mieszkanka 
jednego z bialskich osiedli. Po-
stanowiła zorganizować zbiór-
kę produktów papierniczych 
i kosmetycznych dla pod-
opiecznych świetlicy środo-
wiskowej Dziupla. Ofiarować 
można też piłki, lalki, naczynia 
kuchenne czy książki.

Dominika podkreśla duże 
zainteresowanie akcją. – Osób 

chętnych do robienia zbiór-
ki jest więcej niż mogę ogar-
nąć – mówi. Skąd pomysł na 
zbiórkę? – Mam dwójkę dzieci, 
które mają wszystko. A dzieci 
z Dziupli nie. Nauczyłam się, 
że dobroczynność musi być 
ukierunkowana konkretnie, 
czyli że jest określona potrze-
ba, określone osoby i działanie 
– dodaje.

W akcję włączyły się m.in. 
nauczycielki z IV LO im. S. Sta-
szica Magdalena Klimiuk i Ka-
tarzyna Michałowska-Weiner. 
– Młodzież jest bardzo chętna 
i aktywna, nasz wolontariat 
działa prężnie. Uczniowie sami 
wychodzą z inicjatywą, robią 
składki, sami przynoszą rzeczy 
z listy. Nawet absolwent naszej 
szkoły chce się włączyć w tę 
akcję. Angażują się także na-
uczyciele – przyznaje Magda-

lena Klimiuk.
Produkty można zostawiać 

także w kawiarni CoffeLove 
przy placu Rubina, której wła-
ściciele – Anna i Mariusz Kuc 
– chętnie włączają się w inicja-
tywy na rzecz lokalnej społecz-
ności, a w swoim lokalu starają 
się zawsze być eko.

To już druga akcja wymy-
ślona przez Dominikę. Z jej 
inicjatywy, przy wsparciu 
mieszkańców i władz miasta, 
zorganizowano akcję sprząta-
nia brzegów Krzny w okolicy 
Koncertowej i Chłodnej. Wzię-
ły w niej udział władze miasta, 
uczniowie bialskich szkól oraz 
przedstawiciele spółki miej-
skiej Zieleń, która zapewniła 
worki i transport śmieci.

Justyna Dragan

Każdy może pomóc podopiecznym Dziupli

Uczennice ze szkolnego koła wolontariatu w IV LO im. S. Staszic spisują 
się na medal

Wer-
nisaż prac Marka Jędrycha 
i Artura Kulika był okazją do 
zapoznania się z wyjątkową 
próbką ich umiejętności.

Artystów do siedziby fi rmy Et-
mus zaprosiła Ewa Magier. Zdradza, 
że przenikanie się sztuki i biznesu 
to trend, który warto wprowadzić 
na szerszą skalę w Białej Podlaskiej. 
– Otwieram się na sztukę, bo uwa-
żam, że sztuka poszerza horyzonty, 
pomaga nam zrozumieć innych lu-
dzi. Artyści pokazują nam te strony 
życia, których my nie dostrzegamy 
albo pomijamy w codziennej goni-
twie. Myślę, że dzięki współpracy 
będziemy budowali lepszą spo-
łeczność Białej Podlaskiej – mówi 
prezes fi rmy Etmus (wcześniej Au-
tosfera).

Jednym z artystów, który przy-
gotował swoje prace, był Marek 
Jędrych. – W większości zostały 
wykonane w tym roku. Są malo-
wane na płycie i na desce. Tematy 
są bardzo zróżnicowane. Zawie-

ram tu swoje przeżycia dotyczą-
ce różnych sytuacji życiowych. 
Styl może sprawiać wrażenie, że 
prace są podobne do siebie, ale 
zapewniam, że jestem do nich 
emocjonalnie różnie nastawiony 
– tłumaczy Jędrych. Na co dzień 
pracuje w Galerii Podlaskiej, two-
rzy „po godzinach”. – Im dłużej 
trwa tworzenie jednej pracy, tym 

lepiej, bo sprawia mi to ogromną 
radość. Niektóre maluję nawet 
dwa miesiące. Właściwie maluje 
codziennie – dodaje. I zdradza, że 
w przyszłym roku jego obrazy bę-
dzie można zobaczyć nawet poza 
Polską.

Artur Kulik po raz pierwszy 
pokazał swoją twórczość tak du-
żej grupie odbiorców. Do siedzi-

by fi rmy Etmus przywiózł ze sobą 
obrazy malowane akrylem, wy-
konane w 2016 r. – W 2017 i 2018 
roku poszedłem w kierunku form 
przestrzennych, zacząłem robić 
zdobione ryby i następnie zacho-
rowałem na ceramikę. Nie robię 
dużych serii, to pojedyncze eg-
zemplarze, unikaty – podkreśla 
Kulik. Bialczanin niebawem ma 

zamiar otworzyć minigalerię przy 
swoim domu, a więc przy ulicy 
Witosa 44.

Podczas wernisażu można było 
delektować się smakiem wyśmieni-
tej kawy serwowanej przez Coffe-
Love. Prace można oglądać w go-
dzinach otwarcia fi rmy Etmus.

Justyna Dragan

Dwóch artystów, jedna pasja

Artyści Marek Jędrych (z prawej) i Artur Kulik z pasją opowiedzieli o 
swoich pracach. W środku zawsze gościnna dla sztuki Ewa Magier
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Siedziba fi rmy Etmus wypełniła się fanami bialskich artystów

BIAŁA PODLASKA
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Justyna Dragan

Justyna Dragan
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W tym roku upłynęło 20 
lat od powstania powiatu 
bialskiego.  Mijały kolejne 
kadencje radnych i sta-
rostów, zmieniał się tak-
że samorząd. Jubileusz 
obchodzono w paździer-
niku, podczas uroczystej 
sesji Rady Powiatu.

Powody do świętowania były 
trzy, gdyż w tym roku przypada-
ją jednocześnie jubileusze 20-le-
cia powstania Powiatu Bialskiego, 
15-lecia współpracy ziemi bialskiej 
z niemieckim rejonem Oberhavel 
i 15-lecia wstąpienia Polski do Unii 
Europejskiej. 

– Energia i zaangażowanie 
mieszkańców sprawiają, że w cią-
gu 20 lat powiat przeszedł istotną 
transformację. Objęła ona wszystkie 
aspekty życia. Działa wiele podmio-
tów gospodarczych, których pro-
dukty odznaczają się wysoką jako-
ścią i dużym zainteresowaniem na 
rynku. Na naszych terenach znajdu-
je się wiele siedzib przewoźników 
o zasięgu międzynarodowym. Do-
ceniamy naszych przedsiębiorców, 
którzy zapewniają miejsca pracy 
znacznej grupie mieszkańców po-
wiatu. Dowodem na to jest nagroda 
Dobre, bo Bialskie. Od 20 lat sys-
tematycznie modernizujemy oraz 
budujemy nowe drogi. Z wielu in-
westycji jestem dumny, gdyż przy-
czyniły się do poprawy komunikacji. 
Niezwykle ważnym podmiotem jest 
międzyrzecki szpital. Starostwo Po-
wiatowe od lat pomaga SPZOZ, wy-
datkując środki z budżetu własnego 
i pozyskując je także z zewnątrz – 
mówi starosta bialski Mariusz Fili-
piuk.

Kluczowe w rozwoju powia-
tu jest jego przygraniczne poło-
żenie, wzdłuż ważnych szlaków 
drogowych i kolejowych. Urokliwe 
krajobrazy, zabytki i kulturę cenią 
również turyści, którzy chętnie od-
wiedzają Południowe Podlasie. 

– Powiat Bialski jest wyjątkowy. 
Otwarci i życzliwi są jego miesz-
kańcy, ale wyjątkowe jest także jego 
transgraniczne położenie między 
wschodem a zachodem. Wyjątko-
wy, bo największy w województwie 
lubelskim i trzeci co do wielkości 
w kraju. Wyjątkowa jest historia, 
wielokulturowość, duże bogactwo 
przyrody, krajobrazów i świeże po-
wietrze. Nie byłoby tej wyjątkowo-
ści, gdyby nie liczne miejsca kultu 
religijnego: sanktuaria w Kodniu, 
Leśnej Podlaskiej, Pratulinie, klasz-
tor prawosławny w Jabłecznej czy 
cerkiew neounicka w Kostomło-
tach. Ale też miejsca kultu religii 
muzułmańskiej i tatarskiej, m.in. 
w Studziance i Zastawku. Koloryt 
powiatu to smaczny i znany sękacz 
podlaski, brodacze sławatyccy, Je-
ziorka Międzyrzeckie i pozostałości 
Twierdzy Brzeskiej na terenie gmi-
ny Terespol, a także perła w koronie 
– Stadnina Koni w Janowie Podla-
skim, dzięki której Powiat Bialski 
i Janów znane są w całej Polsce i na 
świecie – podkreśla Mariusz Ki-
czyński, przewodniczący Rady Po-
wiatu Bialskiego.

Od zrębów
Powiat Bialski został powołany 

do życia 1 stycznia 1999 roku w wy-
niku reformy administracyjnej. Akt 
jego utworzenia odebrał 23 listopa-
da 1998 r. pierwszy starosta Tade-
usz Łazowski. Gdyby 20 lat, które 
minęły od ustanowienia samorządu, 
rozpisać na liczby, będzie to sześć 
kadencji Rady Powiatu i trzech sta-
rostów. Pierwszym był wspomniany 
Tadeusz Łazowski – z krótką prze-
rwą (kiedy to w 2001 r. po złożeniu 
rezygnacji zastąpił go na tym sta-
nowisku przez rok Bogusław Żądło) 
sprawował urząd do 2016 r. Obecnie 
Łazowski jest członkiem Zarządu 
Powiatu i jednocześnie najstarszym 
radnym powiatowym, z 29-letnim 
stażem pracy w samorządzie. 

– Dzisiaj łatwo jest oceniać, 
podsumowywać, ale budować od 
zrębów wcale nie było tak prosto. 
Chociaż mieliśmy ogromny poten-
cjał dawnego województwa bial-
skopodlaskiego i wspaniałe kadry. 
To, co nam się udało, to zbudowa-
nie wspólnoty samorządowej ziemi 
bialskiej, nadanie właściwej rangi 
temu ważnemu obszarowi dla Rze-
czypospolitej. Jesteśmy bramą na 
wschód i na zachód, miejscem do 
robienia bardzo dobrych interesów 
i przyjaznych ludzi nastawionych na 
współpracę – stwierdza Łazowski.

To właśnie za jego kadencji za-
początkowano współpracę powia-
tu z sąsiadami z Białorusi, Ukrainy, 
Litwy, Niemiec, Francji i Węgier. 
– Mówiło się, że na ziemi bialskiej 
spotyka się zachód ze wschodem. 
Wiele udało nam się wspólnie 
zrealizować, również z samorzą-
dem gminnym. Inwestycje, tysiące 
wspólnych uroczystości, pielęgno-
wanie wartości kultury ludowej – to 
jest nasza sól ziemi i wielkie bogac-
two. Kapitałem każdej ziemi są jej 
mieszkańcy, ludzie bardzo serdecz-
ni, mądrzy, gościnni, wykształceni 
i ci, którzy z ziemią bialską, Połu-
dniowym Podlasiem związali się na 
stałe – dodaje Łazowski.

Dorobek pokoleniowy 
Wspomina, że w poprzednich 

kadencjach praca w Radzie Powiatu 
nie zawsze układała się jednomyśl-
nie, ale nawet mimo różnic zdań 
czy ideologicznych, samorządow-
cy zawsze czuli na sobie ogromną 
odpowiedzialność za decyzje po-
dejmowane w sprawach istotnych 
dla mieszkańców. – Na pewno były 
trudne chwile, były spory na sesjach. 
Szczególnie ta pierwsza kadencja, 
gdzie było aż 45 radnych. Ale była też 
wielka mądrość i zgoda. Ludzie przy-

chodzą i odchodzą, ale ten dorobek 
pokoleniowy zostaje. Mieliśmy trau-
matyczną historyczną przeszłość. 
To przez nasze tereny przewalały się 
największe dramaty wojenne i po-
wstańcze. Potrafi liśmy to wszystko 
odbudować, stworzyć pewne wię-
zi w oparciu o szacunek i o kulturę 
naszych przodków. To też jest nasza 
wielka duma – podkreśla Łazowski.

Były starosta znalazł się w gro-
nie kilkudziesięciu samorządowców 
i pracowników jednostek podle-
głych Starostwu, które zostały od-
znaczone medalami podczas jubi-
leuszowej sesji. – Dzisiaj świętuję 
swoje 25 lat w samorządzie, na któ-
re składa się jedna kadencja prze-
wodniczącego Rady Gminy, cztery 
kadencje wójta i już druga kadencja 
radnego w powiecie. 25 lat pracy 
z ludźmi i dla ludzi to jest najpięk-
niejsza przygoda, jaka mogła mnie 
w życiu spotkać. Niezależny samo-
rząd, to co się wydarzyło w Polsce 
w ciągu 30 lat, to jest największa 
reforma w historii. Jak cudownie 
rozwinął się nasz kraj, i to wszyst-

ko mogło się wydarzyć dzięki sa-
morządowcom – powiedział radny 
Marian Tomkowicz odbierając od-
znaczenie.

Przyjaciele ze wschodu 
i zachodu

 W trakcie uroczystości obcho-
dzony był także jubileusz 15-lecia 
członkostwa Polski w Unii Eu-
ropejskiej i 20 lat od nawiązania 
współpracy z rejonem Oberhavel. 
Współpraca z niemieckim samo-
rządem nieofi cjalnie podjęta została 
w 1999 r. w ramach Stowarzyszenia 
Powiatów i Gmin Nadbużańskich. 
Partnerstwo z sąsiadami z zachodu 
pozwoliło na realizację wspólnych 
projektów, chociażby wymiany 
i praktyk zawodowych młodzieży 
czy doposażenia jednostek stra-
żackich i międzyrzeckiego szpitala 
w wozy bojowe i ambulanse.

– Nie da się zaprzeczyć, że fun-
dusze pozyskane z Unii Europejskiej 
pchnęły ku rozwojowi polską gospo-
darkę, w tym także nasze rolnictwo. 
Wstąpienie do UE ułatwiło także 

prowadzenie stosunków międzyna-
rodowych na poziomie samorządów 
terytorialnych. Dziękuję i gratu-
luję mojemu poprzednikowi za to, 
że tę współpracę rozpoczął, a my 
dzisiaj możemy ją kontynuować. 
Wstąpienie Polski do UE sprawiło, 
że wschodnie granice UE pokryły 
się z granicami naszego kraju. Nie 
przeszkodziło to nam jednak w na-
wiązaniu znakomitych przyjaźni 
z przedstawicielami samorządu te-
rytorialnego z Białorusi i Ukrainy – 
stwierdza starosta Filipiuk.

Dzięki międzynarodowej 
współpracy niektóre inwestycje 
kulturalne czy drogowe udaje się 
zrealizować także z sąsiadami zza 
wschodniej granicy: z Białorusi 
i Ukrainy. Efektem tego jest m.in. 
przebudowa drogi powiatowej łą-
czącej Tuczną ze Sławatyczami. 
W ramach projektów międzynaro-
dowych nowe drogi powstają także 
po drugiej stronie Bugu. – Jesteście 
dla nas nie tylko sąsiadami, ale przy-
jaciółmi. Miasto Brześć utrzymuje 
współpracę z 34 miastami partner-

Mariusz Filipiuk i Mariusz Kiczyń-
ski zabrali się za krojenie okaza-
łego tortu

Prezydent Michał Litwiniuk wręczył staroście Mariuszowi Filipiukowi 
ikonę z wizerunkiem patrona miasta

Pierwszym starostą Powiatu 
Bialskiego był Tadeusz Łazowski 
(zdjęcie z 2006 r.)
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10 grudnia 2002 r. władze regionu bialskiego i brzeskiego podpisały 
porozumienie ws. transgranicznej platformy informacyjno-kontakto-
wej dla obydwu regionów. Ta współpraca trwa do dziś
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Od 2001 r. przez blisko rok na stanowisku starosty zasiadał nieżyjący już 
Bogusław Żądło (na zdjęciu obrady Zarządu Powiatu, 2002 r.)
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Statuetkami Dobre, bo Bialskie nagradzane są osoby zasłużone dla 
powiatu, m.in. przedsiębiorcy (na zdjęciu uroczystość nagród, 2014 r.)
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Podsumowali dwie dekady pracy powiatu
POWIAT BIALSKI



17www.podlasianin.com.pl 19 - 25 LISTOPADA 2019 R.  POWIAT BIALSKI

skimi i samorządami z 15 państw. 
Jednym z pierwszych polskich 
miast, z którymi podjęliśmy taką 
współpracę, była Biała Podlaska, 28 
lat temu, w 1991 roku. Przeprowa-
dzono w Polsce reformę admini-
stracyjną, pojawił się Powiat Bialski, 
ale nasze wzajemne relacje nie wy-
gasły. Szybko pojawił się nowy te-
mat dla partnerstwa, dobrosąsiedz-
twa. Pojawiły się nowe instrumenty, 
takie jak program transgraniczny 
Polska-Białoruś-Ukraina, w ramach 
których w naszych państwach re-
alizowane są nowe projekty, roz-
wija się ekonomia między naszymi 
regionami – podkreślił Władymir 
Semeniuk, kierownik administracji 
obwodu moskiewskiego w Brześciu. 

Znaczący skok
Oprócz gości z zagranicy na 

uroczystą sesję przybyli lokalni sa-
morządowcy. Wśród nich prezydent 
Białej Podlaskiej Michał Litwiniuk, 
który wręczył staroście ikonę z wi-
zerunkiem patrona miasta, św. Mi-
chała Archanioła. – W tak doniosłych 
momentach przyjaciele powinni być 
razem. Te wszystkie piękne roczni-
ce nie wydarzyłyby się dzisiaj, gdyby 
nie obchodzony w tym roku jubile-
usz 30-lecia pierwszych częściowo 
wolnych wyborów do Sejmu i Sena-
tu 4 czerwca 1989 roku. To wówczas 
wolne, demokratyczne i odważne 
polskie społeczeństwo zdecydowa-
ło o zmianie ustrojowej. Przyjęliśmy 

mandat do bycia gospodarzami we 
własnym domu i w ramach tych de-
mokratycznych uwarunkowań za 
jedną z najnowocześniejszych idei 
uznaliśmy decentralizację, tworząc 
samorząd gminny, a w jego następ-
stwie samorządy powiatowy i woje-
wódzki. Ta idea określa najwyższy 
stopień zaufania władzy centralnej 
do lokalnych społeczności, z któ-
rymi ta władza dzieli się własnymi 
kompetencjami, wiedząc, że jako 
mieszkańcy naszych miast, gmin 
i powiatów lepiej diagnozujemy na-
sze potrzeby i trafniej wskazujemy 
sposoby rozwiązywania problemów 
– mówił Litwiniuk.

– Po 20 latach powinniśmy cie-
szyć się, że wiele rzeczy nam się 

udało. Nawet w tym najbiedniejszym 
regionie UE do ostatniego rozsze-
rzenia Wspólnoty i nawet chyba 
w najbiedniejszym powiecie. To jest 
skok, którego nie pamiętają nasi 
dziadowie, pradziadowie. To było 
praktycznie niemożliwe wcześniej 
i dopiero utworzenie samorządów 
dało tę szansę, z której skrzętnie 
skorzystaliśmy. Ale to nie znaczy, 
że powinniśmy spocząć na laurach. 
Ciągle odrabiamy zapóźnienia cy-
wilizacyjne i mimo że radujemy się 
z wielu osiągnięć, szczególnie w in-
frastrukturze, mam wrażenie, że 
ciągle nadrabiamy te zapóźnienia 
cywilizacyjne. Życzmy sobie, żeby to 
się zmieniło, żeby przyszedł np. mały 
ruch graniczny – wyliczał Krzysztof 

Iwaniuk, wójt gminy Terespol.
Na jubileuszowej sesji obecni 

byli radni Powiatu Bialskiego i człon-
kowie Zarządu Powiatu poprzednich 
kadencji, wójtowie, burmistrzo-
wie oraz przewodniczący rad gmin 
i miast z powiatu bialskiego, kierow-
nicy służb, inspekcji i straży, a także 
naczelnicy i pracownicy wydziałów 
oraz dyrektorzy jednostek organi-
zacyjnych Starostwa Powiatowego. 
Na scenie zaprezentowali się Zespół 
Pieśni i Tańca Podlasie z AWF, a tak-
że laureatki nagród Bialskie Talenty 
wokalistki Natalia Marczuk i Marta 
Tchórzewska oraz skrzypaczka Oli-
wia Spychel.

Monika Pawluk

Zakoń-
czył się trwający od wie-
lu lat drogowy koszmar 
mieszkańców i podróżnych 
korzystających z trasy mię-
dzy Tuczną a Sławatyczami. 
Wyremontowany został 
ponad 4-kilometrowy, bę-
dący w najgorszym stanie 
odcinek drogi powiatowej 
w kierunku przejścia gra-
nicznego Sławatycze-Doma-
czewo.

Otwarcie zmodernizowanego 
odcinka drogi powiatowej, prze-
biegającej przez Zalesie, Chotyłów, 
Piszczac, Tuczną aż do Sławatycze, 
odbyło się 25 października w Mię-
dzylesiu. Wyremontowany został 
fragment tej trasy o długości 4,4 
km pomiędzy miejscowościami 
Ogrodniki i Matiaszówka, na grani-
cy gmin Tuczna i Sławatycze.

Sypały się skargi kierowców
Prace odbywały się w ramach 

projektu współfi nansowane-
go z pieniędzy Unii Europejskiej 
w ramach „Programu współpracy 
transgranicznej Polska-Białoruś-
-Ukraina 2014-2020”. Budowa roz-
poczęła się wiosną, a wykonawcą 
robót była bialska fi rma PRD Lesz-
ka Horeglada. Inwestycja koszto-
wała 5 mln 860 tys. zł.

– Nawierzchnia była w bardzo 
złym stanie. Zadania polegało na 
wzmocnieniu jej kruszywem, na to 
pójdzie warstwa wiążąca i warstwa 

ścieralna licząca 4 cm. Oprócz tego 
projekt obejmuje budowę zatok au-
tobusowych, przystanków, skrzy-
żowań z drogami i poprawienie 
odwodnienia – mówiła w kwietniu 
tego roku, gdy wbijano symbolicz-
ną łopatę pod budowę drogi, dy-
rektor Zarządu Dróg Powiatowych 
w Białej Podlaskiej Krystyna Beń.

Pod koniec października, zgod-
nie z planem, wyremontowaną 
drogę ofi cjalnie oddano do użyt-
ku. Z inwestycji cieszą się władze 
gminy Tuczna, bo to do tamtejsze-
go Urzędu Gminy niejednokrotnie 
trafi ały skargi od mieszkańców czy 
przyjezdnych na fatalny stan na-

wierzchni na odcinku między Ma-
tiaszówką a Ogrodnikami.

Gmina już nie wykluczona
– Ta droga jest bardzo ważna, 

ponieważ jej stan sprzed remon-
tu wykluczał i naszą miejscowość, 
i gminę z ruchu tranzytowego. 
W drodze do przejścia granicznego 
w Sławatyczach kierowcy, zarówno 
ci z Polski, jak i z Białorusi, omijali 
ten odcinek ze względu na potęż-
ne dziury. Nowa droga powstała 
w ramach projektu transgranicz-
nego Polska-Białoruś. Starostwo 
w partnerstwie z obwodem brze-
skim przygotowało projekt, dzięki 

któremu pozyskano dofi nansowa-
nie na przebudowę tego odcinka. 
Mimo że jest to droga powiatowa, 
gmina również wsparła powiat 
w tym zadaniu – tłumaczy Zygmunt 
Litwiniuk, wójt gminy Tuczna.

Teraz mieszkańcy okolicznych 
miejscowości oraz kierowcy zdą-
żający do przejścia granicznego 
chętnie korzystają z nowego as-
faltowego dywanika. – Obserwuję 
zwiększenie natężenia ruchu na 
tym odcinku. Widać to nawet w na-
szych placówkach handlowych, 
gdzie jest więcej klientów. Mam na-
dzieję, że remont tej drogi wpłynie 
na rozwój naszej gminy i poskutkuje 

nowymi miejscami pracy. Do wyko-
nania pozostał jeszcze liczący około 
trzech kilometrów odcinek tej drogi 
do Tucznej, choć jest on w znacznie 
lepszym stanie. Będziemy szukali 
możliwości pozyskania dofi nanso-
wania na ten cel, gdyż gmina z wła-
snego budżetu nie jest w stanie zre-
alizować takiego zadania – dodaje 
wójt Litwiniuk.

Szansa na rozwój powiatu
Droga połączyła nie tylko 

dwie gminy: Tuczną i Sławatycze. 
Wspólnie zrealizowany przez Po-
wiat Bialski i Rejon Brzeski projekt 
daje nadzieję na jeszcze lepszą 
współpracę samorządu z sąsiadami 
z Białorusi czy Ukrainy.

– To wspólny sukces wielu 
osób, instytucji i fi rm, które tę dro-
gę wybudowały. Starania o to trwa-
ły ponad osiem lat. Dzisiaj widać, 
że warto było być konsekwentnym 
i konstruktywnym w zabieganiu 
o tę inwestycję. Ta droga to część 
wielkiego transgranicznego pro-
jektu Polska-Białoruś-Ukraina. 
Bliźniaczy odcinek drogi powstał 
również po stronie białoruskiej, co 
w znacznym stopniu polepszy słabą 
niestety do tej pory wymianę go-
spodarczą, turystyczną i handlową 
pomiędzy naszymi państwami. To 
ogromna szansa na rozwój tej czę-
ści Powiatu Bialskiego. Inwestycja 
objęła ponadto zakup niezbędnego 
sprzętu do utrzymania drogi, m.in. 
ciągnika, piaskarki – mówi Mariusz 
Kiczyński, przewodniczący Rady 
Powiatu Bialskiego.

Monika Pawluk

Z Tucznej do Sławatycz już nie po wybojach

Najważniejszy moment uroczystości. Wstęgę przecinają przedstawiciele wszystkich instytucji zaangażowa-
nych w sprawne zmodernizowanie drogi między Matiaszówką a Ogrodnikami
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GMINA TUCZNA

Podsumowali dwie dekady pracy powiatu

Samorządowcy, pracownicy Starostwa i przyjaciele powiatu otrzymali z rąk starosty Mariusza Filipiuka i przewodniczącego Rady Powiatu Mariusza Kiczyńskiego okolicznościowe 
medale
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Wi-
dowiskowy, barwny, 
teatralny – tak można 
opisać jubileuszo-
wy Otwarty Przegląd 
Zespołów Tanecznych 
„Love to Dance”, który 
odbył się w ostatnią 
niedzielę października. 
Od 15 lat w przygra-
nicznym mieście pa-
sjonaci tańca z całego 
regionu konkurują ze 
sobą w dwóch kate-
goriach: show dance 
i hip-hop.

Terespol każdego roku na 
jeden dzień staje się powiato-
wą stolicą tańca. Kilkuset wy-
konawców staje w szranki, by 
zaprezentować przed jury i pu-
blicznością nie tylko swoje umie-
jętności. W starciu o najwyższe 
noty nie mniejsze bowiem zna-
czenie ma opracowanie chore-
ograficzne, dobór repertuaru 
i ogólny wyraz artystyczny. Ideą 
imprezy jest popularyzowanie 
zespołowych form tańca, a także 
możliwość wymiany doświad-
czeń i pomysłów.

Przegląd z każdym rokiem 
zyskuje na popularności i pre-
stiżu. – Świadczy o tym cho-
ciażby liczba uczestników. Na 
przestrzeni tych piętnastu lat 
z niespełna stu osób, które go-
ściliśmy w pierwszych edycjach 
typowo lokalnego przeglądu, 
stał się on jedną z największych 
imprez tanecznych w regionie, 
gromadzącą w ostatnich latach 
po około 600 wykonawców – 
podkreśla Anna Pietrusik, dy-
rektor Miejskiego Ośrodka Kul-
tury w Terespolu.

Tak było i tym razem. W te-
gorocznej odsłonie „Love to 

Dance” wzięli udział tancerze 
z Lublina, Chełma, Krasnegosta-
wu, Łosic, Zbuczyna, Białej Pod-
laskiej i Terespola. – Spektrum 
zespołów jest naprawdę sze-
rokie. Na scenie prezentują się 
różne szkoły tańca. Uczestnicy 
walczą o podium w kilku katego-
riach wiekowych, a także o na-
grodę grand prix w kategoriach 

show dance i hip-hop, nagrodę 
pieniężną za najlepszą cho-
reografię i nagrodę specjalną, 
czyli Puchar Starosty Bialskie-
go, do której również dołączono 
gratyfikację pieniężną. Jest o co 
walczyć. Ale myślę, że nie sama 
rywalizacja jest najważniejsza, 
choć przegląd ma formułę kon-
kursu. Ogromne znaczenie ma 

samo spotkanie, spojrzenie na 
to, co robią inni. Bardzo nam 
zależy, by młodzież miała możli-
wość wzajemnego inspirowania 
się – zaznacza dyrektor.

Impreza jest doskonałą oka-
zją do konfrontacji dorobku ar-
tystycznego zespołów, ale także 
pozwala rozwijać zdolności i ta-
lenty estradowe poszczególnych 
uczestników.

– Scena przyciąga. Piękne 
kostiumy, pomysłowe chore-
ografie, możliwość zaprezento-
wania się przed publicznością 
sprawiają, że udział w przeglą-
dzie jest emocjonującym prze-
życiem. Przygotowania do kon-
kursu trwają nieraz dziesięć 
miesięcy. Uczestnicy mają oka-
zję udowodnić, że robią postępy. 
Każdego roku przygotowują co-
raz bardziej widowiskowe ukła-
dy – mówi Magdalena Wieczo-
rek, instruktorka terespolskiego 
zespołu Flesz. Jego kilka forma-
cji również dało popis na rodzi-
mej scenie, zdobywając wysokie 
miejsca w swoich kategoriach 
wiekowych.

Zespół w ubiegłym roku ob-
chodził dwudziestolecie dzia-
łalności. Ma ogromny wkład 
w tworzenie dziedzictwa kultu-
rowego miasta, o czym świad-
czy chociażby fakt, iż podczas 
tegorocznej edycji przeglądu 
do udziału zgłosiły się dzieci 
pierwszych członków zespołu. 
Czym jest dla nich „Love to Dan-
ce”? – To okazja do ciekawych 
spotkań i szansa na nawiązanie 
pięknych przyjaźni. Uczestnicy 
tworzą swój własny taneczny 
świat. Mogą porozmawiać twa-
rzą w twarz i porobić coś twór-
czego. To niezmiernie ważne 
w czasach, gdy młodzi pochło-
nięci są światem wirtualnym – 
dodaje Wieczorek.

Taneczne prezentacje oce-
niało profesjonalne jury w skła-
dzie: Piotr Czarnecki, Karol 
Ociepka i Natalia Sykut. Wpraw-
dzie poziom zespołów był zróż-
nicowany, ale wszystkie występy 
cechowała duża dbałość o wra-
żenia estetyczne. Grand Prix 
w kategorii show dance powę-
drowało do grupy Sempre z Es-
trady Dziecięcej Stowarzyszenia 
Przyjaciół Tańca w Chełmie. Tę 
samą nagrodę w kategorii hip-
-hop otrzymała Akademia Art 
Factory Super Kids z Łosickiego 
Domu Kultury. Najwyżej oce-
nioną choreografię w kategorii 
show dance przygotowały re-
prezentantki zespołu Assamble 
z Estrady Dziecięcej Stowarzy-
szenia Przyjaciół Tańca w Cheł-
mie. Jury doceniło również układ 
Akademii Art Factory Volcano 
Team z Łosickiego Domu Kul-
tury, któremu przyznało nagro-
dę za najlepszą choreografię 
w kategorii hip-hop. Nagrodę 
specjalną, czyli Puchar Staro-
sty Bialskiego wytańczyła grupa 
Freak Academy Studio z Krasne-
gostawu.

Sylwia Bujak

Wytańczyli puchar starosty

Do Terespola przyjechały grupy taneczne z całego regionu

Program został wzbogacony o 
muzyczne występy uczniów tere-
spolskich szkół

Dyrektor MOK w Terespolu Anna Pietrusik wręczyła wyróżnienia mło-
dym wykonawcom

Jak tylko zaczynamy pociągać 
nosem i czujemy w kościach, że 
zbliża się na razie małymi, krokami 
przeziębienie, działajmy! Robimy 
domową miksturę i spożywamy ją 
regularnie, a zapewniam, że wizy-
ta u lekarza zostanie przełożona. 
Składniki naszego domowego sy-
ropu mają nie tylko silne antywiru-
sowe działanie, ale również prze-
ciwbakteryjne.

Składniki:
– 4 ząbki czosnku,
– 1 cebula,
– imbir wielkości kciuka,
– przyprawy i dodatki: 1 łyżecz-

ka mielonego cynamonu, 3 łyżki 
prawdziwego miodu, opcjonalnie: 
około 20 kropelek propolisu lub 
2 łyżki pyłku kwiatowego, sok z ½ 
cytryny.

Wykonanie:
Obieramy czosnek i cebu-

lę, którą kroimy w grube plastry. 

Następnie pozbywamy się skórki 
z imbiru (za pomocą łyżeczki) i roz-
drabniamy go na mniejsze kawałki. 
Wszystkie składniki wrzucamy do 
kielicha blendującego. Powinna po-

wstać papka, którą odstawiamy na 
co najmniej godzinę (aby powstało 
jeszcze więcej soku). Następnie ca-
łość przecedzamy przez sitko/gazę 
i przelewamy do butelki.

Miksturę ( jest dosyć  gęsta 
i przechowujmy ją w lodówce) 
pijemy dwa razy dziennie po 
dwie łyżki stołowe. Wieczorem 
pijmy nasz syrop, nie później niż 
po godzinie mniej więcej 18:00, 
bowiem zarówno cebula jaki 
i czosnek są dosyć obciążające 
nasz układ pokarmowy. Nie za-
pominajmy o piciu jak najwięk-
szej ilości wody oraz herbatek 
ziołowych jak np. naparu z ma-
lin z dodatkiem świeżego imbiru 
(obranego i przeciśniętego przez 
praskę lub startego na najdrob-
niejszych oczkach tarki), soku 
wyciśniętego z cytryny oraz na-
turalnego miodu.

Małgorzata Tymoszuk

Naturalny antybiotyk
- domowa mikstura

Ma w sobie endorfi ny. Owoce 
cytrusowe wyparzamy i nie obie-
ramy ich. Dopełnieniem smaku eg-
zotycznej lemoniady jest miód gry-
czany. Wyróżnia się on ciemnym 
kolorem przypominającym mocną 
herbatę i kwiatowym aromatem. 
Ja odrobinę miodu mieszam z ma-
skami do włosów, aby podnieść ich 
wartości odżywcze i nawilżyć wło-
sy.

Drugi składnik jesiennej mik-
stury, bez którego nie możemy się 
obejść, to imbir. Oprócz wyraźnie 
wyczuwalnego świeżego i słodkie-
go posmaku, ma wyraźnie wyczu-
walną nutę drzewną (to zasługa 
olejku eterycznego, jakim jest zin-
giberol). A za składniki żywicowe 
odpowiada zinferon oraz gingerol. 
To dzięki nim czujemy lekko gorzki 
i jednocześnie palący smak.

Składniki:
– 1 pomarańcza pokrojona 

w grube plastry,
– 1 cytryna,
– 2 mandarynki,
– opcjonalnie: 1 jabłko,
– kilka goździków,

– szczypta cynamonu,
– świeży kawałek imbir wielko-

ści kciuka, obrany łyżeczką do her-
baty i pokrojony w plasterki,

– 2 litry gorącej wody,
– 2 łyżki miodu gryczanego.

Wykonanie: 
Do pokrojonych owoców doda-

jemy goździki, cynamon oraz imbir. 
Zalewamy gorącą wodą i po chwili 
do lekko przestudzonego napoju 
dodajemy miód.

Małgorzata Tymoszuk

Lemoniada na 
chłodne dni…

r e k l a m a

TERESPOL

Małgorzata Tymoszuk

Małgorzata Tymoszuk
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MOTORYZACJA

AUDI
``Audi A4 (2002), 1.9 D, cena: 
10.500 zł, tel. 535 335 777
``Audi A4 (2006), 1.9 D, cena: 
17.500 zł, tel. 535 335 777
``Audi A6 C5 (2000), przebieg: 251 
000 km, kombi, 2.5 diesel, cena: 
7.900 zł, tel. 507 170 949
``Audi A8 D3 (2003), 3.7 benzyna, 
przebieg: 280 000 km, cena: 
27.700 zł, tel. 507 170 949 
``Audi A6 C6, quattro (2006), 2.7 
diesel, przebieg: 309 000 km, 
cena: 25.900 zł, tel. 507 170 949 

BMW
``BMW Seria 5 E60/E61 (2006), 
3.0 diesel, przebieg: 303 000 
km, cena: 23.700 zł, tel. 507 170 
949 
``BMW Seria 3 F30/F31 (2012), 
przebieg: 237 000 km, 2.0 die-
sel, cena: 39.900 zł, tel. 507 170 
949 

CITROEN
``Citroen C3 (2011) 1.4 benzyna, 5 
drzwiowy, sprowadzony, opła-
cony, cena: 21.900 zł, tel. 607 
131 136
``Citroen C4 I (2005), przebieg: 
200 000 km, 1.6 diesel, cena: 
11.500 zł, tel. 507 170 949 

DACIA
``Dacia Logan (2013) 0,9 TCE, 
benzyna sprowadzony, opłaco-
ny, cena: 19 900 zł, tel. 607 131 
136

FIAT
``Fiat Punto (2009), 1.3 D, cena: 
11.500 zł, tel. 535 335 777

``Fiat Panda 1.2, 69 KM, przebieg: 
110 000 km (2012), opłacony, 
sprowadzony, niekręcony, tel. 
509 130 709

FORD
``Ford C-Max (2006), 1.8 D, cena: 
10.500 zł, tel. 535 335 777

``Ford Focus II 1.6 (2007), opłaco-
ny, sprowadzony, niekręcony, 
tel. 509 130 709

``Ford Fiesta 1.2 (2010), opłacony, 
sprowadzony, niekręcony, tel. 
509 130 709

HONDA
``Honda Jazz (2004) 1.2 benzyna, 
sprowadzona, opłacona, cena: 
9.900 zł, tel. 607 131 136 

``Honda Accord VIII, lift (2011), 2.0 
benzyna, opłacony, sprowadzo-
ny, niekręcony, tel. 509 130 709

``Honda Jazz II (2005), 1.4 benzy-
na, przebieg: 163 000 km, cena: 
12.900 zł, tel. 507 170 949 
``Honda Civic VIII (2007), 2.2 die-
sel, przebieg: 236 000 km, cena: 
18.500 zł, tel. 507 170 949 

HYUNDAI
``Hyundai Tucson (2005), 2.0 D, 
cena: 15.500 zł, tel. 535 335 777

``Hyundai i30 1.6 CRDI (2010), 
przebieg: 204 000 km, opłaco-
ny, sprowadzony, niekręcony, 
tel. 509 130 709

MERCEDES
``Mercedes E211 (2004), 2.2 die-
sel, 150 KM, sedan, sprowadzo-
ny, opłacony, cena: 16.900 zł, 
tel. 607 131 136

NISSAN

``Nissan Qashqai 2.0 DCI, 4x4 
(2008), opłacony, sprowadzony, 
niekręcony, tel. 509 130 709

KIA 
``Kia Carens (2008), 2.0 D, cena: 
14.500 zł, tel. 535 335 777
``Kia Sportage (2009), 2.0 D, 
cena: 21.500 zł, tel. 535 335 777

``Kia Ceed 1.6 CRDI (2011), prze-
bieg: 148 000, opłacony, spro-
wadzony, niekręcony, tel. 509 
130 709

``Kia Ceed 1.6i (20100, przebieg: 
133 000 km, opłacony, sprowa-
dzony, niekręcony, tel. 509 130 
709

``Kia Ceed 1.6 CRDI (2010), auto-
mat, opłacony, gotowy do reje-
stracji, sprowadzony, niekręco-
ny, tel. 509 130 709

MAZDA
``Mazda 6 (2011), pojemność: 2.2, 
cena: 25.500 zł, tel. 535 335 777

OPEL
``Opel Meriva (2007), 1.3 D, cena: 
10.500 zł, tel. 535 335 777
``Opel Vectra (2007) 1.9 D, cena: 
12.500 zł, tel. 535 335 777
``Opel Astra (2006) 1.9 diesel, 
kombi, sprowadzony, opłacony, 
cena: 12.900 zł, tel. 607 131 136

``Opel Mokka X 1.4 Turbo, 120 
KM, przebieg: 20 000 km, 
(10.2018), opłacony, sprowadzo-
ny, niekręcony, tel. 509 130 709
``Opel Astra J, 1.4 benzyna (2011), 
przebieg: 152 000 km, cena: 
25.800 zł, tel. 507 170 949 

PEUGEOT
``Peugeot 206+, 1.1 benzyna, 5 
drzwiowy, klimatyzacja (2009), 
cena: 9.700 zł, tel. 501 658 443 
``Peugeot 206+, 1.4 benzyna, 
przebieg: 84 000 km (2011), 
cena: 13.200 zł, tel. 501 658 443
``Peugeot 206+, 1.4 diesel (2010), 
cena: 13.950 zł, tel. 501 658 443
``Peugeot 5008 (2010), 1.6 D, 
cena: 20.500 zł, tel. 535 335 777
``Peugeot 308 T9, mały przebieg: 
43 000 km, 1.2 benzyna (2015), 
cena: 36.700 zł, tel. 507 170 949

SEAT
``Seat Ibiza (2010), 1.4 D, 13.500 
zł, tel. 535 335 777

SKODA
``Skoda Fabia (2009), 1.4 D, 
cena: 13.500 zł, tel 535 335 777
``Skoda Superb I (2004), 1.9 
diesel, przebieg: 386 000 km, 
cena: 12.700 zł, tel. 507 170 949 

SMART
``Smart Fourfour (2004), 1.3 
benzyna, sprowadzony, opła-
cony, cena: 8.900 zł, tel. 607 
131 136
``Smart Fortwo I (2004), ni-
ski przebieg: 79 000 km, 700 
cm3, benzyna, cena: 6.900 zł, 
tel. 507 170 949

VOLKSWAGEN
``Volkswagen Touran (2004), 
2.0 D, cena: 12.500 zł, tel. 535 
335 777 

VOLVO
``Volvo V50 (2012), 1.6 D, cena: 
22.500 zł, tel. 535 335 777
``Volvo V60 (2011), pojemność: 
1.6, cena: 31.500 zł, tel. 535 
335 777
``Volvo C70 (2008), 2.0 D, cena: 
28.500 zł, tel. 535 335 777
``Volvo XC 60 (2009) 2.4 diesel, 
175 KM, sprowadzony, opłaco-
ny, cena: 44.900 zł, tel. 607 131 
136 
``Volvo XC 90 (2007), 2.4 diesel, 
185 KM, 4x4, sprowadzony, 
opłacony, cena: 37.900 zł, tel. 
607 131 136 

MOTOCYKLE
``Honda Lid, 100 cm3 (2003), 
cena 2.200 zł, tel. 501 383 663
``Honda Forest (2003), 250 
cm3, cena: 3.300 zł, tel. 501 
383 663
``Honda Seca (1982), 400 m3, 
cena 2.000 zł, tel. 501 383 663
``Yamaha JOI (2011), 50 m3, 
cena: 2.000 zł, tel. 501 383 
663
``Piaggio (2003), 500 m3, cena: 
4.200 zł, tel. 501 383 663
``SYM MIO (2012), 50 m3, cena: 
2.200 zł, tel. 501 383 663

MOTORYZACJA 
KUPIĘ 

``Skup aut, tel. 692 636 608

NIERUCHOMOŚCI
``Kupię mieszkanie do remon-
tu, tel. 514 818 455

``
``
``
``

``Sprzedam mieszkanie 80 m2, ul. 
Kopernika, Biała Podlaska, tel. 
784 973 440

``Sprzedam działkę budowlaną 1155 
m2, Sławacinek Stary, tel. 784 973 
440

``Sprzedam mieszkanie 73 m2, III 
piętro, ul. Okopowa, Biała Podla-
ska, tel. 784 973 440

``Sprzedam dom wolnostojący 
80 m2, os. Kopernika, Biała 
Podlaska, tel. 784 973 440 

``Sprzedam działkę budowlaną, 
1235 m2, Rakowiska, tel. 883 
332 672
``Sprzedam działkę budowlaną 
ul. Sienkiewicza, Biała Podlaska, 
tel. 883 332 672 geoDOM Nieru-
chomości
``Sprzedam obiekt handlowo-
-usługowy 1263 m2, ul. Janow-
ska, Biała Podlaska, tel. 883 332 
672 geoDOM Nieruchomości
``Działka budowlana 907 m2, os. 
Akademicka, Biała Podlaska, tel. 
883 332 672 geoDOM Nieru-
chomości
``Sprzedam działkę budowlaną 
1550 m2, Czosnówka, tel. 784 
973 440 geoDOM Nieruchomo-
ści
``Sprzedam działkę budowlano-
-usługową 1235 m2, Rakowiska, 
tel. 883 332 672 geoDOM Nie-
ruchomości
``Sprzedam pół bliźniaka 130 m2, 
działka 480 m2, ul. Koncertowa, 
Biała Podlaska, tel. 784 973 440 
geoDOM Nieruchomości
``Sprzedam dom wolnostojący 
130 m2, działka 1073 m2 z bu-
dynkiem gospodarczym, ul. 
Wspólna, Rakowiska, tel. 784 973 
440 geoDOM Nieruchomości
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``Sprzedam budynek usługowo-
-mieszkalny 410 m2, działka 
700 m2, Terespol, tel. 883 332 
672 geoDOM Nieruchomości
``Działka budowlana 1155 m2, 
Sławacinek Stary, tel. 784 973 
440 geoDOM Nieruchomości
``Działka inwestycyjna 2100 m2, osie-
dle Glinki, Biała Podlaska, tel. 883 
332 672 geoDOM Nieruchomości
``Działka inwestycyjna 3835 m2, 
Orzechowa, Biała Podlaska, tel. 883 
332 672 geoDOM Nieruchomości
``Obiekt 350 m2, Pl. Szkolny 
Dwór, tel. 784 973 440 geoDOM 
Nieruchomości
``Dom w szeregowcu 146 m2, ul. 
Beka, os. Francuska, tel. 784 973 
440 geoDOM Nieruchomości
``Dom wolnostojący 75 m2, dział-
ka 1700 m2, Łomazy, tel. 883 332 
672 geoDOM Nieruchomości
``Działka budowlana 1500 m2, 
Porosiuki, tel. 784 973 440 geo-
DOM Nieruchomości

``Sprzedam dom piętrowy, osiedle 
Francuska, w zabudowie bliźnia-
czej lub zamienię na mieszkanie 
w bloku, tel. 600 007 228 
``Kupię mieszkanie do remontu, 
tel. 514 818 455
``Sprzedam działkę budowlaną 
0,2001 ha przy ul. Sosnowej, 
300 m od E30, tel. 694 620 573

``Sprzedam kawalerkę, ul. Nassu-
ta, centrum miasta Międzyrzec 
Podlaski, tel. 504 381 107 

``Kupię mieszkanie, osiedle Pia-
stowskie, ul. Zamkowa, płat-
ność gotówką, tel. 690 486 112

LOKALE
``Wynajmę M4, w centrum, przy 
ul. Warszawskiej, tel. 604 934 
648

USŁUGI
``Usługi Stolarskie. Sprzedaż 
huśtawek, altanek, domków dla 
dzieci, WC na budowę itp., So-
lidnie, tanio, tel. 506 487 080
``Biuro Projektowe Arch Projekt 
- projekty architektoniczno-
-budowlane oraz nadzór (Kie-
rownik budowy) budynków, ul. 
Warszawska 13, tel. 509 672 188 
``Kredyty, Pożyczki, Ubezpiecze-
nia, tel. 501 058 349
``Kowalstwo artystyczne, bramy 
itp., tel. 501 383 663
``Malowanie dachów, pomiesz-
czeń itp., tel. 518 664 340
``Wycinka drzew, tel. 518 664 340
``CYKLINOWANIE, tel. 512 246 
444

``Elektro-instalacje, tel. 536 661 118

``Lakierowanie frontów meblo-
wych, tel. 504 022 033

``Power-PC serwis i usługi in-
formatyczne, tel. 513 655 722

ROLNICZE 
``Sprzedam kombajn na części, 
tel. 508 911 745

PRACA ZATRUDNIĘ 
``Murarzy, betoniarzy, wykoń-
czeniowców. Praca w UE 698-
130-444

PRACA PODEJMĘ 
``Podejmę pracę w godzinach 
18:00 - 22:00, od poniedziałku 
do piątku, tel. 507 760 666 

BUDOWLANE 
``Parapety sosnowe, niemalowa-
ne, komplet - 400 zł, tel. 511 525 
280
``Drewno opływowe, tel. 880 999 
232 

AGD I ELEKTRONIKA 
``Telefon LG Spirit 4G LTE, stan 
dobry, do wymiany buzer - 50 
zł, tel. 504 400 240
``Telewizor Philips 20”, LDC, 
cienki - 300 zł, tel. 514 754 701
``Komputer stacjonarny Intel 
Core i5, grafika 1GB, 8GB ram, 
500GB, Windows 10 - 600 zł, 
cena do negocjacji, tel. 513 655 
722 
``Notebook Dell E6400, procesor 
dwurdzeniowy, 4GB ram, dysk 
320GB, zasilacz i nowa bateria, 
tel. 513 655 722 
``Urządzenie wielofunkcyjne HP 
+ komplet tuszy, tel. 513 655 722 
``Urządzenie wielofunkcyjne Ca-
non + komplet tuszy, tel. 513 
655 722 

MEBLE 
``Biurko młodzieżowe, jasne + fo-
tel, czerwony, stan bardzo do-
bry - 170 zł, tel. 502 385 750 
``Sprzedam wypoczynek 3+2+1, z 
eko skóry, czarny - 500 zł, tel. 
505 021 605 

ODZIEŻ 
``Totalna wyprzedaż obuwia w 
Granikosie, 1/3 ceny, Zaprasza-
my: Szkolny Dwór 20 w Białej 
Podlaskiej. 
``Suknia ślubna, koronka + tiul, 
rozmiar 38, welon gratis, stan 
bdb., tel. 509 588 697
``Suknia ślubna, typ princessa, z 
tiulem i koronką + welon - 1800 
zł, tel. 792 063 893
``Sukienka LOU, model Odilla, 
rozmiar L, czarna z koronką - 
200 zł, tel. 504 400 240
``Sukienka LOU, model Andrea, 
rozmiar L, siwa z tiulem i ko-
ronką - 180 zł, tel. 504 400 240
``Siwa spódnica tiulowa do ko-
lan, szyta na miarę (pracownia 
REDA), stan idealny, rozmiar 
M/L - 50 zł, tel. 504 400 240
``Spodnie chłopięce 4F, stan jak 
nowe, rozmiar 146 – 50 zł. Bluz-
ka niebieska, z długim rękawem 
4F, stan idealny, rozmiar 140 

– 20 zł, tel. 504 400 240, Biała 
Podlaska 
``Wyprzedaż szafy, sukienki po 
20 zł za sztukę, tel. 509 588 697
``Narzutka ślubna, biała, jesień-
-zima, bardzo ładna, cena do 
negocjacji, tel. 514 544 403 
``Marynarka chłopięca, rozmiar 
146, Reporter Young, stan ide-
alny, tel. 504 400 240 
``Alba komunijna, dla mniejszego 
chłopca, Parafia na Woli, stan 
idealny, do obejrzenia w Białej, 
cena - 40 zł, tel. 504 400 240
``Strój królika, zająca (rozmiar: 
128-140), nowy, cena 45 zł, tel. 
504 400 240

OGŁOSZENIA INNE 
``Bieżnia magnetyczna Diado-
ra, stan idealny - 300 zł, tel. 
501 383 663
``Używane rowery zachodnie, 
Biała Podlaska, tel. 501 383 
663
``Sprzedam wózek inwalidzki, 
tapicerowany, wielofunkcyj-
ny, rozkładany - 1500 zł, tel. 
506 239 711
``Sprzedam orzechy włoskie, 
przywiozę gratis pod wska-
zany adres, na terenie miasta, 
wysuszone - 5 zł/kg, tel. 693 
286 866 
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 `Komplet narzędzi stolar-
skich, dawniejsze, sprawne, 
może być antyk, wyprzedaż - 
50 zł, tel. 693 286 866 
 `Krejzega metalowa z wałkiem 
i blatem, z kołami pasowymi, 
nieduża, kompletna, bez sil-
nika - 300 zł, tel. 693 286 866 
 `Komplet narzędzi ślusar-
skich, ręcznych z dawnych 
lat, sprawne, do użytku - 50 
zł, tel. 693 286 866 
 `Bosak pożarowy, dawniejszy, 
kuty, kowalski, do użytku lub 
antyk - 30 zł, tel. 693 286 866 
 `Chodnik na podłogę, kolor 
wiśniowo-brązowy, długość 
3,2 m, ładny, polski - 50 zł, 
tel. 693 286 866 
 `Maszyna do szycia Singer, 
przedwojenna, stan ładny, 
sprawna, antyk, kompletna - 
480 zł, tel. 693 286 866 
 `Lutownica duża, dawniejsza, 
sprawna, miedziany grot, 
mało używana - 70 zł, tel. 693 
286 866 
 `Tara do prania ręcznego, z lat 

przedwojennych, w ładnym 
stanie, ocynkowana, jak nowa 
- 50 zł, tel. 693 286 866 
 `Żyrandol mosiężny, pięcio-
ramienny z kloszami, ładny 
wzór, niemiecki - 200 zł, tel. 
693 286 866 
 `Silnik elektryczny, 3-fazowy, 
1,5 kW, mało używany, spraw-
ny, polski - 240 zł, tel. 693 
286 866 
 `Sprzedam kaktus Agawa, 2 
sztuki, tel. 514 318 613
 `Oryginalnie opakowane czte-
ry tomy książki „Winnetou” 
Karola Maya - 100 zł, tel. 506 
694 957 
 `Sprzedam rower Rayon Lilia, 
koła 20”, siodełko Pokemon - 
200 zł, tel. 513 840 278 

 `Sprzedam rower Arkus Har-
monia, koła 24”, przerzutki, 
Shimano - 250 zł, tel. 513 840 
278 
 `Maść zielarza na łuszczycę, z 
zaleceniami, tel. 692 025 615

 `Używane z Niemiec: rowery, 
foteliki samochodowe, spa-
cerówki, ul. Sidorska 252, tel. 
603 171 105 
 `Maść zielarza na reumatyzm, 
zwyrodnienia, tel. 692 025 
615 
 `Skup płyt winylowych, gra-
mofonowych, tel. 502 692 
468
 `Duże pudło klocków, stan do-
bry - 30 zł, tel. 504 400 240
 `Sprzedam pudło torów, stan 
bardzo dobry - 50 zł, tel. 504 
400 240, do obejrzenia w Bia-
łej. 
 `Zbiornik na olej opałowy, stan 
dobry - 150 zł, tel. 514 754 701 

RÓŻNE 
 `Wróżby Olga, tel. 663 827 143
 `Wynajmę miejsce reklamowe, 
dobra lokalizacja, tel. 600 301 
891
 `Sprzedam banery reklamowe 
5x3 m, do przykrycia drewna, 
zboża itp. tel. 504 295 795

B U R M I S T R Z  M I A S TA
Międzyrzec Podlaski

informuje, że w dniu 8 listopada 2019 roku wywieszono na 
tablicy ogłoszeń w siedzibie Urzędu Miasta w Międzyrzecu 

Podlaskim przy ul. Pocztowej 8 oraz zamieszczono na stronie 
internetowej www.miedzyrzec.pl w dziale „Ogłoszenia” na 

okres 21 dni wykaz nieruchomości położonych w Międzyrzecu 
Podlaskim przeznaczonych do oddania w najem.

Wykaz jest załącznikiem do Zarządzenia Nr 198/19 Burmistrza 
Miasta Międzyrzec Podlaski z dnia 7 listopada 2019r.

DOSTAWA GAZU
Rakowiska, 
ul. Wspólna 39  
Dostawy gazu: 

pn.-sob. 6.00-22.00, niedz. i świę-
ta 8.00-17.00 tel. 83 343 33 03 

Dostawy 
gazu, 
Biała 

Podlaska (pn- sob 7.00 -19.00) 
tel. 83 343 20 87, bezpłatny 800 
378 220; Radzyń Podlaski (pn-pt 
8.00-18.00, sb. 8.00-16.00) tel. 
83 352 06 25, 504 700 970

APTEKI
Biała Podlaska: całodobowo, ul. 
Sidorska 2K, tel. 83 343 25 24
Międzyrzec Podlaski: całodobo-
wo, ul. Warszawska 17, tel. 83 371 
25 23

DYŻURY PRZYCHODNI
Biała Podlaska
Stacja Pogotowia Ratunkowego 
SPZOZ ul. Terebelska 57-65, tel. 
83 343 40 68, 83 343 47 35
Międzyrzec Podlaski
SPZOZ ul. Warszawska 2-4, tel. 
83 371 51 00, poniedziałek-piątek 
w godz. 18-8, sobota, niedziela 
i święta – całą dobę

ZAKŁADY POGRZEBOWE
Biała Podla-
ska, al. Jana 

Pawła II 33, tel. 83 343 46 91, cało-
dobowo: 601 277 212, 504 070 564, 
83 343 98 50.
Domy Pogrzebowe: Biała Podla-
ska, ul. Dolna 9 i ul. Rzeźniana 31, 
tel. 83 343 83 21, całodobowo 601 
277 212.
Kwiaciarnia, Biała Podlaska, 
al. Jana Pawła II 33, tel. 662 818 
225, 83 343 46 91.
Zakład Kamieniarski, ul. Rzeź-
niana 42, tel. 504 035 892, 83 342 
57 98.
Konsolacje (stypy), modlitwy wie-
czorne, ul. Dolna 9, tel. 83 343 46 
91, 601 277 212.

Transport zwłok, tel. 504 070 564 
(całodobowo).

Biała Podla-
ska, Al. Jana 
Pawła II 25, 

tel. cała doba 83 344 35 24, 601 369 
849, 509 766 538
Domy Pogrzebowe: 
Międzyrzec Podlaski, ul. Kaczyń-
skiego 1A, tel. cała doba 512 128 348
Łomazy, ul. Wisznicka 2, tel. cała 
doba 601 369 849, 509 766 538
Kwiaciarnie, Biała Podlaska, 
al. Jana Pawła II 25
Międzyrzec Podlaski, ul. Kaczyń-
skiego 1A, tel. 794 444 180
Zakład kamieniarski, Biała Podla-
ska, Al. Jana Pawła II 25, Klonowni-
ca Duża 17, tel. 536 003 603

ZAMAWIANIE GAZU
KOMUNALNIK, al. Jana Pawła II 
33, tel. 83 343 69 92 i 83 343 46 91 
w godz. od 6.30 do 18.00 (z wyjąt-
kiem niedziel i świąt). Prowadzi 
wymianę małych butli z gazem, 
przegląd kuchni gazowych.

STACJE PALIW
KOMUNALNIK, al. Jana Pawła II 33, 
czynna całą dobę, tel. 83 343 46 91.

MYJNIE SAMOCHODOWE
KOMUNALNIK, al. Jana Pawła II 
33, czynna całą dobę, tel. 83 343 
46 91 (w ofercie pranie dywanów).

AUTO SERWIS
KOMUNALNIK, al. Jana Pawła II 
33, tel. 506 038 362, 83 343 46 91.

Grupy AL-ANON,
Grupy dla rodzin
"Nadzieja" ul.  Długa, przy kościele 
na Woli - każdy poniedziałek, godz: 
18.30, ostatni poniedziałek miesią-
ca myting otwarty dla rodzin
"Słoneczko" kościół p.w. św. An-
toniego, ul. Narutowicza (dom 
katechetyczny na końcu par-
kingu) - każdy czwartek, 17.30, 
ostatni czwartek miesiąca myting 
otwarty dla rodzin 

INFORMATOR
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W tym roku obcho-
dzony jest jubileusz 
stulecia służb sanitar-
nych w Polsce. Świę-
tował także bialski 
sanepid, m.in. prezen-
tując wystawę oko-
licznościową w holu 
Urzędu Miasta.

Podczas spotkania z pra-
cownikami Powiatowej Stacji 
Sanitarno-Epidemiolog icznej 
w Białej Podlaskiej prezydent Mi-
chał Litwiniuk zapowiedział, że 
warto byłoby pokazać wystawę 
uczniom bialskich szkół, szcze-
gólnie z profili biologiczno-che-
micznych.

– Jubileusz jest okazją do po-
kazania inspekcji sanitarnej i jej 
roli w społeczeństwie. Naszą mi-
sją jest zapewnienie bezpieczeń-

stwa zdrowotnego każdemu oby-
watelowi, dlatego nasze działania 
są skierowane ku temu, by każdy 
idąc do sklepu wiedział, że ma 
bezpieczną żywność, a odkręca-
jąc wodę w kranie wiedział, że 
jest ona kontrolowana i spraw-
dzana – mówi Marcin Nowik, dy-
rektor bialskiego sanepidu.

Podczas spotkania jubile-

uszowego w UM podkreślił też, 
że rośnie świadomość mieszkań-
ców i że wielu z nich zdaje so-
bie sprawę z tego, jakie czyhają 
niebezpieczeństwa. – Jeszcze sto 
lat temu wielu ludzi leczyło się 
u znachorów, korzystało z leków 
z różnych źródeł. W ubiegłym 
stuleciu ludzi dziesiątkowały ta-
kie choroby jak dur brzuszny, 

polio, cholera czy czerwonka. 
W tym wieku zgonów z powodu 
chorób zakaźnych jest mały od-
setek. Wyeliminowanie chorób 
zakaźnych dzięki szczepieniom 
spowodowało powstanie ruchów 
antyszczepionkowych, poddają-
cych w wątpliwość ich skutecz-
ność – wspomina Nowik.

Bialski sanepid ma szero-
ki zakres działania. Dba o bez-
pieczeństwo dzieci, młodzieży, 
dorosłych oraz seniorów, m.in. 
kontrolując wodę, sklepy, szko-
ły, zakłady pracy, hurtownie 
i cmentarze.

Justyna Dragan

Kontrolują wodę, żywność i obiekty 
już od 100 lat

Otwarcie wystawy poprzedziło spotkanie z pracownikami bialskiego 
sanepidu 
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Wystawa 100-lecia inspekcji sanitarnej udostępniona została w holu 
magistratu 
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IV 
Liceum Ogólnokształcą-
ce im. S. Staszica włą-
czyło się w ogólnopolską 
akcję Wielkiej Orkiestry 
Świątecznej Pomocy 
bicia rekordu w udzie-
laniu pierwszej pomocy. 
Uczniowie pod okiem 
studentów z koła nauko-
wego Erka Państwowej 
Szkoły Wyższej nauczyli 
się podstawowych czyn-
ności ratujących życie.

Akcja bicia rekordu 
w udzielaniu pierwszej po-
mocy odbyła się w Staszicu 
16 października. Wzięło w niej 
udział 146 osób. Zorganizowa-
ły ją Magdalena Klimiuk i Ka-

tarzyna Michałowska-Weiner, 
nauczycielki języka angiel-

skiego oraz opiekunki szkol-
nego koła wolontariatu. – Przy 

współpracy ze studentami 
kierunku ratownictwo me-
dyczne z Państwowej Szkoły 
Wyższej postanowiliśmy włą-
czyć się w akcję WOŚP, mającą 
na celu naukę ratowania ludz-
kiego życia. Mamy nadzieję, że 
uda nam się z sukcesem pobić 
rekord – mówi Klimiuk.

Choć w wydarzeniu pod 
szyldem fundacji WOŚP bial-
skie liceum wzięło udział po 
raz pierwszy, to nie jest to 
jedyna akcja, podczas której 
uczniowie mieli okazję zdobyć 
wiedzę na temat ratowania 
życia i zdrowia. – Z pewno-
ścią takie akcje są potrzebne, 
bo nie wiadomo, w jakich sy-
tuacjach młodzież może się 
znaleźć na co dzień. Dlatego 
takie szkolenia są organizo-
wane przez szkołę co roku, we 

współpracy ze studentami ra-
townictwa medycznego PSW. 
Staramy się, żeby młodzież 
była przygotowana na takie 
nagłe sytuacje, jak wypadek 
czy zasłabnięcie – dodaje Mi-
chałowska-Weiner.

Studenci prowadzący zaję-
cia krok po kroku opowiedzieli 
młodzieży, jak ocenić sytuację 
oraz stan osoby poszkodowa-
nej i prawidłowo przeprowa-
dzić resuscytację krążeniowo-
-oddechową. Licealiści będą 
mogli wykorzystać zdobytą 
wiedzę, gdy sami będą świad-
kami niebezpiecznego zdarze-
nia i pomóc poszkodowanej 
osobie do czasu przyjazdu 
zespołu ratownictwa medycz-
nego.

Monika Pawluk

Licealiści bili rekord w pierwszej pomocy

Studenci ratownictwa medycznego z PSW pokazali uczniom Staszica, 
jak ocenić stan osoby poszkodowanej i jak przystąpić do udzielania 
pierwszej pomocy

Za-
bytkowy dworek w Roma-
nowie, gdzie wychowywał 
się najpłodniejszy lite-
rat polski Józef Ignacy 
Kraszewski, doczekał 
się planowanej od daw-
na modernizacji, dzięki 
której można go będzie 
odwiedzać jeszcze długie 
lata. 

W listopadzie Starostwo 
Powiatowe podsumowało re-
mont, którego wykonawcą był 
Zakład Stolarsko-Budowlany 
Zdzisława Serheja z Łomaz. 
W ramach projektu wyremon-
towano i pomalowano elewa-
cję dworu, wykonano remont 

podjazdu i muru oporowego 
oraz osuszenie fundamentów. 
Wokół obiektu powstała nowa 

opaska odwadniająca. Przed 
budynkiem muzeum pojawił 
się efektowny witacz. Prace 

wewnątrz budynku polegały 
na wymianie stolarki okiennej 
w piwnicy oraz drzwi głów-

nych i bocznych wejściowych 
do dworu, wymianie podłóg 
w czterech pomieszczeniach. 
Biblioteka otrzymała nowe re-
gały na książki, a remont piw-
nicy umożliwi przeznaczenie 
jej na obiekt usługowo-handlo-
wy.

Na modernizację Starostwo 
Powiatowe wydało 827,5 tys. 
zł, w tym dofinansowanie Eu-
ropejskiego Funduszu Rozwo-
ju Regionalnego stanowiło 560 
tys. zł. Jak podkreśla starosta 
Mariusz Filipiuk, firma Zdzisła-
wa Serheja solidnie wywiąza-
ła się z podjętego zadania. Ale 
najbardziej zadowoleni będą 
goście przybywający do mu-
zeum na wystawy stałe i oko-
licznościowe, a także wernisaże 
i koncerty okolicznościowe. (g)

Renowacja muzeum Kraszewskiego

Zabytkowy dworek w Romanowie doczekał się planowanej od dawna modernizacji
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BIAŁA PODLASKA

GMINA SOSNÓWKAGMINA SOSNÓWKA

BIAŁA PODLASKA

Justyna Dragan
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Muzyka synkopowana 
ma w mieście nad Krzną 
bardzo liczne grono 
zwolenników. Dowiodły 
tego dwa koncertowe 
dni (19 i 20 października). 
W auli AWF rozbrzmie-
wały rozmaite rytmy, 
a publiczność nagradzała 
zaproszonych wykonaw-
ców gorącymi brawami.

Podlasie Jazz Festival wszedł 
w wiek dorosłości. 18 lat temu za-
inicjował go wielki pasjonat muzyki 
i instrumentalista Jarosław Micha-
luk. Korzystając z osobistych kon-
taktów i znajomości zawartych pod-
czas studiów w katowickiej Akademii 
Muzycznej, zapraszał na festiwalowe 
koncerty śmietankę polskiego jaz-
zu. Powodzenie pierwszych imprez 
spowodowało, że do polskich arty-
stów dołączały tuzy jazzu z Europy 
Zachodniej i USA. Przewinęło się ich 
przez minione lata kilkuset, pozosta-

wiając w pamięci fanów mnóstwo 
pozytywnych wrażeń.

Tegoroczna edycja prestiżo-
wego dla miasta i regionu festiwalu 
rozpoczęła się koncertem tria Mar-
cina Olaka, gitarzysty łączącego 
współczesną kameralistykę z jaz-
zem. Z gitarą elektryczną w rękach 
zaproponował premierowy program 

„Imagine Nation”, złożony głównie 
z własnych kompozycji. Olak okazał 
się mistrzem budowania zagadko-
wego nastroju, którym absolutnie 
oczarował słuchaczy. Drugim wy-
konawcą sobotniego wieczoru był 
Quintet Piotra Wojtasika, profesora 
katowickiej Akademii Muzycznej 
i mistrza trąbki. Na bialskiej scenie 

zagrał pięć kompozycji z najnowszej 
płyty „To Whom It May Concern”. 
Cechowały je odlotowe improwi-
zacje lidera i saksofonisty Marcina 
Kaletki na tle trzymającej puls sekcji 
rytmicznej. Dopełnieniem wieczoru 
pełnego dźwiękowych eksperymen-
tów był program Danuty Błażejczyk 
i Mariusza Szabana „Moniuszko 
odczarowany”. Fantastyczni woka-
liści dowiedli, że kompozycje twór-
cy polskiej opery narodowej można 
śpiewać w formie budzącej zaintere-
sowanie współczesnego słuchacza. 
Samby, bossa novy i jazzujące bal-
lady podrywały słuchaczy z miejsc, 
a największy aplauz zgotowano 
„Prząśniczkom”.

Współczesna scena jazzowa zo-
stała zdominowania przez grających 
i śpiewających mężczyzn, ale cieka-
wie wyróżniają się na niej kobiece 
głosy. Podobnie jak w sobotę, gwiaz-
dą niedzielnej odsłony festiwalu była 
wokalistka, skrzypaczka i autorka 
tekstów Dorota Miśkiewicz. Jej pro-
gram pulsował latynoskimi rytmami, 
wykonywanymi przez kwartet z gi-
tarzystą Markiem Napiórkowskim 
w roli głównej. „Przezroczysty” głos 
solistki doskonale sprawdzał się 
w standardach muzyki popularnej 
(umieszczonych na płycie ”Piano.pl”), 

jak i jazzujących balladach. Wcze-
śniej mistrz elektrycznych skrzypiec 
Dawid Lubowicz (znany jako fi lar 
Atom String Quartet) popisywał się 
z własnym zespołem premierowymi 
kompozycjami, umieszczonymi na 
płycie „Inside”. Łączyły one amery-
kański swing z polską tradycją fol-
kową.

Sensacją w niedzielę było po-
jawienie się Sekstetu Jana Ptaszy-
na Wróblewskiego, tym razem bez 
lidera, który zachorował. Zastąpił 
go 58-letni mistrz saksofonu z Wy-
brzeża Maciej Sikała. W kuluarach 
obecny był też syn mistrza Jana – Ja-
cek Wróblewski, proponujący fanom 
książkę na temat muzycznych doko-
nań ojca. Liczący 83 lata Ptaszyn ma 
sentyment do kompozytora i piani-
sty Krzysztofa Komedy, bowiem grał 
w pierwszym składzie jego zespołu. 
Po 50 latach postanowił zinterpreto-
wać w formie instrumentalnej suity 
słynne dzieło Komedy „Moja słodka, 
europejska ojczyzna”, zrealizowane 
przez wyśmienitych dęciaków: Ma-
cieja Sikałę (sax tenor), Henryka Miś-
kiewicza (sax alt) i trębacza Roberta 
Majewskiego oraz z udziałem recy-
tacji wierszy sławnych poetów.

Istvan Grabowski

Jazz Festival skończył 18 lat

Osiemnasta edycja Podlaskie Jazz Festival przejdzie do historii jako im-
preza udana i bogata w barwy muzyczne (na zdjęciu Danuta Błażejczyk 
i Mariusz Szaban)
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Wy-
dawnictwo Insignis przed-
stawia dwa ciekawe po-
radniki. W książce „Silna 
i szczęśliwa” szwedzka 
dziennikarka naukowa 
Maria Borelius opowiada 
o poszukiwaniu sposobów 
na... antyzapalny styl życia. 

Natomiast „Skończ z tym 
sh*tem!” to wstrząs dla 
utartego sposobu myśle-
nia, zachęta i inspiracja do 
zmiany oraz mnóstwo prze-
łomowej i pomocnej wiedzy.

„Silna i szczęśliwa” to pełen 
wskazówek, inspirujących myśli, 

pięknych fotografi i i apetycz-
nych przepisów przewodnik po 
nowym, zdrowym stylu życia. Dziś 
dobrze wiemy, jak silny jest zwią-
zek między stanem zapalnym w or-
ganizmie a wieloma powszechnymi 
chorobami i złym samopoczuciem. 
Rewolucyjny pięciopunktowy pro-
gram Marii Borelius jest efektem 

setek pytań, odpo-
wiedzią na zmęcze-
nie, zniecierpliwie-
nie i przygnębienie, 
na powracające in-
fekcje i brak energii 
w każdym wieku i w 
każdej kondycji. Dzię-
ki tej książce poznasz 
5 zasad antyzapalnego 
stylu życia. Dowiesz 
się krok po kroku, jak 
komponować zdrowe 
posiłki, jak planować za-
równo swoją aktywność, 
jak i wypoczynek, oraz 
jak dostrzegać i doceniać 

piękno wokół ciebie.
„Skończ z tym sh*tem!”. 

Wiesz, że nie powinieneś, ale to 
robisz. Wiesz, że powinieneś, 
ale tego nie robisz. I tak w kółko. 
Nieważne, czy popadłeś w rutynę 
codzienności, czy nuży cię pra-

ca, czy nie możesz znaleźć swojej 
idealnej połówki, czy masz pro-
blemy z oszczędzaniem pieniędzy 
lub kłopoty z dbaniem o zdrowie, 
wszystko sprowadza się do jedne-
go: autosabotażu. I na pewno masz 
już tego dość. Ceniony trener roz-
woju osobistego, Gary John Bi-
shop, znany z bezkompromisowe-
go podejścia, konkretnie i dobitnie 
pisze o tym, jak przestać uprawiać 
autosabotaż i odzyskać kontrolę 
nad własnym życiem.

Dla czytelników „Podlasiani-
na” przygotowaliśmy bezpłatny 
egzemplarz książki „Silna i szczę-
śliwa”. Prosimy o wypełnienie 
znajdującego się obok kuponu 
i dostarczenie go – pocztą lub 
osobiście – do piątku 22 listopada 
do redakcji przy ul. Narutowicza 
32/5 (II piętro) w Białej Podla-
skiej. Książkę otrzyma autor naj-
lepszej odpowiedzi. (k)

Nowe sposoby na życie

odpowiedź  ...........................................................................................................................................  

wybieram książkę ............................................................................................................

imię i nazwisko  ...............................................................................................................

adres  .................................................................................................................................

numer telefonu  ..................................... wiek ....................  podpis ..........................

KUPON NR 1
Gdzie mieści się siedziba „Podlasianina”?




Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych osobowych podczas udziału w konkursie. 
Oświadczam, że zapoznałem się z informacją w sprawie RODO na str. 2 „Podlasianina”.

BARAN
Najchętniej zajmiesz się własnymi 
sprawami, a dla obcych osób nie 
będziesz miał ani wyrozumiałości, 
ani czasu. Jeśli możesz, to zde-
cyduj się na kilka dni urlopu i nie 
żałuj pieniędzy na własną wygodę 
i przyjemności. W weekend szczę-
ście o wiele bardziej ci sprzyja.

BYK
Nawet jeśli planujesz spędzić ten 
tydzień na samotnych rozmyśla-
niach, to i tak nie uda ci się scho-
wać przed znajomymi. W spra-
wach fi nansowych możesz sporo 
zyskać dzięki sprzyjającym zbie-
gom okoliczności. W miłości nie 
znajdziesz powodów do narzeka-
nia.

BLIŹNIĘTA

Pozwól sobie na więcej luzu i swo-
body. Nie musisz wszystkim się 
przejmować i wszystkiego oso-
biście pilnować. Tydzień sprzyja 
nowatorskim pomysłom i planom, 
które łamią schematy i reguły. 
Bądź odważny i szczery, a szczę-
ście cię nie opuści.

RAK
Sprawy zawodowe ostro przyspie-
szą i pojawi się szansa na większe 
pieniądze. Przyjaciele nie zostawią 
cię w potrzebie i zainspirują do 
działania. Tydzień sprzyja wyjaz-
dom oraz nowym, ważnym znajo-
mościom. W miłości bądź ostrożny 
i nie traktuj ukochanego jak pod-
władnego.

LEW
Co sobie postanowisz, to zrobisz. 
Tydzień sprzyja mądrym decy-

zjom, które dotyczą pieniędzy. 
W weekend znajdź więcej czasu 
dla partnera, nie przekładaj randek 
czy imprezy, bo narazisz się na wy-
rzuty i pretensje. Szczęście sprzy-
ja tym Lwom, które wciąż szukają 
swojej drugiej połowy.

PANNA
Zapomnij o niepowodzeniach 
i starych urazach, bo teraz szko-
da na nie czasu. To, co nie udało 
się kiedyś, może udać się teraz. 
Ludzie będą chętnie cię słuchać, 
możesz też liczyć na pomoc ro-
dziny. W miłości nie bądź zazdro-
sny i otwarcie rozmawiaj o swoich 
uczuciach. Twoje wsparcie będzie 
niezbędne.

WAGA
Tydzień sprzyja zajęciom, które 
związane są z pięknem, harmonią 
i sztuką. Twoje pomysły na ozdo-
bienie domu lub kreacje będą nie-
zwykłe. W pracy, choć wiele waż-
nych osób będzie upartych, to i tak 
masz szansę ubić kilka niezłych 

interesów. Świeżość spojrzenia 
i refl eks zapewnią ci większe zyski 
i zawodowy prestiż.

SKORPION
Sprawy fi nansowe znajdą się 
w centrum twojej uwagi. Bądź 
odważny i działaj szybko, a twoje 
marzenia o awansie lub podwyż-
ce będą mogły się spełnić! Wenus 
postawi na twojej drodze życzliwe 
ci osoby. Warto będzie skorzystać 
z ich rad i sugestii. Twoje życie 
uczuciowe nabierze rumieńców.

STRZELEC
Przed tobą więcej towarzyskich 
atrakcji. Korzystaj z tego, co niesie 
ci los. Warto będzie pogodzić się 
z nieprzyjaciółmi, wyjaśnić różne 
stare nieporozumienia. W week-
end zwróć większą uwagę na spra-
wy rodziny.

KOZIOROŻEC
Staniesz się bardziej niż zwykle 
romantyczny i wyrozumiały dla lu-

dzi w twoim otoczeniu. Odpocznij 
i zajmij się sobą, bo teraz nie war-
to na siłę angażować się w trud-
ne sprawy. Wizyta u kosmetyczki, 
masaże i zdrowa dieta najlepiej po-
prawią ci humor.

WODNIK
Przed tobą dobre dni, jednak two-
je plany mogą się niespodziewanie 
zmienić. Ktoś namówi cię do po-
dróży lub udziału w większej im-
prezie. W miłości trwa dobra pas-
sa. Uda ci się wyjaśnić partnerowi, 
czego potrzeba ci do szczęścia. 
Weekend to dobry czas, by poznać 
kogoś o intrygujących poglądach.

RYBY
Czekają cię spokojniejsze dni. In-
westuj w siebie, zadbaj o swoją 
urodę i porządnie odpocznij. Sa-
motne Ryby spotkają atrakcyjnego 
wielbiciela, przy boku którego nie 
sposób będzie się nudzić. Pojawią 
się też ciekawe znajomości i pro-
pozycje, które pomogą ci osiągnąć 
sukces zawodowy.

Pozwól sobie na więcej luzu i swo-

HOROSKOP 

dawnictwo Insignis przed-
CO PRZECZYTAĆ?CO PRZECZYTAĆ?
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To był bardzo niety-
powy wieczór poetyc-
ki. 18 października 
w bialskiej filii nr 6 
Miejskiej Biblioteki 
Publicznej, w ramach 
Dyskusyjnego Klu-
bu Książki, miłośnicy 
literatury spotkali się 
z dr. Andrzejem Ha-
lickim.

Spotkanie pod intrygującą 
nazwą „Wieczór nie tylko po-
etycki – czyli rzecz o petycjach, 
wierszach i…„ w pierwszej 
części nawiązywało do petycji 
obywatelskich, które według 
autora uwrażliwiają i mogą stać 
się natchnieniem do pisania. 
Potem Andrzej Halicki promo-
wał swój pierwszy tomik poezji 
„Miłość i inne przypadki”, po-
święcony refleksji nad stanem 
kondycji człowieka.

Bohater wieczoru to znany 
w środowisku działacz spo-
łeczny. Doktor nauk prawnych, 
autor książek poświęconych 
administracji publicznej. Pasjo-
nat biegania i zwierząt, którym 
stara się pomagać. Uwielbia 
przyrodę, zwłaszcza las, który 
docenia o każdej porze roku. 
W swojej działalności społecz-
nej specjalizuje się w prawie 
petycji, które – jak uważa – 
dają szansę na zmianę świata 
na lepszy. W czasie spotkania 
uświadomił słuchaczom, że pi-
sanie petycji do różnych urzę-
dów i instytucji nie jest trudne, 
a konsekwencja w tym wzglę-
dzie doprowadza do oczekiwa-
nego celu.

On sam dzięki swojemu 
uporowi osiągnął m.in. to, że 
władze Białej Podlaskiej uru-
chomiły system pomiarów ja-
kości powietrza i udostępnia-
ją wyniki za pomocą mobilnej 
miejskiej aplikacji oraz strony 
internetowej Urzędu Miasta. 
Petycje pana Andrzeja do Par-
lamentu Europejskiego spowo-

dowały, że UE nakazała polskim 
władzom zmianę w zakresie 
norm stężenia szkodliwych py-
łów PM w powietrzu (wcześniej 
dopuszczalna norma wynosiła 
300, teraz 150 PM). Inna sprawa 
doprowadzona do finału dzię-
ki petycji, to zmiana tablicy na 
Cmentarzu Włoskim, by widniał 
na niej napis również w języku 

włoskim, a nie jak wcześniej 
tylko w polskim, angielskim 
i rosyjskim. W petycjach po-
ruszał sprawy bezpieczeństwa, 
ekologii, modernizacji ulic, es-
tetyki miasta, obsługi klientów 
w Urzędzie Miasta czy stery-
lizowania i czipowania zwie-
rząt. Wszystko to wskazuje na 
niezwykłą wrażliwość pana An-
drzeja, która uzewnętrznia się 
nie tylko w pisaniu petycji, ale 
również wierszy.

Poezji poświęcona była dru-
ga część wieczoru, w trakcie 
której Andrzej Halicki przed-
stawił zebranym swój pierw-
szy tomik wierszy „Miłość 
i inne przypadki”. To zbiór 
utworów, które, jak przyznał, 
pisał przez 20 lat. Natchnie-
nie czerpie z życia, obserwacji 
świata i własnych przemyśleń. 
W utworach tych zawarł re-
fleksję nad pewnymi zjawiska-
mi społecznymi, nad sensem 
życia, cierpienia, miłością, wia-
rą w Boga. To bardzo osobiste 
wiersze, świadczące o tym, że 
autor jest świetnym obserwa-
torem otaczającego go świata, 

a swoje obserwacje i przeżycia 
wewnętrzne potrafi w poetycki 
sposób przelać na papier.   

– To zbiór wierszy nie tyl-
ko o emocjach, pragnieniu, 
przemijaniu, ale także stanach, 
w których każdy może odna-
leźć cząstkę siebie z przeszło-
ści oraz teraźniejszości – przy-
znał Halicki.

Zaproponował, aby wier-
sze czytali wszyscy przybyli na 
spotkanie uczestnicy, co spo-
tkało się z aprobatą. Wieczór 
uświetnił występ niezwykłego 
duetu, prezentującego poezję 
śpiewaną. Była to Anna Orczy-
kowska, absolwentka Akademii 
Muzycznej Feliksa Nowowiej-
skiego w Bydgoszczy, oraz Woj-
ciech Chomicz z Uniwersytetu 
Muzycznego Fryderyka Chopi-
na w Warszawie, który akompa-
niował jej na gitarze klasycznej.

Spotkaniu towarzyszyła 
zbiórka karmy dla bezdomnych 
zwierząt, którymi opiekuje się 
Stowarzyszenie Cztery Łapy.

Małgorzata Brodowska

Wieczór nie tylko poetycki 
z Andrzejem Halickim

Bohater wieczoru Andrzej Halicki z kierowniczką fi lii nr 6 MBP Krysty-
ną Nowicką
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Wieczór uświetnił występ niezwykłego duetu Anny Orczykowskiej i 
Wojciecha Chomicza

Jak zwykle poczas spotkań Dyskusyjnego Klubu Książki sala fi lii MBP 
wypełnia się miłośnikami literatury

Miesz-
kańcy osiedla Jagielloń-
skiego mają nową atrakcję 
kulturalną. Kierownictwo 
fi lii nr 3 Miejskiej Biblioteki 
Publicznej będzie organi-
zowało cykliczne spotkania 
z interesującymi autorami. 
Pierwsze odbyło się 23 paź-
dziernika z Izabelą Kłusek.

Ta znana już dla części 
czytelników bialczanka potrafi 
rozbawić nawet ponuraka. Na 
jej spotkanie autorskie przy-
szli nie tylko mieszkańcy osie-
dla Jagiellońskiego. Owacje po 
każdym wierszu świadczyły, 
że autorka nie zawiodła ocze-
kiwań. Dowcipnymi utworami 
sypała jak z rękawa. Cieka-
wostką jest, że tematy wszyst-
kich utworów podyktowało 
samo życie.

– Moje wiersze powstają 
z obserwacji rzeczywistości. 
Pomysł może zjawić się w naj-

mniej spodziewanym momen-
cie. Trzeba zapisać go jak naj-
prędzej, by nie uleciał. Dopiero 
potem ubieram myśli w od-
powiednie słowa. Z pisaniem 
i rymowaniem nie mam naj-
mniejszego problemu. Kiedyś 
zupełnie przypadkiem odkry-

łam, że idzie mi to nad wyraz 
łatwo, i tak już pozostało. Lu-
dzie kojarzą mnie z frywolnymi 
utworami do łez, ale to tylko 
jedno z moich upodobań. Rów-
nie chętnie bowiem tworzę za-
bawne wiersze dla dzieci, utwo-
ry okolicznościowe na różne 

okazje, a nawet uduchowione 
wiersze religijne – zwierza się 
pani Iza.

Odkryła, że im więcej ma 
lat, tym chętniej sięga po pió-
ro. Pisać zaczęła w wieku do-
rosłym na prośbę wnuczki 
o zgrabne wierszyki na dobra-
noc. Dopiero później pomyśla-
ła, że równie dobrze mogłaby 
pisać na potrzeby dorosłego 
czytelnika. Sześć lat temu uka-
zał się tomik „Takie tam do 
śmiechu” i z miejsca podbił 
serca nie tylko bialczan. Za-
bawnych myśli i skojarzeń 
autorce stale przybywa, więc 
z powodzeniem mógłby ukazać 
się następny tomik z jej zabaw-
nymi wierszami. Na przeszko-
dzie stoją jedynie… skromne 
dochody emerytki.

Izabela Kłusek jest od lat za-
deklarowaną optymistką i oso-
bą bezkompromisową. Potrafi 
krytycznie oceniać samą siebie 
i innych. Z obserwacji, jakie 
stale notuje, powstają kolejne 
wiersze.

Czytelnicy filii nr 3 MBP 
byli zachwyceni klimatem 
i dowcipną pointą prezento-
wanych satyr. Niektóre z nich 
powstały... kilka dni wcze-
śniej. Większość prezentowa-
nych utworów dotyczyła rela-
cji damsko-męskich w lekkim, 
rzec można finezyjnym ujęciu. 
Słuchaczy zaskoczyła swobo-
da, z jaką pani Izabela opowia-
dała o sobie i mężu Tadeuszu 
(obecnym na sali). Satyryczka 
zapewniała, że doskonale czuje 
się w roli emerytki i nie zamie-
rza poprzestać na tym, co do 
tej pory stworzyła. Tym bar-
dziej że wena twórcza jej nie 
opuszcza, a każdy dzień przy-
nosi nowe pomysły. Spotkanie 
z autorką poprowadziła kie-
rowniczka filii nr 6 MBP Kry-
styna Nowicka, a wziął w nim 
udział m.in. dyrektor biblioteki 
Paweł Borek.

Istvan Grabowski

Na spotkanie z satyrą

Spotkanie z Izabelą Kłusek zainaugurowało nową atrakcję kulturalną na 
osiedlu Jagiellońskim
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Voice Poetica 
to projekt artystyczny od 21 
lat realizowany przez Miejski 
Ośrodek Kultury w Terespolu. 
Ma nie tylko bogatą tradycję, 
ale też rosnący z roku na rok 
zasięg.

Konkurs odbędzie się 24 listopada 
o godz. 15 w terespolskiej restauracji 
Galeria Smaków. Jest jednym z naj-
ważniejszych poetycko-wokalnych 
wydarzeń w regionie, podczas którego 
uczestnicy prezentują własne utwory 
lub rodzimą klasykę poezji śpiewanej. 
Jego celem jest kształtowanie wraż-
liwości na piękno poezji i zachęcanie 
do własnej twórczości. Służy też pro-
mowaniu uzdolnionych muzycznie 
i wokalnie osób w różnym wieku. Jest 
imprezą otwartą, adresowaną do mło-
dzieży oraz osób dorosłych.

W zmaganiach konkursowych 
uczestniczą artyści reprezentujący 
ośrodki kultury, szkoły, a nie braku-
je również startów indywidualnych. 
Udział może być więc scenicznym de-
biutem, kolejnym etapem na muzycz-
nej drodze, czy choćby spełnieniem 

marzeń z lat młodości.
Przesłuchaniom na terespolskiej 

scenie towarzyszy wysoki poziom 
prezentacji oraz wyjątkowa, przyjazna 
atmosfera. Tę drugą tworzą zarówno 
wykonawcy, jaki i profesjonalne jury, 
w którego skład wchodzą: Janina Wasil 
– pomysłodawczyni przeglądu i jego 
wieloletnia jurorka, Jarosław Michaluk 
– muzyk, instruktor, organizator re-
nomowanych wydarzeń muzycznych 
(Podlasie Jazz Festiwal czy Biała Blues 
Festiwal) oraz Maciej Szupiluk – poeta, 

fi lozof, prezes bialskiego Klubu Lite-
rackiego Maksyma, wokalista hardco-
rowej kapeli Back To Reality.

Konkurs jest przeprowadzany 
w dwóch kategoriach: piosenka autor-
ska i piosenka odtwórcza. Wykonawcy 
przygotowują dwa utwory wybranych 
autorów lub własne. W każdej katego-
rii mogą występować soliści i zespoły. 
Otwarta formuła dopuszcza zarówno 
wykonywanie cudzych utworów oraz 
ich prezentację przy mechanicznym 
akompaniamencie, własne aranżacje 
muzyczne do wybranych utworów 
poetyckich, jak i autorskie kompo-
zycje muzyczne, własne teksty oraz 
akompaniament na żywo.

Tradycją stały się występy cenio-
nych w kraju muzyków tworzących 
w nurcie poezji śpiewanej, a także to-
warzysząca imprezie wystawa. W tym 
roku wydarzenie uświetni występ trio 
Chansons Francaises. Wokalistka ze-
społu Lydie Kotlinski zaśpiewa orygi-
nalne aranżacje francuskich klasyków. 
Publiczność będzie mogła również 
zapoznać się z wystawą fotografi czną 
Ireny Szepielewicz. Laureaci konkursu 
otrzymają nagrody pieniężne.

Sylwia Bujak

Poezja śpiewana zabrzmi w Terespolu

Gwiazdą wieczoru będzie pocho-
dząca z Francji Lydie Charlotte 
Kotlinski

Jaro-
sław Michaluk dotrzymał 
słowa i po raz 33. zorgani-
zował w klubie muzycznym 
Verona Zaduszki Jazzowe 
dedykowane wybitnemu 
kompozytorowi muzyki fi l-
mowej Krzysztofowi Kome-
dzie Trzcińskiemu.

Bialskie Zaduszki Jazzowe to 
najstarsza cykliczna impreza mu-
zyczna w mieście, zapoczątkowa-
na na początku lat 80. minionego 
wieku przez nieżyjącą bialską ani-
matorkę kultury Adę Radzikowską. 
Imprezę reanimował w 1987 r. bial-
ski kontrabasista Jarosława Micha-
luka i konsekwentnie organizuje ją 
do dziś. Poprzednie edycje odby-
wały się m.in. w Galerii Podlaskiej, 
Państwowej Szkole Muzycznej, 
Muzeum Południowego Podlasia, 
kawiarni Maleńka, klubach Jedynka 
i Rudy Kot, a przez ostatnich blisko 
15 lat w klubie Verona Cafe.

Już po raz drugi tej jesieni za-
brzmiały piękne frazy muzyki two-
rzonej przez autora słynnej ballady 
z fi lmu „Dziecko Rosemary”. Naj-
pierw na Podlasie Jazz Festiwal grał 
je sekstet Ptaszyna Wróblewskie-
go, teraz Jazz Trio w towarzystwie 
Małgorzaty Markiewicz. Okazją ku 
temu jest ogłoszony przez UNE-
SCO Rok Krzysztofa Komedy.

10 listopada do Verony zawi-
tało mnóstwo gości. Zaśpiewa-
ła dla nich dawno niesłyszana 
w Białej Podlaskiej janowianka 

Małgorzata Markiewicz. Od pew-
nego czasu pracuje ona nad wła-
snym projektem, ale chętnie 
śpiewa jazz. W niedzielny wie-
czór wspólnie z Jazz Trio zapre-
zentowała kompozycje Komedy 
i utwory wydane na jubileuszo-
wej płycie bialskiego zespołu. 
Szczególnie interesująco za-
brzmiały kompozycje: „Oblivion” 
Astora Piazzoli, „I’m Errand Girl 
From Rhythm” Nat King Cole’a, 
„Jej portret” Włodzimierza Na-
hornego, „Samba M-preludium” 
Baden Powella i ballada „Moc” 
z najnowszej płyty Małgosi Mar-
kiewicz. Publiczność była pod 
wrażeniem jej frazowania i swo-
body, z jaką porusza się w klima-
tach swingowych. Zgotowano jej 
za to wielką owację.

Istvan Grabowski

Jazzowe zaduszki
z Małgorzatą Markiewicz

Podczas Zaduszek Jazzowych 
zagrało Jazz Trio w towarzy-
stwie Małgorzaty Markiewicz
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WARTO PÓJŚĆ NA... CO JEST GRANE
BIAŁA PODLASKA - KINO MERKURY

1800 gramów
Kraków przygotowuje się na na-

dejście świąt. Ewa, kobieta dla której 
nie ma rzeczy niemożliwych, szuka 
nowych opiekunów dla dzieci po-
zbawionych rodzin. Jest wulkanem 
energii. Potrafi  wyważyć każde drzwi 
i nagiąć każdy przepis, aby im pomóc. 
Tuż przed Bożym Narodzeniem w jej 
życiu pojawia się niezwykła dziew-
czynka – Nutka, niemowlę pozosta-
wione przez matkę. Dla jej dobra Ewa 
gotowa jest zrobić wszystko, nawet 
poświęcić siebie, swoją karierę i szan-
sę na miłość… Nie spodziewa się, że 
wkrótce przez jej życie przetoczy się 
prawdziwa lawina emocji, na którą 
nie przygotowało jej nic, czego do tej 
pory doświadczyła. Czy bezintere-
sownie ratując jeden mały świat moż-
na uratować również siebie? Dramat 

obyczajowy Marcina Głowackiego ma 
skłonić widzów do refl eksji.

19 listopada (wtorek): Baranek Shaun 
Film. Farmageddon (animowana 
komedia przygodowa), b/o – g. 
14.15; 1800 gramów (dramat oby-
czajowy), 13 l. – g. 16.00, 18.00; 
Ukryta gra (thriller), 15 l. – g. 20.15.

20 listopada (środa): Kino Seniora: 
Legiony (historyczny), 13 l. – g. 
13.00; Baranek Shaun Film. Far-
mageddon (animowana komedia 
przygodowa), b/o – g. 16.00; 1800 
gramów (dramat obyczajowy), 13 
l. – g. 18.00; Ukryta gra (thriller), 15 
l. – g. 20.10.

21 listopada (czwartek): Nieplanowane 
(dramat), 15 l. – g. 12.00; Baranek 
Shaun Film. Farmageddon (animo-
wana komedia przygodowa), b/o 
– g. 14.30; Ukryta gra (thriller), 15 
l. – g. 16.15; 1800 gramów (dramat 
obyczajowy), 13 l. – g. 18.15; Spotka-

nia fi lmowe: Kwiaty miłości (ko-
media muzyczna), 15 l. – g. 20.15.

22 listopada (piątek): Kraina lodu 2 (ani-
mowana przygoda), b/o. – g. 14.00, 
16.00, 18.00; 1800 gramów (dramat 
obyczajowy), 13 l. – g. 20.00.

23 listopada (sobota): Kraina lodu 2 
(animowana przygoda), b/o. – g. 
11.30, 13.30, 15.45, 18.00; 1800 gra-
mów (dramat obyczajowy), 13 l. – g. 
20.00.

24 listopada (niedziela): Kraina lodu 2 
(animowana przygoda), b/o. – g. 
11.00, 13.00, 15.15, 17.30; 1800 gra-
mów (dramat obyczajowy), 13 l. – g. 
19.20.

25 listopada (poniedziałek): Kraina lodu 
2 (animowana przygoda), b/o. – g. 
15.45, 18.00; 1800 gramów (dramat 
obyczajowy), 13 l. – g. 20.00.

Polecamy w Merkurym

Słowa i wiatr
BIAŁA PODLASKA We wto-
rek 19 listopada o godz. 13 w sali 108 
BCK przy ul. Warszawskiej 11 rozpocz-
nie się Forum Literackie Młodych „Sło-
wa i wiatr”, przygotowane przez Klub 
Literacki Młodych Salamandra i Koło 
Dziennikarskie Żółte Dzioby. W czasie 
forum zaprezentowane zostaną teksty 
młodzieży szkolnej, otwarta zostanie 
też wystawa rysunków. Atrakcją bę-
dzie koncert grupy wokalnej Brevis.

Poplenerowe fotografi e
SIEDLCE W czwartek 21 listo-
pada o godz. 18 w Galerii Fotografi i 
Fokus w Siedlcach przy ul.  Kazimie-
rza Pułaskiego 7 otwarta zostanie 
fotografi czna wystawa poplenero-
wa „Podlaski Przełom Bugu 2019”.

Losy Dzieci 
Zamojszczyzny
BIAŁA PODLASKA W naj-
bliższy piątek 22 listopada o godz. 12 
Miejska Biblioteka Publiczna organizu-
je w dziale wiedzy o regionie wykład dr 
Beaty Kozaczyńskiej „Losy Dzieci Za-
mojszczyzny podczas drugiej wojny 
światowej”. Współorganizatorem tego 
spotkania jest Stowarzyszenie Aktyw-
ności Lokalnej Białki koło Siedlec. Beata 
Kozaczyńska jest adiunktem w Insty-
tucie Historii Uniwersytetu Przyrodni-
czo-Humanistycznego w Siedlcach. 
Swoje zainteresowania badawcze kon-
centruje wokół bibliotekarstwa woj-
skowego II Rzeczypospolitej oraz wy-
siedleń na Zamojszczyźnie w czasie II 
wojny światowej i losów jej mieszkań-
ców, w szczególności dzieci. Spod jej 
pióra wyszły prace naukowe traktujące 
o losach wysiedlonych dzieci i posta-
wach polskiego społeczeństwa. Jest 

autorką kilku książek. Przygotowała też 
scenariusze dwóch wystaw historycz-
nych: „Ocalone z transportów Dzieci 
Zamojszczyzny” oraz „Dzieci Zamojsz-
czyzny: historie prawdziwe” (wystawa 
polsko-angielska).

Podróż teatralna do 
Romy
BIAŁA PODLASKA Bialskie 
Centrum Kultury organizuje w naj-
bliższą niedzielę 24 listopada 
o godz. 13 wyjazd do stołecznego 
teatru Roma na spektakl „Aida”. 
Cena wyjazdu 180 zł.

Konkurs języka 
francuskiego
BIAŁA PODLASKA W ponie-
działek 25 listopada o godz. 13 w Klu-
bie Kultury Scena przy ul. Zygmunta 
Augusta 6 rozpocznie się konkurs 
języka francuskiego. Jego uczestni-
kami będą uczniowie szkół średnich, 
którzy popisywać się będą znajomo-
ścią języka w wersji wokalnej.

Warsztaty rękodzieła
BIAŁA PODLASKA W czwar-
tek 28 listopada o godz. 16.30 w Klubie 
Kultury Scena przy ul. Zygmunta Au-
gusta 6 rozpoczną się warsztaty ręko-
dzielnicze „W bożonarodzeniowym 
nastroju”. Odpłatność 10 zł. Liczba 
miejsc ograniczona. Organizatorzy 
proszą o wcześniejsze telefoniczne za-
pisy (83 341 64 18, 83 341 64 19).

Premiera „Igraszek 
z diabłem”
BIAŁA PODLASKA W piątek 
30 listopada o godz. 9.30 i 12.30 
bialski Teatr Słowa wystawi premie-
rę komedii „Igraszki z diabłem” 

w reżyserii Danuty Szaniawskiej. 
Widowisko z udziałem 13 aktorów 
przyniesie wiele zabawnych scen. 
Bilety w cenie 10 zł oferuje punkt in-
formacji kulturalnej BCK.  

Malarstwo i grafi ka
BIAŁA PODLASKA Do 4 
grudnia czynna będzie wystawa 
malarstwa Renaty Sobczak i grafi ki 
Pawła Sobczaka. Galeria Podlaska 
przy ul. Warszawskiej 12 czynna 
jest codziennie z wyjątkiem sobót 
w godz. 8-17 oraz w niedziele 
w godz. 10-16. Wstęp bezpłatny.

Dziadek do orzechów
BIAŁA PODLASKA W środę 
4 grudnia o godz. 18 w sali widowisko-
wej BCK przy ul. Brzeskiej Royal Lviv 
Ballet ze Lwowa zaprezentuje feno-
menalną sztukę baletową „Dziadek 
do orzechów”. Najsłynniejszy balet 
Piotra Czajkowskiego przenosi nas do 
baśniowej krainy tańca i muzyki. 
Spektakl to podróż do krainy marzeń 
dla każdego widza. Mała dziewczynka 
dostaje w prezencie tytułowego 
Dziadka do Orzechów, który w jej 
śnie staje się księciem z bajki, a ona 
jego księżniczką. W poszczególnych 
scenach balet wykonuje charaktery-
styczne tańce: Taniec Wieszczki Cu-
krowej, Taniec Hiszpański, Taniec 
Arabski, Taniec Chiński, Trepak (Ta-
niec Rosyjski), Taniec Pasterski oraz 
końcowy Walc Kwiatów.

Kuśmierz w Piaście
BIAŁA PODLASKA W Klubie 
Kultury Piast przy ul. Spółdzielczej 4 
(tel. 83 341 64 59) otwarta jest – jesz-
cze do 13 grudnia – wystawa malar-
stwa Jolanty Kuśmierz. Wstęp bez-
płatny. 

Koncert Poparzonych 
Kawą
BIAŁA PODLASKA W nie-
dzielę 7 grudnia o godz. 17 w sali wi-
dowiskowej BCK przy ul. Brzeskiej 
41 wystąpi grupa pop-rockowa Po-
parzeni Kawą Trzy. Założyli ją 14 lat 
temu dziennikarze Radia Zet i RMF 
FM. Muzyka zespołu jest mieszani-
ną wielu stylów muzycznych, takich 
jak rock, punk, ska. W zespole zoba-
czymy między innymi Wojciecha 
Jagielskiego oraz Jacka Kreta. (g)

19 listopada młodzież zaprasza 
na widowisko słowno-muzyczne 
"Słowa i wiatr"

BCK organizuje w niedzielę 24 
listopada wyjazd do stołecznego 
teatru Roma na spektakl „Aida”

BIAŁA PODLASKA

TERESPOL

Sylwia Bujak







29www.podlasianin.com.pl 19 - 25 LISTOPADA 2019 R.  SPORT

Niespodziewanie duży 
opór stawiła w sobot-
ni wieczór bialskim 
akademikom puławska 
młodzież. Podopieczni 
trenera Dmitrija Ti-
chona musieli sporo 
się namęczyć, by od-
nieść kolejne w roz-
grywkach zwycięstwo. 
A że pierwszą poraż-
kę poniósł Czuwaj, 
wreszcie usadowili się 
w fotelu lidera swojej 
grupy pierwszej ligi.

AZS-AWF Biała Podla-
ska – AZOTY II Puławy  

26:21 (12:9).

AZS-AWF: Adamiuk, Kozłow-
ski (1), Sętowski – Maksym-
czuk (6), Łazarczyk, Urbaniak 
(3), Ziółkowski (1), Nowicki (1), 
Niedzielenko (4), Stefaniec 
(2), Mazur, Kozycz (1), Bekisz 
(6), Banaś, Kandora (1).
Azoty II: Borucki – Koniecz-
ny (2), Flont (2), Adamczuk 
(2), Stępień (4), Malinowski, 
Szewczyk (1), K. Janicki (4), 
Antoniak (3), Capała, Batyra, 
Figura (1), Baranowski, Przy-
chodzień (2).
Sędziowie: P. Podsiadło i A. 
Świostek (obaj z Radomia).
Kary: AZS-AWF – 6 min., Azo-
ty II – 12 min.

Prowadzeni przez dosko-
nale znanego w Białej Pod-
laskiej byłego bramkarza 
akademików Piotra Dropka 
puławianie od początku po-
stawili duży opór zespołowi 
uznawanemu za murowa-

nego faworyta konfrontacji 
pierwszej i ostatniej drużyny 
w grupie. Po kwadransie nic 
nie wskazywało, że może być 
inaczej, ale w kolejnych sied-
miu minutach goście niespo-
dziewanie doprowadzili do 
remisu. Piłka bowiem w tym 
czasie lądowała wyłącznie 
w siatce bialskiej bramki, po 
celnych rzutach Kamila Ko-
niecznego, Karola Przycho-
dzienia i Kacpra Adamczuka. 
Ocknięcie bialczan nastą-
piło na szczęście zaraz po 
tym, trafił Marcin Stefaniec 
oraz dwukrotnie Przemysław 
Urbaniak i AZS ponownie od-
dalił się na trzy gole, by za-
kończyć pierwszą część me-
czu prowadząc 12:9.

W drugiej długo nic nie 
zapowiadało, by zwycięstwo 
gospodarzy mogło być w ja-
kimś sensie zagrożone. Mi-
jały minuty, celniej rzucali 
właśnie oni i w 46. minucie 
wygrywali już 22:14. Jednak 
ci kibice, którzy już nie raz 
w obecnym sezonie dostrze-
gli, że zespół Dmitrija Ticho-
na ma w meczach przestoje, 
mogli ponownie się o tym 
przekonać. W ciągu następ-
nych sześciu minut piłkę do 
siatki kierowali jedynie ry-
wale, w tym trzy razy Adam 
Stępień, i na tablicy pojawił 
się wynik 22:19. Sensacji na 
szczęście nie było, ponieważ 
za chwilę trafił Łukasz Kan-
dora, następnie trzykrotnie 
Norbert Maksymczuk, wsku-
tek czego dwa gole puławia-
nina Krzysztofa Janickiego 
należało jedynie uznać za 
potwierdzenie honorowej 
porażki tegorocznego benia-
minka. 

Wkrótce okazało się, że 
wymęczone zwycięstwo nad 

outsiderem awansowało AZS-
-AWF na pierwsze miejsce. 
Pierwszej porażki doznała 
bowiem druga niepokona-
na drużyna, czyli Czuwaj, 
ulegając w Kielcach 30:35. 
A że wcześniej w stolicy woj. 
świętokrzyskiego nie wy-
grała również zamojska Pa-
dwa (31:31, w karnych 3:0), 
która tydzień później uległa 
u siebie Czuwajowi 28:35, 
po ośmiu kolejkach samo-
dzielnym liderem trzeciej 
grupy pierwszej ligi zostali 
nasi akademicy, którzy mają 
jeszcze w zapasie przełożony 
mecz z KPR Legionowo.

Roman Laszuk

AZS-AWF wreszcie liderem pierwszej ligi 

Decydujące w końcówce gole 
zdobył Norbert Maksymczuk

fo
t.
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Międzyrzeccy kibice siatków-
ki długo musieli czekać na ligowy 
mecz swojej drużyny, po którym 
mogli się czuć w pełni zadowole-
ni. Bo chociaż kilka tygodni wcze-
śniej MOSiR Huragan pokonał we 
własnej hali białostocki Bestios 
(wcześniej wygrał w Spale), ale 
pełnej puli punktów sobie nie do-
pisał, bo było 3:2. Tym razem na 
Podlasie przyjechała zajmująca 
drugie miejsce warszawska Legia 
i zmuszona była wyjechać z zale-
dwie jednym wygranym setem.

Dwutygodniowa przerwa 
wyraźnie pomogła podopiecz-
nym trenera Piotra Maja, którzy 
w pierwszym secie całkowicie 

zaskoczyli rywali ze stolicy, zdo-
minowali ich i bez problemów 
wygrali go wysoko – do 17. W na-
stępnym gra wyrównała się i do 
końca nie było wiadomo, kto go 
rozstrzygnie na własną korzyść. 
Przy stanie 23:23 wojnę nerwów 
wygrali jednak nasi siatkarze, 
zdobyli dwa punkty i wyszli na 
prowadzenie 2:0.

Wynik ten rozluźnił, nieste-
ty, konieczną w dalszym ciągu 
w międzyrzeckim zespole kon-
centrację i na parkiecie rządzić 
zaczęli warszawianie, czego kon-
sekwencją wysoka ich wygrana 
25:14. Na tyle wysoka, że można 
było mieć wątpliwości czy gospo-

darze zdołają się pozbierać i wy-
grać w maksymalnych rozmia-
rach, czyli za trzy punkty. Zdołali 
zarówno dobrze zagrywając, jak 
również konstruując zaskakujące 
akcje ofensywne. Najważniejsze, 
że po raz drugi tego wieczoru po-
trafi li utrzymać nerwy na wodzy, 
by rozstrzygnąć końcówkę na 
swoją korzyść. Dzięki temu awan-
sowali w tabeli o dwie pozycje i z 
nadziejami na kolejną zdobycz 
punktową udadzą się do stolicy 
w najbliższą sobotę. Tam ich ko-
lejnym rywalem będzie wyżej kla-
syfi kowane Metro.

Skład Huraganu: Nowacki, So-
bieszczak, Łęgowski, Gołębiowski, 
Kępka, Gajosz, Michał Bielecki (li-
bero) oraz Ogrodniczuk, Lechow-
ski, Malczewski i Jastrzębski. (rl)

Legia poległa w Międzyrzecu

Michał Gołębiowski (nr 6), Tomasz Nowacki i Rafał Kępka (nr 2) czekają 
na zagrywkę rywali
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Młodzi piłkarze ręczni Olim-
pii, mimo że w ostatniej kolejce 
pauzowali, to nadal przewodzą 
swojej grupie drugiej ligi. Od 
czasu, kiedy zostaliśmy zmu-
szeni do zawieszenia wydawa-
nia „Podlasiaka”, podopieczni 
trenera Marcina Stefańca jedy-
nie wygrywali – kolejno z SPR 
Nowe Piekuty 41:24 (u siebie), 
Trójką Ostrołęka 29:25 (wyjazd) 
i AZS-AWF Warszawa 38:22 
(wyjazd). Na koncie mają zatem 
tylko jedną porażkę, poniesio-
ną w czwartej kolejce u siebie 
z ROKiS Radzymin 19:20.

Podobny bilans mają nasi 
szczypiorniści w rozgrywkach 
juniorów, w których wyznaczy-
li sobie ambitny cel – mistrzo-
stwo Polski. W pierwszej run-
dzie wojewódzkiej ligi pokonali 
u siebie Bursę Puławy 33:26 i na 
wyjeździe Padwę Zamość 37:25 
oraz ulegli w Puławach Azo-
tom 23:27. W minioną niedzielę 
po raz drugi uporali się z Bur-
są, gromiąc ją na jej parkiecie 
48:29. Dokonali tego bramkarze 
Stroiński i Niedzielski, a także 
Jaszczuk (4 gole), Fic (1), Cielec-
ki (1), Polok (7), Michalczuk (2), 
G. Olichwiruk (10), Szyszko (10), 
Lewczuk (2), Tarasiuk (7), Gro-

chowski (3), Winnicki i Kobyliń-
ski (1).

A już w najbliższą niedzie-
lę (24 listopada) czeka ich naj-
ważniejszy mecz juniorskich 
rozgrywek – rewanż z Azotami. 
Konfrontacja decydująca o tym, 
który z tych dwóch zespo-
łów przystąpi do dalszych gier 
o mistrzostwo kraju z pierwszej 
pozycji rozpocznie się w hali 
Szkoły Podstawowej nr 3 przy 
ul. Sportowej 7 o godz. 16. Za-
wodnicy Olimpii liczą na doping 
kibiców. (rl)

W niedzielę mecz sezonu 
Olimpii z Azotami 

W minioną sobotę zainaugu-
rowała rozgrywki lubelska trze-
cia liga siatkarzy. Zgłosiło się do 
niej siedem zespołów, a wśród 
nich AZS-AWF Biała Podlaska. 
Początek sezonu w wykonaniu 
naszych akademików był fatalny 
– przegrali na wyjeździe z CKFiS 
Bełżyce 0:3, w setach do 22, 21 
i 10.

Kolejne spotkanie podopiecz-
ni trenera Marcina Śliwy roze-

grają we własnej hali przy ul. 
Akademickiej 2 w sobotę 23 li-
stopada o godz. 16. Ich rywalem 
będzie Powiślak Końskowola. 
Wstęp wolny. (rl)

CKFiS Bełżyce – AZS-AWF Biała 
Podl. 3:0, Arka – AKS Karol KUL 3:1, 
Powiślak – Seven Tempo 3:0, pau-
zowały Cisy.

1. CKFiS Bełżyce 1 3 3-0
2. Powiślak Końskowola 1 3 3-0
3. Arka Wojsławice 1 3 3-1
4. AKS Karol KUL Lublin 1 0 1-3
5. Seven Tempo Chełm 1 0 0-3
6. AZS-AWF Biała Podl. 1 0 0-3
7. Cisy Nałęczów - - -

II seria (23.XI): AZS-AWF Bia-
ła Podl. – Powiślak (godz. 16), AKS 
Karol KUL – Seven Tempo, Arka – 
Cisy, pauzuje CKFiS Bełżyce.

AZS-AWF Biała Podl. – Azoty 
II  26:21,  AZS UJK Kielce – Czuwaj  
35:30,  KPR Legionowo – AZS UW 
W-wa  32:28,  MTS Chrzanów – 
KSZO Odlewnia  25:23,  NLO SMS 
ZPRP – KSSPR Końskie  27:29,  Or-
len Wisła II – Padwa  28:31.

1. AZS-AWF Biała P. 7 21 213-174
2. Padwa Zamość 8 20 254-219
3. KPR Legionowo 7 18 226-191
4. Czuwaj Przemyśl 7 18 234-200
5. AZS UJK Kielce 7 13 213-197
6. KSSPR Końskie 7 12 198-202
7. AZS UW W-wa 8 9 221-225
8. MTS Chrzanów 7 9 185-189
9. Orlen Wisła II Płock 8 6 203-222
10. KSZO Odlewnia 8 3 219-244
11. NLO SMS Kielce 8 3 186-233
12. Azoty II Puławy 8 3 225-281

IX seria (23-24.XI): AZS UW 
W-wa – AZS-AWF Biała P., Czuwaj 
– Orlen Wisła II, KSSPR Końskie – 
AZS UJK Kielce, KSZO Odlewnia 
– NLO SMS ZPRP, MTS Chrzanów 
– Azoty II, Padwa – KPR Legionowo.

MOSiR Huragan – Legia  3:1,  
AZS UWM – SMS PZPS II  1:3,  Cen-
trum – BAS  0:3,  MOS Wola – Metro  
1:3,  pauzowały Bestios. Mecz awan-
sem: SMS PZPS II – Bestios  1:3.
1. BAS Białystok 7 21 21-  3
2. Legia Warszawa 7 12 15-11
3. Bestios Białystok 7 12 14-14
4. Metro Warszawa 6 11 14-12
5. Centrum Augustów 6 9 11-11
6. MOSiR Huragan M.P. 6 8 10-12
7. MOS Wola Warszawa 6 6 9-12
8. AZS UWM Olsztyn 6 5 9-15
9. SMS PZPS II Spała 7 3 6-19

VIII seria (23.XI): Metro – MO-
SiR Huragan, AZS UWM – MOS 
Wola, Legia – Centrum, pauzuje 
BAS.

SPR Nowe Piekuty – Bestios  
33:23,  Szczypiorniak – AZS-AWF 
W-wa  31:28,  Trójka – ROKiS Ra-
dzymin  28:27,  pauzowała Olimpia.
1. Olimpia Biała P. 7 18 230-170
2. Szczypiorniak 8 18 234-189
3. ROKiS Radzymin 8 18 219-195
4. Trójka Ostrołęka 7 15 191-178
5. AZS-AWF W-wa 8 6 193-242
6. SPR Nowe Piekuty 8 4 184-233
7. Bestios Białystok 8 2 202-246

X seria (23-24.XI): Szczypior-
niak – Olimpia, AZS-AWF W-wa – 
Bestios, SPR Nowe Piekuty – Trój-
ka, pauzuje ROKiS Radzymin.

I LIGA PIŁKI RĘCZNEJ

II LIGA PIŁKI RĘCZNEJ

II LIGA SIATKARZY

Falstart siatkarzy AZS-AWF

III LIGA SIATKARZY
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Nie tylko bialskie Pod-
lasie, ale także Orlęta-
-Spomlek zakończyły 
rundę jesienną trze-
ciej ligi na miejscu 
spadkowym. Przyczy-
niła się do tego sobot-
nia porażka z KSZO 
u siebie, w której zna-
czący udział, oprócz 
fatalnej skuteczności 
radzynian, miał – nie-
stety – sędzia Gerard 
Gawron z Mielca.

ORLĘTA-SPOMLEK
Radzyń Podlaski –

KSZO 1929 Ostrowiec 
Świętokrzyski 0:1 (0:1).

0:1 – Chrzanowski (37, karny).
Orlęta-Spomlek: Klebaniuk, 
Ciborowski, Chyła, Kursa, Kot, 
Sułek (65 Sadowski), Rycaj (65 
Bożym), Syryjczyk (78 Chmie-
lewski), Renkowski (78 Nowak), 
Gałązka (46 Ilczuk), Kalita.

KSZO: Lipiec, Mężyk, Cheba, 
Worach, Imiołek, Kaczmarek 
(82 Nogaj), Burzyński (82 Mąka), 
Ziółkowski, Łokieć (76 Chałas), 
Dybiec, Chrzanowski (66 Beł-
czowski)..
Sędzia: G. Gawron (Mielec).
Kartki-żółte: Kot, Kursa, Kali-
ta i Rycaj (Orlęta) oraz Dybiec, 

Burzyński, Ziółkowski i Mąka 
(KSZO).

O tym, że Orlęta nie potra-
fią zdobywać w tym sezonie 
goli, można się było przekonać 
w całej pierwszej rundzie sezo-
nu 2019/20. Gorszy atak wśród 
wszystkich 72 trzecioligowych 
drużyn ma jedynie zespół LZS 

Starowice Dolne z woj. opol-
skiego, który w 16 spotkaniach 
do siatki rywali trafił zaledwie 
6 razy i zdobył tylko 4 punkty. 
Mimo to radzynianie dopisaliby 
zapewne do skromnego kon-
ta jeden punkt, bo ofensywna 
siła przeciwników z Ostrowca 
Świętokrzyskiego była równie 
mizerna, gdyby nie ewidentny 
błąd mieleckiego arbitra, któ-
ry dokładnie dokumentuje fil-
mowy zapis, jaki można obej-
rzeć na stronie internetowej 
Orląt. Nic zatem dziwnego, że 
radzyński klub wystosuje do 
prowadzącego rozgrywki Lu-
belskiego Związku Piłki Nożnej 
protest.

Do czasu zaistnienia sytuacji 
związanej z tym zdarzeniem, 
na boisku praktycznie nie dzia-
ło się nic ciekawego. Raz pod 
bramką Bartosza Klebaniuka 
powstał tzw. kocioł, ale goście 
nie potrafili tego wykorzystać. 
Natomiast po przeciwnej stro-
nie kąśliwie zza pola karnego 
strzelił Bartosz Ciborowski, 
jednak piłka przeleciała obok 
bramki strzeżonej przez Pawła 
Lipca. Aż nadeszła 35. minu-
ta i do piłki wystartowali Ka-
rol Kalita oraz Dominik Cheba. 

Radzynianin pierwszy kopnął 
piłkę, jego rywal dał przez jego 
nogę nura, a sędzia podyktował 
jedenastkę, mimo że wszystko 
działo się przed linią pola kar-
nego! Miejscowi biegali między 
nim a asystentem, łapali się za 
głowy, dwóch z nich za komen-
tarze ujrzało żółte kartki, a Ja-
kub Chrzanowski ustawił piłkę 
na „wapnie”, po czym umieścił ją 
w siatce.

Po przerwie ofensywna nie-
moc radzynian nadal trwała 
a jedyne zagrożenie stwarzał 
wrzutkami Ciborowski. Raz 
groźnie uderzył też Kalita, po-
nadto szansę na wyrównanie 
zaprzepaścił w końcówce spo-
tkania Arkadiusz Kot, pudłując 
z kilkunastu metrów. Spora-
dycznie kontrujący goście naj-
lepszą okazję mieli niedługo po 
przerwie, kiedy Klebaniuk obro-
nił strzał stopera Jana Imiołka. 
Mimo to trzy punkty i tak poje-
chały do Ostrowca, z drużyną, 
którą od 30 sierpnia prowadzi 
znany m.in. z występów w Wi-
dzewie Łódź 22-krotny repre-
zentant Polski (w latach 1995-
2000) Sławomir Majak.

Roman Laszuk

Karny z powietrza pogrążył Orlęta

Paweł Lipiec w ostatniej chwili uprzedził Jakuba Syryjczyka (z prawej), 
by ten wyrównał w drugiej połowie stan meczu
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Zrealizowali swoje plany 
młodzi zawodnicy dwóch 
drużyn bialskiej Akade-
mii Piłkarskiej TOP-54, 
występujących w Central-
nej Lidze Juniorów. Obie 
zdobyły taką ilość punk-
tów, że nie dość, iż grać 
w niej będą we wiosennej 
części sezonu, to zajęły 
miejsca jak nie w górnej 
(siedemnastolatkowie), to 
w środkowej (piętnasto-
latkowie) strefie tabeli. 
Gratulujemy!

Starsi zawodnicy kończyli 
jesienny cykl rozgrywek me-
czem ze zdegradowanym BKS 
Lublin i wydawało się, że zwy-
cięstwo przyjdzie im bez trudu. 
Tymczasem już w siódmej mi-
nucie Igor Chalimoniuk ujrzał 
czerwoną kartkę i przez niemal 
całe spotkanie podopieczni tre-
nera Tomasza Buraczewskie-
go musieli grać w osłabieniu. 
Mimo to prowadzili grę, ale na 
gola zapewniającego komplet 
punktów czekali aż do 61. mi-

nuty. Dopiero wtedy Filip Sza-
baciuk doskonale obsłużył Ma-
teusza Golbę i ten wykorzystał 
sytuację sam na sam z Adamem 
Maciągiem.

Skład siedemnastolatków: 
Haponiuk, Szabaciuk (90 Ho-
dun), Warda, Chalimoniuk, 
Kowalewicz, Ramotowski (51 
Rożen), Olszewski (89 Storto), 
Mierzwiński (65 Bahonko), Dy-

bowski (55 Kulikowski), Opolski, 
Golba (70 Buraczewski). Wyniki 
innych meczów ostatniej serii: 
Stal M. – Podgórze 3:0, Wisła – 
Cracovia 1:5, Korona – Karpaty 
1:5. Informujemy też, że w cza-
sie, gdy na rynku brakowało 
naszego tygodnika, AP TOP-54 
uzyskała następujące rezultaty: 
AP TOP-54 – Stal M. 3:1 (gole 
dla TOP-54: Kulikowski, Opol-

ski i Szabaciuk), Podgórze – AP 
TOP-54 2:3 (gole: Golba, Ramo-
towski i Kulikowski), AP TOP-
54 – Wisła K. 0:5, Karpaty – AP 
TOP-54 0:2 (gole: Szabaciuk 
i Ramotowski).

Natomiast porażką zakoń-
czyli jesień podopieczni trene-
ra Miłosza Storto, występujący 
w zestawieniu: Nowosz (41 Bo-
rysiuk), Koryciński, P. Chazan 
(50 M. Chazan), Wnuk, Sikora 
(58 Semeryło), Stypułkowski, 
Ochnik, Piwowar (50 Pana-
siuk), Łukasiewicz (58 Muzyka), 
Matejek, Hać (41 Olszewski). 
W Krakowie ulegli 0:5 tamtej-
szej Wiśle, tracąc wszystkie 
gole w drugiej połowie. Pierw-
szego zdobył w 49. minucie 
Maksymilian Żmuda, a niedługo 
po tym swojego bramkarza po-
konał Mateusz Chazan. Kolejne 
były autorstwa Mateusza Stan-
ka, który w ten sposób skom-
pletował hat-tricka.  

Pozostałe spotkania z mi-
nionego weekendu: AP 21 – Stal 
Rz. 3:1, Górnik – Motor 4:2, 
Sandecja – Korona 1:4 oraz ro-
zegrane przez bialską druży-
nę od połowy października: AP 
TOP-54 – Motor 0:3, AP TOP-54 

– Sandecja 2:2 (gole: Panasiuk 
i Muzyka), Stal Rz. – AP TOP-
54 1:3 (gole: Koryciński, Łuka-
siewicz i Matejek), AP TOP-54 
– AP 21 Kraków 5:1 (gole: Łuka-
siewicz – 3, Muzyka i Matejek).

Poniżej przedstawiamy koń-
cowe tabele bialskich grup CLJ. 
Zdegradowane z nich zostały 
po dwa najsłabsze zespoły. (rl)

CLJ U-17
1. Cracovia Kraków 14 38 44-12
2. Korona SA Kielce 14 27 44-26
3. AP TOP-54 Biała P. 14 25 24-17
4. Karpaty Krosno 14 22 36-23
5. Wisła Kraków 14 20 26-34
6. Stal Mielec 14 18 19-33
7. BKS Lublin 14 8 12-36
8. Podgórze Kraków 14 3 16-42

CLJ U-15
1. Motor Lublin 14 34 45-13
2. Wisła Kraków 14 34 46-12
3. KKP Korona Kielce 14 27 35-14
4. Górnik Łęczna 14 22 20-19
5. AP TOP-54 Biała P. 14 16 19-29
6. Sandecja Nowy Sącz 14 11 11-25
7. AP 21 Kraków 14 9 12-47
8. Stal Rzeszów 14 5 12-41

Trzecie i piąte miejsce AP TOP-54 w CLJ

Ze zdobytych goli siedemnastolatkowie cieszyli się jesienią 24 razy
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Sześć wygranych, jeden 
remis oraz dwie porażki to je-
sienny dorobek występujące-
go w trzeciej lidze lubelskiej 
kobiecego zespołu AZS PSW 
Biała Podlaska. 19 zdobytych 
punktów zapewniło naszym 
piłkarkom czwarte miejsce na 
półmetku rozgrywek, ze stratą 
dwóch do prowadzących: Iskry 
Krzemień i rezerw Górnika 
Łęczna. W ostatnich czterech 

kolejkach bialczanki pokonały 
Kingę 16:0 (dom), Aleksandrię 
5:1 (wyjazd) i 3:0 walkowerem 
LZS Wierzchowiska oraz sen-
sacyjnie uległy w Lublinie re-
zerwom Unii 2:6.

O dalszej przyszłości ko-
biecej piłki na bialskiej uczelni 
członkowie klubu rozmawiać 
będą w najbliższą środę od 
godz. 18 podczas walnego ze-
brania sprawozdawczo-wybor-

czego. Swoją kadencję podsu-
muje zarząd, na czele którego 
stoi współtwórca krajowych 
sukcesów piłkarskiej sekcji 
a obecnie selekcjoner repre-
zentacji Polski U-19 Marcin 
Kasprowicz. Później zostaną 
wybrane nowe władze klubu, 
które wytyczą kierunki działal-
ności na najbliższe lata. (rl)

 III LIGA KOBIET
1. Iskra Krzemień 9 21 19-  5
2. MOSiR Lubartów 9 20 36-22
3. Górnik II Łęczna 9 21 50-  7
4. AZS PSW Biała Podl. 9 19 53-19
5. Aleksandria 9 10 14-20
6. KS Kraśnik 9 13 17-25
7. Perły Lublin 9 11 10-20
8. Unia II Lublin 9 10 14-21
9. LKS Wierzchowiska 9 3 18-39
10. Kinga Krasnystaw 9 1 9-62

AZS PSW czwarty na półmetku
Mecze zaległe:  Granica – Ku-

jawiak  4:3,  ŁKS Łazy – Sokół  0:2.
1. Lutnia Piszczac 13 30 51-15
2. Bizon Jeleniec 13 26 32-14
3. Grom Kąkolewnica 13 25 37-17
4. Unia Żabików 13 24 22-14
5. Orzeł Czemierniki 13 20 23-25
6. LKS Milanów 13 19 21-25
7. Bad Boys Zastawie 13 18 32-19
8. Sokół Adamów 13 18 20-18
9. Tytan Wisznice 13 18 25-26
10. Granica Terespol 13 13 19-33
11. Bór Dąbie 13 13 11-34
12. Unia Krzywda 13 11 12-22
13. Kujawiak Stanin 13 9 22-44
14. ŁKS Łazy 13 8 22-43
Runda jesienna dobiegła końca.

KLASA OKRĘGOWA
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Co z tego, że Pod-
lasie rozegrało 
całkiem dobre za-
wody, kiedy w so-
botę z kompletem 
punktów z Białej 
Podlaskiej wyjechała 
Siarka. Goście oddali 
w całym meczu tyl-
ko trzy celne strza-
ły, lecz po jednym 
z nich piłka ugrzęzła 
w siatce. Wszystkie, 
w tym decydujący 
o wyniku, oddał naj-
skuteczniejszy w na-
szej grupie Krzysztof 
Ropski.
PODLASIE Biała Podlaska 

– SIARKA Tarnobrzeg
0:1 (0:0).

0:1 – Ropski (72).
Podlasie: Wrzosek, Marczuk, 
Kosieradzki, Konaszewski, Ja-
strzębski (46 Wszołek), Dmi-
truk (63 Zabielski), Andrzejuk, 
Nieścieruk, Dmowski, Buzun, 
Martynek.
Siarka: Zoch, Głaz, Kapu-
ściński, Duda, Sulkowski (80 
Kowalik), Janeczko, Lenar-
towski, Kasperkiewicz, Kar-
gulewicz (90+5 Dapollonio), 
Mróz (72 Wdowiak), Ropski.
Sędzia: P. Sowiński (Sando-
mierz).

Kartki-żółte: Dmowski, An-
drzejuk, Kosieradzki i Mar-
czuk (Podlasie) oraz Kapu-
ściński, Kasperkiewicz, Głaz, 
Duda, Lenartowski i Janeczko 
(Sokół).

W pierwszej połowie gra 
toczyła się głównie w środ-
kowej strefie boiska. Cof-
nięci bialczanie postanowili 
przyjmować rywali na własnej 
połowie i po przejęciu piłki 
wyprowadzać szybkie kontry. 
Z kolei piłkarze spadkowicza 
z drugiej ligi kierowali piłki 
do królującego w powietrzu 
wysokiego Ropskiego. Dwu-
krotnie dośrodkowywał do 
niego Bartosz Sulkowski i raz 

przeniósł piłkę nad poprzecz-
ką, następnie trafił wprost 
w dobrze ustawionego Ma-
cieja Wrzoska. Trzeci strzał 
na bialską bramkę oddał Ma-
teusz Janeczko, lecz kąśliwie 
uderzona piłka spadła na gór-
ną siatkę.

Po drugiej stronie boiska 
Hieronima Zocha próbował 
dwukrotnie z dystansu za-
skoczyć Tomasz Nieścieruk, 
za pierwszym razem niecel-
nie, za drugim jego plasowa-
ny strzał obronił tarnobrzeski 
bramkarz. Najgroźniej pod 
bramką Siarki było po skład-
nej kontrze w 15. minucie. Bli-
scy zdobycia gola byli Karol 

Buzun oraz Kacper Dmitruk, 
niestety, za każdym razem le-
cącą do bramki piłkę ofiarnie 
blokowali obrońcy.

Druga połowa to już nie-
mal całkowita dominacja Pod-
lasia. Kapitalną indywidualną 
akcję przeprowadził Buzun, 
który po przedarciu się z le-
wej strony przez defensywną 
linię rywali uderzył w krótki 
róg, akurat tam, gdzie znajdo-
wał się Zoch. Nad poprzeczką 
uderzali też Dominik Marczuk 
i Kamil Dmowski, strzał Paw-
ła Zabielskiego zablokował 
obrońca a po wrzutce z pra-
wej strony minimalnie szyb-
szy od Michała Wszołka był 

Zoch.
Gdy bialscy kibice ocze-

kiwali, że lada moment zde-
cydowane lepsze Podlasie 
wreszcie udokumentuje swo-
ją przewagę, piłkę przed bial-
skim polem karnym otrzymał 
Ropski i precyzyjnym strza-
łem w dalszy róg pokonał 
Wrzoska. Kilka minut później 
mógł zdobyć siedemnastego 
w rundzie gola, na szczęście 
kapitalną obroną jego strza-
łu głową popisał się bialski 
bramkarz. Do końca dążący  
do wyrównania gospodarze 
nadal przeważali, ale że Zoch 
obronił strzały Marczuka oraz 
na raty bombę Zabielskie-
go, to po końcowym gwizdku 
śmiało można było powie-
dzieć, że piłka nożna nie za-
wsze jest sprawiedliwa. Bo 
patrząc na sobotnią grę Pod-
lasia, to nawet remis można 
byłoby uznać za porażkę.

Roman Laszuk

Podlasie, choć lepsze, znów przegrało

Tym razem Maciej Wrzosek nie dał się zaskoczyć Krzysztofowi Ropskiemu (z lewej). W środku Mateusz Kona-
szewski 
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MOSiR HURAGAN Międzyrzec 
Podlaski – UNIA Hrubieszów  

0:2 (0:2).
0:1 – Drapsa (16),  0:2 – Greniuk 
(45).
MOSiR Huragan: Płodowski, We-
ręgowski, Olszewski, Mirończuk, 
Grochowski (46 Wiraszka), Całka 
(Sz. Łukanowski), Czumer (65 Gro-
mysz), B. Tkaczuk (72 Chudowol-
ski), Pakuła (46 Panasiuk), H. Łuka-
nowski, Paczuski.
Unia: Krawczuk, Pietrusiewicz, 
Alohin, Kazan, M. Oleszczuk, Ka-
miński, Wiejak, Podgórski, Pańko 
(75 Steciuk), Drapsa, Greniuk (89 
Herda).
Sędzia: D. Złotnicki (Lublin).
Kartki-żółte: Całka, Czumer, Pa-
kuła i B. Tkaczuk (MOSiR Huragan) 
oraz Podgórski i Pańko (Unia).

Wybitnie nie udał się między-
rzeckiemu Huraganowi początek 
rundy… wiosennej. Na koniec je-
sieni okazał się on na tyle słaby, że 
przegrał u siebie z hrubieszowską 
Unią, którą w sierpniu rozgromił 
na wyjeździe 4:0. Gdyby mecz od-
był się wiosną, zapewne zmiótłby 
rywali nową mocą. – To był nasz 
najsłabszy mecz w czwartej lidze 
– otwarcie przyznał trener Damian 
Panek.

Gościom wybitnie dopisało 
w sobotę szczęście. Szczególnie 
po kwadransie, kiedy Krzysztof 
Płodowski tak bawił się piłką, że 
doskoczył do niego Aleksander 

Drapsa, przejął futbolówkę i posłał 
do siatki. Utracony gol, zamiast po-
budzić gospodarzy do lepszej gry, 
jakby ich zamurował. Co prawda, 
próbowali tworzyć ofensywne ak-
cje, ale o wiele groźniej kontrata-
kowali zdecydowanie niżej plasu-
jący się w tabeli rywale. Co więcej, 
z kilku okazji wykorzystali przed 
przerwą jedną, a konkretnie Bar-
tłomiej Greniuk, przez co w prze-
rwie nasi piłkarze musieli zapewne 
wysłuchać od swojego trenera wie-
le gorzkich słów.

Międzyrzecki szkoleniowiec 
zdecydował się nawet na wpro-
wadzenie na boisko zawodnika 
ofensywnego za jednego z piłka-
rzy bardziej defensywnych, czyli 
Adama Wiraszkę za Karola Gro-

chowskiego, lecz, jak miało się 
okazać, nie przyniosło to efek-
tu bramkowego. Nasza drużyna 
prezentowała się tak, jak by cze-
kała, że gole dla nich i tak muszą 
paść, gdy w tym samym czasie 
przeciwnicy wkładali mnóstwo 
serca i zdrowia, by mecz za-
kończył się ich sensacyjnym 
zwycięstwem. Tak też się stało, 
a najlepsza w lidze ofensywa, 
oczywiście Huraganu, zamknęła 
rok zerową skutecznością. Szko-
da, bo jeszcze tydzień wcześniej 
wydawało się, że rewelacyjnie 
spisujący się bialskopodlaski be-
niaminek (i za to należą się mu 
wielkie brawa) może zakończyć 
tegoroczną część sezonu nawet 
na pierwszym miejscu. (rl)

Huragan wiosenny za słaby na jesień

Z meczowych pojedynków zwycięsko częściej wychodzili goście (na 
biało-niebiesko)
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Grupa 1
Mecz zaległy: AZ-BUD – Dąb 

przeł. na 28 marca 2020 r.
1. LZS Dobryń D. 11 29 37-10
2. Victoria Parczew 11 23 36-15
3. SPLGMP Rogoźnica 11 21 33-19
4. Niwa Łomazy 11 21 29-28
5. AZ-BUD Komar. P. 10 16 35-17
6. Krzna Rzeczyca 11 16 31-26
7. Dąb Dębowa Kłoda 10 15 18-20
8. RED Sielczyk Biała P. 11 14 14-24
9. Perła Sławatycze 11 13 21-30
10. Twierdza Kobylany 11 7 8-25
11. Janowia Janów P. 11 6 13-34
12. Agrosport Leśna P. 11 5 10-37

Grupa 2
1. AR-TIG Huta Dąbr. 10 27 30-12
2. ULKS Dębowica 10 22 42-13
3. Absolwent Domasz. 10 21 23-18
4. Start Gózd 10 18 31-13
5. Polesie Serokomla 10 18 24-23
6. Młodzież. Radz. P. 10 15 31-23
7. Olimpia Okrzeja 10 13 22-18
8. Dwernicki Stocz. Ł. 10 12 18-23
9. Wóldom-Jetro 10 9 13-32
10. Orlęta Gołaszyn 10 7 16-37
11. Wenus Oszczepalin 10 1 11-49

Dobiegła końca runda jesienna.

Orlęta-Spomlek – KSZO 1929  
0:1,  Podlasie – Siarka  0:1,  Avia – 
Wisłoka  1:0,  Jutrzenka – Sokół  0:1,  
Motor – Hetman  4:1,  Podhale – 
Hutnik  1:2,  Stal – Chełmianka  0:0,  
Wisła S. – Wisła P.  0:1,  Wólczanka 
– Korona II  2:0.
1. Hutnik Kraków 17 32 32-26
2. Wólczanka Wólka P. 17 31 26-16
3. Motor Lublin 17 30 27-15
4. Korona II Kielce 17 30 35-25
5. Stal Kraśnik 17 27 25-15
6. Wisłoka Dębica 17 27 21-11
7. Siarka Tarnobrzeg 17 27 27-20
8. Avia Świdnik 17 27 25-25
9. Sokół Sieniawa 17 24 17-17
10. Wisła Puławy 17 23 17-19
11. Podhale Nowy Targ 17 22 25-21
12. Wisła Sandomierz 17 21 21-18
13. KSZO 1929 Ostr. Św. 17 21 17-17
14. Hetman Zamość 17 18 20-24
15. Jutrzenka Giebułtów 17 16 13-24
16. Orlęta-Spomlek R.P. 17 15 11-20
17. Chełmianka Chełm 17 10 12-28
18. Podlasie Biała Podl. 17 8 19-49

XVIII seria (23-24.XI): Orlęta-
-Spomlek – Hetman (sobota, godz. 
13), Podlasie – Korona II (sobota, 
godz. 13), Avia – KSZO 1929, Cheł-
mianka – Sokół, Jutrzenka – Wisła P., 
Motor – Stal, Podhale – Wisłoka, Wi-
sła S. – Siarka, Wólczanka – Hutnik.

MOSiR Huragan – Unia  0:2,  
Włodawianka – Orlęta  7:0,  Górnik 
II – Granat  0:0,  Kłos – Tomasovia  
1:2,  Kryształ – Lublinianka  5:2,  Le-
wart – Huczwa  5:0,  Sparta – Po-
wiślak przeł. na 14 marca 2020 r.,  
Victoria – Łada 1945  1:1.
1. Lewart Lubartów 16 38 39-11
2. Włodawianka 16 36 36-19
3. MOSiR Huragan 16 33 46-15
4. Tomasovia Tom. L. 16 33 32-16
5. Granit Bychawa 16 27 27-15
6. Powiślak Końsk. 15 27 24-17
7. Lublinianka 16 23 22-28
8. Łada 1945 Biłgoraj 16 21 22-20
9. Kryształ Werbk. 16 19 22-25
10. Sparta Rejowiec F. 15 18 15-22
11. Victoria Żmudź 16 18 20-30
12. Orlęta Łuków 16 18 19-39
13. Unia Hrubieszów 16 16 23-34
14. Kłos Chełm 16 11 20-28
15. Górnik II Łęczna 16 10 19-34
16. Huczwa Tyszowce 16 10 28-61

Rozgrywki zostaną wznowione 
w marcu 2020 r.

Grupa 1
1. GLKS Rokitno 10 23 26-10
2. Olimpia Jabłoń 10 17 23-  9
3. MOSiR Hurag. II M.P. 10 17 22-15
4. GLKS Roskosz-Grab. 10 15 26-15
5. Lutnia II Piszczac 10 11 18-23
6. Unia II Żabików 10 3 8-51

III LIGA

IV LIGA

KLASA A

KLASA B
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...............................................................
hasło
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imię i nazwisko
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adres
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tel. kontaktowy                                wiek

...........................
podpis

KUPON 1/2019

Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych 
osobowych podczas udziału w konkursie. 

Oświadczam, że zapoznałem się z informacją w 
sprawie RODO na str. 2 „Podlasianina”.

 

Niczym
głęboki

sen

Duży
model

Daewoo

Reżyser „Ojca
chrzestnego”

Srebrny w kabzie
dawnego kupca

Deska
Kamila
Stocha

Wielkie
…,

z Kubą

Trampki

Ziomek
Pawlaka

Hiszpań-
skie wi-
dowisko

Lubi
zadymy

Zryw na
bieżni

Znana
sieć

sklepów

Osłonka
jedwab-

nika

Swayze z filmu
„Dirty dancing”

Giggs,
walijski
piłkarz

Były klub
Milika

Podlega
retma-
nowi

100 -
senat,
460 -?

Służy do
klejenia

papy

Z mięsa lub
warzyw - na zupę

Solowa
pieśń

z opery

Braxton
lub

Kukoć

Skrzynia
z desek

Strój do
samych
kostek

Lata
i robi
fotki

Słabszy
od

koloru

Nad nim
Genewa

Udaje
kogoś
innego

Pot.:
autobus

linii Z

Wyciąg
z aktu
chrztu

Filmowy
bohater
z masce

Nazwie
każdą
kostkę,
organ

Wydzie-
lony

obszar
wodny

Kamien-
na lawina

Imię
Laudy,

kierowcy

Świat
zwierząt

Np.
Bolesław
Chrobry

Puma
inaczej

Katolicka
telewizja

Para dla
Warsa

Filmowa
lwica

z buszu

Obok
bery

w sadzie

Państwo
w

Rzymie

Wyuczo-
ny zawód
Wałęsy

Ssak
z krótką

trąbą

Odmiana
czegoś,
wersja

Anna u
Tołstoja

De la
Renta,
kreator
mody

Watra
na hali

Dramat
Słowac-

kiego

List od
tchórza

Rzymski
bóg

handlu

Wiekowa
knieja

Barkley,
angielski
piłkarz

Ojczyzna
Leoni-
dasa

Słowna
kontra

Szybki
styl

pływania

Śródpol-
ny staw

Antonim off-line

„Rumak”
Lapoń-
czyka

Kolorowa
sieć
telef.

Fiołek
alpejski

Na woal

Sport na
koniach

Ozdoba
kolekcji

Płótno na
bieliznę

Marny
utwór,
chała

Znani z
przeboju
„Joyride”Klaun

cyrkowy

Rybacki -
to np.
Ustka

Imiennik
Ostałow-

skiej

Skubie
trawkę
na hali

Chluba
każdej
baśki
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Litery z pól z gwiazdką, czytane rzędami, utworzą rozwiązanie.

RYSUNKOWA
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W zeszłym miesiącu potkną-
łem się na ulicy i musiałem leżeć 
trzy tygodnie!

– No coś ty! I przez cały ten 
czas nikt cię nie podniósł?

*   *   *
– To wprost niemożliwe, żeby 

jeden człowiek mógł zrobić tyle 
błędów ortografi cznych w jed-
nym wypracowaniu!

– Nie jeden, panie profesorze. 
Pisaliśmy to z wujkiem...

*   *   *
Umarł stary Żyd. Adwokat 

czyta jego testament: ”Córce 
mojej, Tatianie, zostawiam 100 
tysięcy dolarów i dom. Wnucz-
ce mojej, Goldzie, zostawiam 
200 tysięcy dolarów i daczę. 

Zięciowi – który prosił, by nie 
zapomnieć o nim w testamen-
cie – mówię: nie zapomniałem 
o Tobie Izaaku. Wszystkiego 
najlepszego!”

*   *   *
Kierowcę zatrzymuje policjant:
– Prawo jazdy macie?
– A oddaliście?!

*   *   * 
Przychodzi baba do lekarza:
– Panie doktorze, cierpię na za-

nik pamięci.
– Od kiedy?
– Co od kiedy?

*   *   *
Przychodzi baba do lekarza:
– Panie doktorze, za ile ja wy-

zdrowieję?
– Za jakieś 12 tysięcy zł…

*   *   *

A (9) - dekoracyjna tkanina na 
obrusy i obicia mebli; B (4) - celnie 
uderzona, toczy się do łuzy; C (8) - 
ludowy taniec węgierski z operetek 
Imre Kalmana; D (8) - rozbieranie 
urządzenia na części; E (10) - naj-
bardziej niebezpieczne miejsce 
podczas trzęsienia ziemi; F (5) - 
nastrój emanujący z danej osoby 
jak puder w kremie; G (3) - był nim 
Asterix z kreskówki; H (10) - Beatrix 
lub Mata Hari; I (3) - gatunek wierz-
by o srebrzystych baziach; J (5) - 
Foster, z Oscarami za „Milczenie 
owiec” i „Oskarżonych”; K (4) - co 
on, to obyczaj; L (5) - przeobrazi się 
w dorosłego owada; M (5) - latyno-
ski taniec z elementami dżezu; N (5) 

- geografi czna pisana wielką literą; 
O (5) - niepewność podszyta niepo-
kojem; P (9) - przekonywanie, za-
chęcanie do czegoś; R (5) - Monte-
ki, umiłowany Julii; S (8) - niekiedy 
gryzie winowajcę; Ś (8) - może być 
objawem zatrucia, wścieklizny; T 
(5) - Savalas, grał porucznika z liza-
kiem; U (5) - dużą wagę przywiązuje 
do niego elegant; W (4) - z zaintere-
sowaniem ogląda przedstawienie; Y 
(4) - Scotland …, komenda główna 
policji w Londynie; Z (7) - czyjeś 
wartościowe osiągnięcie, często 
nagradzane; Ż (5) - historyczna na-
zwa dolnej Litwy (zachodnia część 
kraju między dolnym Niemnem, 
Niewiażą i Windawą).

KRZYŻÓWKA A-Ż

Widoczną na zdjęciu przy 
krzyżówce dla dorosłych na-
grodę otrzyma osoba, która do 
29 listopada 2019 roku dostar-
czy do naszej redakcji, osobiście 
lub pocztą, krzyżówkowy kupon 
konkursowy wycięty z tego wy-
dania „Podlasianina” i wypełnio-
ny, wraz z prawidłowym roz-
wiązaniem dowolnej krzyżówki. 
Rozwiązania wysyłane pocztą 
należy kierować na adres: Redak-
cja „Podlasianina”, ul. Narutowi-

cza 32/5, 21-500 Biała Podlaska, 
z dopiskiem „Rozrywka”.
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W każdym określeniu podano pierwszą literę i długość odgadywanego 
słowa. Rozwiązaniem jest tytuł opery Giacomo Pucciniego.

Na wesoło


